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Spoleczenstwo obywatelskie i zarzadzanie przez kulture

na semiperyferiach

Zbigniew Rykiel

eniew@poczta.onet.eu

W niedziele, 13 stycznia 2019 r., odbywat sie w Gdansku 27. finat Wielkiej Or-
kiestry Swiatecznej Pomocy (WOSP). W kulminacyjnym momencie tej transmitowa-
nej przez telewizje uroczystosci prezydent miasta Gdarnska, Pawel Adamowicz, ktoéry
wlasnie dziekowal zgromadzonym obywatelom za ofiarno$¢ okazang w czasie kwe-
sty na rzecz WOSP, zostal émiertelnie raniony przez nozownika. Trudno nie uznaé,
ze byl to mord polityczny, gdyz morderca wykrzyczal publicznie swe pretensje wo-
bec najwiekszej partii opozycyjnej. Nic nie wskazuje wprawdzie na to, ze bylo to
morderstwo na zlecenie, spodziewane korzysci z tego mordu mozna jednak przypi-
sa¢ rzadzacej partii ideologicznie prawicowo-nacjonalistycznej, chociaz ekonomicz-
nie skrajnie lewicowej. Politycznie mord ten godzil bowiem w co najmniej dwie
znienawidzone przez te partie organizacje: WOSP i samorzady lokalne, w tym -
glownie opozycyjnych wobec partii rzadzacej - prezydentéw najwiekszych miast,
wérod ktoérych prezydent Gdanska cieszyt sie ogromna popularnoscia swych wybor-
cow. Te dwie organizacje ostaly sie jako nieliczne organizacje niezalezne od rzadzacej
partii - przejmujacej, podporzadkowujacej sobie lub niszczacej kolejne niezalezne in-
stytugje.

Zaréwno WOSP, jak i niezalezni prezydenci najwiekszych miast byli przez pa-
re ostatnich lat obiektem kampanii zinstytucjonalizowanej nienawisci i pomoéwient
mediéw prawicowych oraz panstwowej, a faktycznie partyjnej, telewizji (REM 2019).
Ta ostatnia w ciggu ostatniego roku wyemitowata 1618 publikacji tego rodzaju
o prezydencie Gdanska (Rzeczkowski 2019). Prezydent , byl obiektem oszczerstw,
ale nie mial prawa do obrony” (REM 2019). Rada Etyki Mediéw stwierdzita, , iz au-

torzy tych publikacji manipuluja faktami, sugestiami i domniemaniami tak, by
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przedstawi¢ Pawla Adamowicza jako osobe niegodna zaufania” (tamze). , W zadnej
z analizowanych [...] publikacji nie dano Pawlowi Adamowiczowi szansy odparcia
zarzutéw, przedstawienia argumentéw zaprzeczajacych oskarzeniom formulowa-
nym wprost, miedzy wierszami, lub w tytutach znieksztalcajacych rzeczywisty prze-
bieg opisywanych wydarzen lub naginajacych fakty tak, by przemawiaty przeciwko
prezydentowi Gdanska” (REM 2019). Telewidzowie ,mieli odnie$¢ wrazenie, ze Pa-
wel Adamowicz jest osoba co najmniej podejrzang” (tamze). Jeéli doda¢ do tego fakt
bezzasadnego nekania przez panstwowy aparat écigania i aparat skarbowy, trudno
nie odnie$¢ wrazenia dreczenia , przez pafistwo w imie absurdalnej ideologii, w kt6-
ra nikt juz nie wierzy” (Lis 2019). Mord polityczny na prezydencie byl wiec skutkiem
zarzadzania przez kulture - tu kulture nienawisci - i w tym sensie wykazywat duze
podobieristwo do zamordowania prezydenta Rzeczypospolitej, Gabriela Narutowi-
cza, 16 grudnia 1922 r. (por. Stomma 2019). Spektakularnym przejawem tej kultury
nienawisci bylo bezkarne wystawienie §wiadectw zgonu politycznego 11 prezyden-
tom miast, w tym prezydentowi Gdarska, przez organizacje nacjonalistyczng (Bur-
dzy, Rubaj, b.d.).

WOSP byt obiektem zawisci z powodu, trwajacego od 26 lat, masowego apoli-
tycznego poparcia spotecznego swej misji charytatywnej zbierania pieniedzy na wy-
posazanie placowek stuzby zdrowia w calym kraju w specjalistyczng aparature me-
dyczna, co podwazato ideologie monopolu prawicowo-koscielnego na faktyczng, nie
za$ deklarowang, mitos¢ blizniego i kulture solidarnosci. W czasie finatu w 2019 r.
zebrano 175 938 717,56 zt (Kosiorowski 2019). Z tego powodu prezes fundacji WOSP
byt takze obiektem - wspomnianej wyzej - brutalnej kampanii zinstytucjonalizowa-
nej nienawisci.

Prezydent miasta Gdariska byt za$ obiektem tej nienawisci z kilku istotnych
powodoéw. Po pierwsze, po 20 latach pelnienia swej funkcji, zostal on w listopadzie
2018 r. wybrany na swa sz6stg kadencje. Po drugie, byt czlowiekiem niewatpliwego
sukcesu, ktéremu udalo sie przeksztalci¢ Gdansk z prowincjonalnego miasta
w europejska metropolie. Po trzecie, byl jawnym krytykiem centralistycznych
i autorytarnych dziatan rzadzacej partii, w tym jej - co najmniej retorycznej - kseno-

fobii. Po czwarte, Pawel Adamowicz, mimo zZe zdeklarowany i praktykujacy katolik,
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wprowadzit zwyczaj ekumenicznego Swietowania dnia Wszystkich Swie;tych wraz
z duchowienistwem 10 wyznan, w tym judaizmu i islamu. Po piate, mimo ze wywo-
dzit sie ze srodowiska konserwatywnego, obejmowal swym patronatem rézne ide-
ologicznie ruchy obywatelskie, w tym - znienawidzone i kontestowane w tej roli
przez nacjonalistyczng prawice - parady réwnosci mniejszosci seksualnych. Po sz6-
ste, podjat sie - wbrew polityce, a zwlaszcza retoryce, rzadu - przyjmowania
i osiedlania w Gdansku uchodzcéw. Po siédme, prowadzil polityke kultywowania
wielokulturowej, tj. antyksenofobicznej, tozsamos$ci miasta. Po 6sme, Gdarisk petni
szczeg6lng role symboliczng w potransformacyjnej Polsce jako kolebka Solidarnosci,
a wiec jako ,Miasto Wolnosci i Solidarnosci”. Po dziewiate, prezydent Gdanska za-
powiedzial - wbrew jawnej niecheci rzadzacej partii deklaratywnie solidarnosciowej
- zorganizowanie przez srodowiska samorzadowe uroczystych obchodéw 30. rocz-
nicy czesciowo wolnych kontraktowych wyboréw parlamentarnych z 4 czerwca 1989
r., ktére byly poczatkiem przemian ustrojowych we wschodniej potowie Europy.

Co ciekawe, gdy na swym najblizszym posiedzeniu Sejm Rzeczypospolitej
Polskiej uczcit chwilg ciszy zamordowanego prezydenta Gdariska, uroczystosc te zi-
gnorowal prezes partii rzadzacej oraz dwoje wicemarszatkéw Sejmu z tejze partii,
a dwie postanki byty ubrane w czerwone sukienki, trzecia zas w jaskrawo zo6tta. Pod-
czas debaty w Senacie na temat projektu uchwaly upamietniajacej prezydenta Gdan-
ska senatorowie partii rzadzacej sprzeciwili si¢ natomiast stwierdzeniu, ze prezydent
zginal w wyniku okrutnego mordu, ze byl wczedniej wraz ze swa rodzing nekany
przez prokurature, ze byl wzorem samorzadowca (co mozna by oczywiscie kwestio-
nowac), a jego Gdarisk to miasto wolnosci i solidarnosci, sprzeciwiono sie potepieniu
»aktu terroru i nienawisci”, zdanie o morderstwie dokonanym w dniu dzielenia sig
dobrem zastapiono stwierdzeniem, ze ,,zmart w wyniku ciezkich ran”, finatowy kon-
cert WOSP nazwano »zgromadzeniem publicznym”, usunieto tez konicowe ,czesé
jego pamieci” (por. Tym 2019).

Interes polityczny rzadzacej partii w zamordowaniu prezydenta Gdanska po-
legal na tym, ze (1) pozbywano sie znienawidzonego, a przy tym popularnego, prze-
ciwnika politycznego, (2) wing za to morderstwo obcigzano organizatoréw finatu

WOSP i kierownictwo tej organizacji (Pytlakowski 2019), przypisujac im brak odpo-
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wiedniej ochrony imprezy masowej i sugerujagc malwersacje srodkéw finansowych
na to przeznaczonych, (3) zasugerowano, ze spokéj spoleczny i ,porzadek” moze
zaprowadzi¢ tylko opresyjne panstwo, utozsamiane bezzasadnie z silnym. Premier
rzadu, nie znajac opinii biegtych lekarzy sadowych, orzekl, ze zabdjca byt chory psy-
chicznie. Trudno w tym kontekscie nie bra¢ pod uwage mechanizméw politycznych,
ktore 1 grudnia 1934 r. doprowadzily do zabdjstwa Siergieja Kirowa, chociaz
w przypadku Pawta Adamowicza nie ma zadnych dowodéw zabdjstwa na zlecenie.
Po zabojstwie S. Kirowa oficjalny komunikat - ogloszony jeszcze przed schwytaniem
zabojcy - glosil, ze zbrodni tej dopuscit sie ,wrég ludu”, a jego poszukiwania trwaja
(Rybakow 1989). Mozna oczywiscie stwierdzi¢, ze w Polsce partia rzadzaca odniosta
ze $mierci prezydenta P. Adamowicza korzysci mniejsze od spodziewanych, otwarte
pozostaje jednak pytanie, czy dlatego ze nie chciata, czy raczej dlatego ze nie potrafi-
fa.

Smier¢ prezydenta Gdanska ,byta nie tylko morderstwem, ale [takzZe] zama-
chem na demokracje, godnosci i honor Rzecz[y]pospolitej. W takiej sytuacji zmarty
staje sie symbolem, a jego $mier¢ urasta do rangi ofiary” (Stomma 2019). Pogrzeb
prezydenta Gdarnska byl wiec wielka manifestacja kultury wolnosci i solidarnosci,
przede wszystkim za$ niezgody na przemoc, raczej jednak nie - wbrew sugestii jed-
nego z recenzentéw niniejszego tekstu - zbiorowej histerii. W przeddzierr pogrzebu
45 000 osob stalo po pie¢ godzin w kolejce na mrozie, aby mie¢ szanse poklonienia
sie przez 10 do 20 sekund swojemu prezydentowi. Odbywajacy sie nazajutrz po-
grzeb nie byl oficjalnie pogrzebem parnstwowym, jak jednak napisat ,Le Monde”,
wygladat jak pogrzeb krélewski (Ogtuszona..., 2019). Szesciu prezydentéw duzych
miast wniosto na swych barkach trumne do najwigkszej w Europie ceglanej bazyliki,
gdzie uroczystosciom formalnie katolickim towarzyszyly modlitwy przedstawicieli -
wspomnianych juz - 10 wyznan. W Gdansku oficjalna zatoba po $mierci prezydenta
trwala miesiac, a przezywana zaloba ludzi byta autentyczna, co raczej podwaza kon-
cepcje zbiorowej histerii. Inne miasta ogtosity oficjalng zalobe, a w wielu z nich ,setki
ludzi schodzily sie na place, by uktadaé¢ ze zniczy ksztalt serca” (Bunda 2019: 27).

,Dobrze osadzone w spoleczeristwie hierarchiczne struktury na chwile sie roz-
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pad[ty], ustepujac miejsca communitas [...] antystrukturze przesigknietej potrzebie
bycia razem, we wspodlnocie” (tamze).

Na hymn zaloby spontanicznie wybrano ,The sound of silence”, ktérego
przejmujace wykonanie w Gdansku jest dostepne w sieci (Gdarsk..., 2019):

And in the naked light I saw

Ten thousand people, maybe more

People talking without speaking

People hearing without listening

People writing songs that voices never share

And no one dared

Disturb the sound of silence

(Simon 1965).

W tym nagim swietle ujrzatem

Dziesiec tysiecy ludzi, moze wigcej

Ludzi, ktérzy rozmawiali nie mowigc

Ludzi, ktérzy styszeli nie stuchajgc

Ludzi piszqcych piesni, ktorymi nigdy nie podzielq sig ze swiatem
I nikt nie osmielit sie

Zaktoci¢ dzwieku ciszy.

(Ttumaczenie, b.d.).

W przeddzien swej $mierci prezydent Gdanska kwestowal, jak co roku, na uli-
cach miasta, zbierajac drobne datki na Wielka Orkiestre Swiatecznej Pomocy. Uzbie-
ral kwote 5613,11 z1. Po jego $mierci pewna krawcowa z podgdariskiej wsi zapoczat-
kowata na Facebook’u akcje pod nazwa Ostatnia puszka Pana Prezydenta, polegajaca
na uzupelnieniu tej puszki o dodatkowe 1000 z1. Akcja ta spotkala si¢ z masowym
odzewem spolecznym, zwlaszcza ostatniego dnia, w czasie oémiodniowej zbiorki
ponad ¢wieré miliona (264 507) darczyncow wplacalo bowiem niewielkie kwoty,
w wyniku czego zamiast planowanego tysiaca zlotych uzbierano 15 990 562 zt (Juz
ponad..., 2019). Po oficjalnym zamknieciu kwesty wolontariusze doplacili jeszcze
kwote brakujacg do 16 mln zl. Spektakularny sukces tej kwesty mozna traktowac ja-

ko jeszcze jeden wskaznik skutecznosci spoleczeristwa obywatelskiego na semipery-
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feriach - peryferiach kultury nienawisci i w rdzeniu kultury solidarnosci i mitosci
blizniego.

Ostatnie stowa zamordowanego prezydenta brzmialy: , To jest cudowny czas
dzielenia si¢ dobrem. Jestescie kochani. Gdansk jest najcudowniejszym miastem na
Swiecie. Dziekuje wam!” (Ostatnie stowa..., 2019). Jakze aktualne okazaly sie wiec
stowa najbardziej znanej pieéni Czestawa Niemena sprzed pélwiecza:

Dziwny jest ten swiat,

gdzie jeszcze weigz

miesci sie wiele zta.

I dziwne jest to,

ze od tylu lat

cztowiekiem gardzi czlowiek.

Dziwny ten swiat,

swiat ludzkich spraw,

czasem az wstyd przyznac sie.
A jednak czesto jest,

ze ktos stowem ztym

zabija tak, jak nozem.

Lecz ludzi dobrej woli jest wigcej

1 mocno wierze w to,

ze ten Swiat

nie zginie nigdy dzieki nim.

[...]

Przyszedt juz czas,

najwyzszy czas,

nienawisc zniszczyc w sobie

(Niemen 1967), ktérych mozna postucha¢ w sieci w oryginalnym wykonaniu
(Niemen 2013).

Dwa tygodnie po $mierci prezydenta Gdariska Minister Kultury i Dziedzictwa
Narodowego postanowil zmniejszy¢ o ponad 40% dotacje na dzialalno$¢ stworzone-

go przez zamordowanego prezydenta Europejskiego Centrum Solidarnosci (ECS),
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ktéore miato by¢ centralnym miejscem obchodéw trzydziestolecia rozpoczetych
w Polsce przemian politycznych w Europie Srodkowej i Wschodniej. Minister
o$wiadczyl, ze ECS jest instytucja niepokorng (Sukces zbiorki..., 2019), w zwiazku
z czym minister bytby sklonny utrzymaé przyznana wczeéniej dotacje jedynie pod
warunkiem mozliwosci faktycznej kontroli nad ta instytucja przez obecna ekipe poli-
tyczna. Ta ostatnia promowalaby woéwczas , prawdziwg historie Solidarnosci”,
tj. zgodna z polityczng wizja obecnej ekipy rzadzacej. Faktycznie oznaczatoby to zin-
stytucjonalizowane falszowanie historii.

Poniewaz negocjacje wladz Gdariska i ECS z Ministerstwem skorczyly sie fia-
skiem, znana z inicjatywy Ostatniej puszki Pana Prezydenta krawcowa, ktéra ,po-
zszywala polskie serca” (Olejarczyk 2019), ogtosita na Facebook'u akcje publicznej
zbiorki odebranej przez Ministerstwo kwoty pieniedzy na funkcjonowanie ECS.
Zbioérka 3 mln zt, zapowiedziana na 30 dni, zakoriczyla sie pelnym sukcesem po 30
godzinach (Wspieram..., 2019), po dziesieciu dniach natomiast kwote te podwojono.
Zdaniem wicemarszatka Senatu i jednego z gléwnych organizatorow strajku
w Stoczni Gdarnskiej z sierpnia 1980 r., pokazato to, ze ,Rzad nie jest nam potrzebny.
Ten rzad” (ECS odrzuca..., 2019). Pokazuje to skutecznoé¢ spoteczeristwa obywatel-
skiego, jesli ma sie ono wokét jakich wartoéci skupiaé. Nawet jesli sg to wartosci po-
zytywne, warunkiem ich sukcesu jest konsens negatywny - przeciwko czemus; tu:

przeciw zarzadzaniu przez kulture przemocy symbolicznej.
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In 1993, the Great Orchestra of Christmas Charity (GOCC) was founded. Since
then it has grown to be the biggest non-governmental, non-profit, charity organisa-
tion in Poland. The GOCC aims to support health care in Poland by purchasing
medical equipment for Polish hospitals and by establishing and running a few medi-
cal and educational programmes. Since 2016, the GOCC ranks at the top of the list as
the most trusted public entity. The GOCC foundation organises the biggest open-
air free entry music festival in Europe (Great Orchestra..., n.d.). The most well-known
form of the foundation's activity is, however, the Finale of the Great Orchestra of
Christmas Charity as the annual, nationwide entertainment and media event of
a charity nature. The basic element of the Finale is playing the ‘Great Orchestra’, i.e.
a set of music concerts on the national, and recently even intercontinental, scale. Dur-
ing the Finale, there are many forms of fundraising, including public appeals in the
streets conducted by numerous volunteers. The collected money is spent on pre-
determined goals related to health protection (Wielka Orkiestra..., n.d.).

On Sunday, 13 January 2019, the 27th Finale of the GOCC took place in
Gdansk. At the climax of the television broadcast of the ceremony, the Mayor of the
City of Gdansk, Pawel Adamowicz, who was thanking the gathered citizens, was
mortally wounded by a cutthroat. It is difficult not to recognise this as a political
murder because the murderer publicly shouted his grudge against the largest oppo-
sition party. Nothing indicates that this was a commissioned murder, but the ex-
pected beneficiaries of this murder will be the ruling party, which is ideologically

right-wing nationalist though economically extreme leftist. Politically, this murder
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targeted at least two organisations that this party hates: the GOCC and local gov-
ernments. This of course includes the mayors of the largest cities, who mainly oppose
the ruling party. The mayor of Gdansk enjoyed immense popularity amongst voters.
These two organisations have remained as few independent of the ruling party -
who have acquired, subjugated or destroyed other independent institutions.

For the past few years, both the GOCC and the independent mayors of the
largest cities have been the subject of a campaign of institutionalised hatred and
slander by the right-wing media and the nominally state, but in fact partisan, televi-
sion broadcaster (REM 2019). The latter issued 1618 publications of this kind about
the mayor of Gdansk over the last year (Rzeczkowski 2019). The mayor ‘was slan-
dered, but had no right to defend himself’ (REM 2019). The Media Ethics Council
stated that ‘the authors of these publications manipulate facts, suggestions and pre-
sumptions in such a way as to present [the mayor] as a person unworthy of trust’
(ibidem). ‘In none of the analysed publications [...] was [the mayor] given a chance to
counter the charges, presenting arguments denying accusations formulated directly,
implicitly, or in titles distorting the actual course of the described events or bending
facts so that they would speak against’ the mayor of Gdansk (REM 2019). The TV
viewers ‘were to get the impression that [the mayor] was at least a suspicious person’
(ibid.). Adding to the fact of unjustified harassment by the state law enforcement and
tax apparatuses, it is difficult not to get the impression of tormenting ‘by the state in
the name of an absurd ideology in which no one believes’ (Lis 2019). Thus, the politi-
cal murder of the mayor was a result of management by culture - here a culture of
hatred - and in this sense it showed a great similarity to the murder of the President
of the Republic on 16 December 1922 (cf. Stomma 2019). A spectacular manifestation
of this culture of hatred was the unpunished issuing of political death certificates by
a nationalist organisation to eleven mayors, including that of Gdansk (Burdzy, Rubaj,
b.d.).

The GOCC is envied because of the massive, apolitical social support of its
mission of collecting money for equipping health care facilities throughout the coun-
try with specialist medical equipment. This undermines the ideology of the right-

wing/church monopoly on the actual rather than declared love of neighbours and
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the culture of solidarity. During the finale in 2019, 175 938 717.56 PLN (ca 40 916 000
EUR) was collected (Kosiorowski 2019). For this reason, the president of the GOCC
foundation was also the object of the above-mentioned brutal campaign of institu-
tionalised hatred.

The mayor of the city of Gdarisk was the object of this hatred for several rea-
sons. Firstly, after twenty years in office, he was elected in November 2018 for his
sixth term. Secondly, he was a man of undoubted success, who managed to trans-
form Gdansk from a provincial city into a European metropolis. Thirdly, he was an
open critic of the centralised and authoritarian actions of the ruling party, including
its - at least rhetorical - xenophobia. Fourthly, despite being a committed and prac-
ticing Catholic, he introduced the custom of the ecumenical celebration of All Saints’
Day together with the clergy of ten denominations, including Judaism and Islam.
Fifthly, even though he came from a conservative milieu, he embraced various ideo-
logical movements of citizens, including the pride parades of sexual minorities,
which was both hated and contested by the nationalist-right wing. Sixthly, he under-
took - in spite of the politics and, especially, rhetoric of the government - the recep-
tion and settlement of refugees in Gdansk. Seventhly, he led a policy of cultivating
a multicultural, i.e. anti-xenophobic, identity for the city. Eighthly, Gdarsk performs
a special symbolic role in post-transformation Poland as the cradle of Solidarity, and
thus as the ‘City of Freedom and Solidarity’. Ninthly, the mayor announced - con-
trary to the apparent reluctance of the ruling supposed Solidarity party - the organi-
sation by Polish local governments of a solemn celebration of the 30th anniversary of
the partially free contract parliamentary elections of 4 June 1989. These were the be-
ginning of the political transformation in the eastern half of Europe.

Interestingly, when, at the next session, the Polish Sejm honoured the mur-
dered mayor of Gdarisk with silence, this ceremony was ignored by the leader of the
ruling party and two deputy speakers of the Sejm from this party. Two deputy
women were dressed in red and the third one in bright yellow. During the debate in
the Senate about the draft resolution commemorating the mayor of Gdarisk, senators
of the ruling party opposed the statement that the mayor died as a result of cruel

murder, that he, along with his family, was harassed by the prosecutor, that he was
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a perfect example of the local governmental leader (which could of course be ques-
tioned), and that his Gdarisk is the city of freedom and solidarity. They opposed con-
demning the ‘act of terror and hatred’. The records were sanitised. The sentence
about the murder committed on the day of sharing good deeds was replaced by the
statement that ‘he died as a result of severe wounds’, the finale concert of the GOCC
was called “a public gathering’, and the final “honour his memory’ was removed (cf.
Tym 2019).

The political interest of the ruling party in the assassination of the mayor of
Gdansk consisted in: (1) getting rid of the hated, and popular, political opponent, (2)
the murder was blamed on the organisers of the GOCC finale and the leadership of
this organisation (Pytlakowski 2019), who they said failed to provide adequate pro-
tection for the mass event, and they suggested the embezzlement of funds allocated
for this purpose, (3) it was suggested that social peace and “order’ can only be led by
the oppressive state, misidentified with a strong one. The Prime Minister, ignorant of
the expert witnesses’ opinion, decided that the killer was mentally ill. In this context,
it is difficult to disregard the political mechanisms that led to the murder of Sergei
Kirov on 1 December 1934, although, in the case of Pawel Adamowicz, there is no
evidence of a murder on commission. After the murder of S. Kirov, the official an-
nouncement - announced before the killer was captured - claimed that the crime was
committed by an ‘enemy of the people’ and his search is underway (Rybakow 1989).
It can, of course, be said that in Poland the ruling party brought less benefits than ex-
pected from Mayor P. Adamowicz’s death, but the question remains open whether it
was because they did not want to or, rather, because they were not able to.

The death of the mayor of Gdarisk ‘was not only a murder, but [also] an assas-
sination of democracy, dignity and honour of the Commonwealth. In such a situation
the deceased becomes a symbol, and his death becomes a sacrifice’ (Stomma 2019).
The funeral of the mayor of Gdansk was therefore a great manifestation of the cul-
ture of freedom and solidarity, and above all disagreement with violence, not - as
suggested by one reviewer of this text - collective hysteria. On the eve of the funeral,
45 000 people stood in a queue for five hours in the cold to have a chance to bow to

their mayor for ten to twenty seconds. The funeral that took place the next day was
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not officially a state funeral, but, as Le Monde wrote, it looked like a royal funeral
(Ogtuszona..., 2019). Six mayors of large cities brought a coffin on their shoulders to
Europe’s largest brick basilica, where formally Catholic celebrations were accompa-
nied by the prayers of representatives - the already mentioned - ten denominations.
In Gdansk, the official mourning after the death of the mayor lasted a month, and the
mourning of the people was genuine, which completely undermines the hypothesis
of collective hysteria. Other cities declared official mourning, and in many of them
‘hundreds of people were going to squares to compose hearts of candles’ (Bunda
2019: 27). “Well-established hierarchical structures in society had disintegrated for
a while, giving way to communitas [..., ] an anti-structure drowned in the need to be
together, in a community”’ (ibidem).

For the hymn of mourning, “The sound of silence’ was spontaneously chosen,
and the moving performance in Gdarisk is available on the web (Gdarisk..., 2019):

And in the naked light I saw

Ten thousand people, maybe more

People talking without speaking

People hearing without listening

People writing songs that voices never share

And no one dared

Disturb the sound of silence

(Simon 1965).

On the eve of his death, the mayor of Gdarisk, as in every other year, was col-
lecting small donations for the GOCC in the city streets. He collected 5613,11 PLN (ca
1305 EUR). After his death, a seamstress from a village near Gdarisk initiated on
Facebook an action named Mister Mayor’s Last Can, consisting in supplementing this
can for an additional 1000 PLN (ca 233 EUR). This action was met with a massive so-
cial response, especially on the last day; during the eight-day collection, over
a quarter of a million (264 507) donors paid small amounts, as a result of which 15
990 562 PLN (ca 3 718 735 EUR) was collected instead of the planned 1000 PLN (Juz
ponad..., 2019). After the official closure, the volunteers paid the additional amount

missing up to a 16 million zlotys. The spectacular success of this initiative can be seen
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as yet another indicator of the effectiveness of civil society in the semi-periphery -
the periphery of culture of hate and in the core and of culture of solidarity and love
of one’s neighbour.

The last words of the murdered president were: ‘This is a wonderful time to
share good. You are beloved. Gdarisk is the most wonderful city in the world. Thank
you!” (Ostatnie stowa ..., 2019). How current, then, are the words of Czestaw Niemen's
best-known song from half a century ago, which can be listened to online in the
original version (Niemen 2013):

Strange is this world,

where still

there is a lot of evil.

And it is strange

that for so many years

man despises man.

Strange is this world,

world of human affairs,

sometimes it's a shame to admit it.
And yet it is often

that someone with a bad word

kills like with a knife.

But there are more people of good will
and I do believe

that this world

will never die thanks to them.

[...]

The time has come,

the highest time,

to destroy hate in oneself.
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Two weeks after the death of the mayor of Gdansk, the Minister of Culture
and National Heritage decided to reduce the subsidy for the activities of the Euro-
pean Solidarity Centre (ESC) by more than 40%. The ESC was created by the mur-
dered mayor. It was intended to be the central place for the commemoration of the
thirty years of political transformation in Central and Eastern Europe, which began
in Poland. The minister declared the ESC a defiant institution (Sukces zbidrki..., 2019).
As such, he would only be willing to maintain the previously granted subsidy if the
current political team could actually control the institution. The latter would then
promote ‘the true history of Solidarity’, i.e. in line with the political vision of the cur-
rent ruling team. This would in fact mean an institutionalised falsification of history.

Because negotiations between Gdarnsk's local government and the ESC au-
thorities with the Ministry ended in a fiasco, the seamstress, who ‘sewed up Polish
hearts’ (Olejarczyk 2019) by Mister Mayor’s Last Can campaign, announced on Face-
book a public collection of money for the ongoing running of ESC, which had been
jeopardised by the Ministry’s cuts. The collection of 3 000 000 PLN (ca 697 674 EUR),
announced for 30 days, ended in total success after 30 hours (Wspieram ..., 2019), and
after ten days the amount was doubled. According to Deputy Speaker of the Senate
and one of the main organisers of the strike in the Gdarsk Shipyard in August 1980,
it indicated that, “‘We do not need the government. This government’ (ECS odrzuca...,
2019). This shows the effectiveness of civil society when it has values to focus on.
Even if these are positive values, the condition of their success is a negative consen-

sus - against something; here: against management by a culture of symbolic violence.
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W ramach pomystu Ministerstwa Nauki i Szkolnictwa Wyzszego, ze droga do
deperyferializacji nauki polskiej prowadzi przez jej umiedzynarodowienie, Minister-
stwo oglosito konkurs pn. Wsparcie dla czasopism naukowych, majacy promowac na
rynku miedzynarodowym polskie czasopisma naukowe. Redakcja czasopisma
,Przestrzer Spoleczna (Social Space)” przygotowala jesienia 2018 r. wniosek do tego
konkursu. W dniu 1 marca 2019 r. w systemie informatycznym konkursu pojawila sie
anonimowa ocena naszego wniosku.

Ocena odwoluje sie do opinii ,,obu recenzentéw”, chociaz w systemie udo-
stepniono tylko jedng. Opiera sie ona zasadniczo na frontalnym ataku Recenzenta na
redaktora naczelnego czasopisma, ktérego to redaktora Recenzent najwyrazniej nie
lubi z powodow, ktore staja sie jasne w trakcie lektury jego oceny. Ocena Recenzenta
jest pozamerytoryczna, oparta w znacznej mierze na insynuacjach, a nawet pomo-
wieniach. Insynuacje te zastepuja rzeczowa analize merytoryczng i bezstronng ocene
faktow, gdyz Recenzent najwyrazniej nie zapoznatl sie z ocenianym czasopismem,
w tym z obowigzujagcymi w nim procedurami. Zamiast tego Recenzent ograniczy?
swa ocene do tresci ,jednego z artykutéw”, ktéry budzi ,zaniepokojenie” Recenzen-
ta. Lektura tego artykulu byla jednak z pewnoscia pobiezna, gdyz Recenzent najwy-
razniej przeczytat ten tekst bez zrozumienia. Mozna sadzi¢, ze Recenzent znalazl sie
w - bolesnej dla siebie - sytuacji konfliktu intereséw, zaliczajac sie do grona os6b
krytykowanych merytorycznie w inkryminowanym artykule redaktora naczelnego.
W tej sytuacji, zamiast - zgodnie z zasadami etyki naukowej, na ktére sie powoltuje -
zrezygnowac z oceniania czasopisma, Recenzent postanowit da¢ wyraz swej frustra-
qji, ktora zastepuje argumenty rzeczowe, te bowiem w przedstawionej ocenie sa wa-
tle. Wskazuje na to oswiadczenie Recenzenta, ze ,z oceniamym [sic!] periodykiem
zetknal]...] sie dopiero teraz”. Oswiadczenie tego rodzaju jest niespotykane przy re-
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cenzjach, a wiec zaskakujace, tym bardziej ze - jak piszacy te stowa ma podstawy sa-
dzi¢ - Recenzent w tej kwestii mija sie z prawda.

Zdaniem Recenzenta, oceniane czasopismo , przy powierzchownym ogtadzie
[sic!] nie wyglada na powazne”, chociaz nie wiadomo dlaczego. Szkoda wiec, ze Re-
cenzent nie zechcial tego ogladu pogtebi¢. Recenzent ocenia ,poziom pracy redak-
cyjnej”’, nie wiadomo jednak, na jakiej podstawie, przyznaje tez redaktorowi naczel-
nemu , pelne prawo” do pisania artykuléw wstepnych ,i tylko ich”, chociaz powota-
ne przez Recenzenta zasady etyki COPE sa w tej kwestii dla redaktoréw naczelnych
znacznie laskawsze. Kuriozalny jest fakt, Zze Recenzent przyznaje sobie prawo okre-
Slania dlugosci wspomnianych artykutéw, a wiec redagowania czasopisma.

Przechodzac do analizy wspomnianego wyzej artykulu redaktora naczelnego,
Recenzent insynuuje, ze autor zarzuca glupote ,wtasciwie wszystkim tym komenta-
torom i badaczom zachowan wyborczych Polakéw, ktérzy podkreslaja ‘zaborowe’
pochodzenie tych zachowan”, chociaz w inkryminowanym tekscie kategoria gtupoty
zupelnie nie dotyczyla tego watku, co wskazano tam expresis verbis. Recenzent zatem
nie tylko recenzuje artykul zamiast ocenia¢ czasopismo, ale i wykazuje si¢ brakiem
umiejetnosci czytania ze zrozumieniem.

Recenzent insynuuje tez, ze redaktor naczelny ,sam sobie przyjal ten artykut
do druku”, na co nie ma zadnych dowodéw, nie dostrzega przy tym, iz oceniane
czasopismo ma forme elektroniczng i zadnego ,druku” nie stosuje. Recenzent przy-
tacza wytyczne COPE, z ktérych wynika oczywista koniecznos¢ unikania konfliktu
interesow przez redaktor6w naczelnych publikujacych w swoich czasopismach
przez poddawanie sie¢ anonimowym ocenom i niepodejmowania decyzji we wlasnej
sprawie, co w ocenianym czasopi$mie zawsze robiliSmy. Tego za$ Recenzent albo nie
doczytal na stronie internetowej czasopisma, albo bezpodstawnie ten fakt podwaza,
domyslajac sie zamiast to sprawdzi¢, iz ,nie wyglada na to, zeby ta zasada byla prze-
strzegana”. Wyglada wiec raczej na to, ze Recenzent osadza innych wlasng miarg, nie
zauwazajac, ze w naszym czasopisémie w kazdym publikowanym tekscie podajemy
date jego wplyniecia do redakcji i r6zng od niej date poprawy, co dotyczy takze tek-
stow redaktora naczelnego (w inkryminowanym artykule tego ostatniego réznica ta

wynosi trzy i p6l miesigca). Jednoczeénie Recenzent sam narusza zasady etyki COPE,
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bedac w konflikcie interesow krytykowanego autora i recenzenta jednoczes$nie. Na
tej podstawie Recenzent traci nie tylko - konieczny kazdemu naukowcowi - chtodny
dystans do przedmiotu oceny, ale nawet dobre maniery, wytykajac krytykowanemu
autorowi ,ekscesy” (w liczbie mnogiej na podstawie jednego artykutu!), a takze - jak
wida¢ - zdrowy rozsadek, zarzucajac jednak nieprzestrzeganie zasad etyki naukowej
nie sobie, lecz redaktorowi naczelnemu ocenianego czasopisma.

Dalej recenzent prébuje oceniaé, chociaz nie wiadomo na jakiej podstawie,
ktoére teksty sa, a zwlaszcza ktore nie sa, zwigzane z problematyka przestrzeni spo-
tecznej jako przedmiotem zainteresowar czasopisma, chociaz taka ocena jest trady-
cyjnie zarezerwowana dla redaktoréw naczelnych. W tym kontekscie Recenzent po-
nownie probuje sie wiec wciela¢é w role redaktora czasopisma. Nie zauwaza przy
tym, ze krytykowany przez Niego tekst dotyczacy ,bledéw jezykowych popetnia-
nych przez rozmaitych badaczy” jest esejem recenzyjnym waznej ksiazki bardzo
waznego socjologa.

Recenzent ubolewa, ze autorzy zagraniczni ,nieznajacy jezyka polskiego, mo-
ga [...] nie mie¢ pelnej swiadomosci, co dzieje sie¢ w “polskiej’ czesci czasopisma,
a w szczeg6lnosci w tekstach” redaktora naczelnego. Szkoda, ze recenzent nie zapo-
znal sie ze struktura czasopisma i publikowanych tam tekstéw, gdyby bowiem to
zrobil, wiedzialby, Ze nie ma zadnej ,polskiej” czesci czasopisma, a teksty polskie
maja bardzo obszerne abstrakty anglojezyczne. Recenzent , miatby do siebie preten-
sje”, gdyby opublikowat swoéj tekst w ocenianym czasopiSmie, co nalezy jednak in-
terpretowac w kontekscie faktu wycofania przez Recenzenta swego tekstu z naszego
czasopisma po recenzjach i stwierdzeniu przez Autora (a obecnie Recenzenta), ze nie
jest w stanie napisa¢ swego tekstu oczekiwana przez nas poprawna polszczyzna. Jest
wiec watpliwe, czy Recenzent zdotalby przebrnaé przez sito surowych recenzji w na-
szym czasopi$mie, jesli zamiescilby tak kuriozalne btedy rzeczowe jak w Jego artyku-
le skrytykowanym przez redaktora naczelnego. Na tej podstawie Recenzent sadzi, ze
,wielu innych powaznych badaczy [réwnie powaznych jak Recenzent, jak rozu-
miem] mogloby mieé¢ to samo podejécie do tej kwestii”, chociaz nie wiadomo, na ja-
kiej podstawie tak sadzi. Jednym stowem, skromnos$é Recenzenta wida¢ w kazdym

Jego zdaniu; bardziej jednak frustracje.
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Dalej Recenzent powraca do insynuacji, ze redaktor ocenianego czasopisma
,bedzie sam sobie przyjmowal teksty do druku [!] i jeszcze pobieral za to wynagro-
dzenie ze srodkéw publicznych”. Rozumiem, ze mialoby to by¢ bardziej naganne niz
pobieranie publicznych pieniedzy za prezentowanie swych frustracji zamiast zleco-
nej oceny czasopisma. W podsumowaniu Recenzent insynuuje zas$, ze ,czasopismo
w istocie nie przestrzega standardéw etycznych COPE” i ,bywa [...] uzywane przez
swego Redaktora do dos¢ niewybrednych atakéw na innych badaczy”, tzn. - jak ro-
zumiem - na Recenzenta jako autora tekstu z bledami rzeczowymi. W naszym cza-
sopiSmie - inaczej niz w opiniach dla Ministerstwa - nie dopuszczamy jednakze pu-
blikowania tekstow atakujacych osoby, popieramy natomiast - zgodnie z normami
rdzenia nauki $wiatowej - krytyke merytoryczng tekstow, w tym z btedami meryto-
rycznymi i jezykowymi, co - jak widac¢ - bardzo sie¢ Recenzentowi nie podoba. Wy-
nika wiec z tego, ze odmiennie rozumiemy ,standardy [...] w cywilizowanym dys-
kursie naukowym”, bazujace wiadnie na krytyce naukowej, a nie na uczuleniu na nia.

Frustracja Recenzenta jedynym przeczytanym (chociaz bez zrozumienia) tek-
stem w ocenianym czasopiSmie wyziera z kazdego akapitu recenzji. Recenzent
twierdzi wiec, ze , probka twoérczosci Pana Redaktora [chodzi o redaktora naczelne-
go] czasopisma, jedli nawet nie jest pseudo-nauka [po polsku: pseudonauka], to
z pewnoscia jest nauka bardzo marnej préby” (bo jest krytyczna!). Recenzent ,nie
wierzy”, ze ,powazny naukowiec z uznanym dorobkiem zarekomendowat tego ro-
dzaju tekst do publkacji” [sic!], zamiast na faktach opiera si¢ wiec na wierze, mierzac
- jak mozna sadzi¢ - innych wlasng miarg.

Recenzent zadat sobie trud sprawdzenia dorobku naukowego uczonych pu-
blikujacych w ocenianym czasopi$mie i doszed! do wniosku, Zze ,w znakomitej wiek-
szosci nie sa to jacy$ przesadnie eksponowani uczeni”. Jesli Recenzent tak nisko ceni,
publikujacych w naszym czasopi$mie, dwoéch z trzech najczesciej cytowanych socjo-
logéw polskich - Zygmunta Baumana i Bohdana Jatlowieckiego, poza tym za$ Johna
Eylesa i Hermanusa Geyera, to nie tylko ujawnia swa niekompetencje, ale i naraza sie
na Smiesznosc.

Niekompetencja Recenzenta ujawnia sie takze w uwadze, Zze redakcja dos¢

dobrze zaplanowala dziatania dotyczace zakupu oprogramowania, jednakze
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w , projekcie jest mowa o identyfikatorach DOI (cho¢ o ORCID juz nie)”. Mozna za-
tem wnioskowad, ze recenzent uwaza, iz numer ORCID mozna kupi¢, podczas gdy
w rzeczywistosci jest on dobrowolnie przypisywany danemu naukowcowi na jego
wniosek i zgodnie z jego indywidualng potrzeba.

Na $mieszno$¢ natomiast naraza si¢ Recenzent ponownie, twierdzac o ocenia-
nym czasopiémie, ,ze co prawda mamy tu do czynienia z umiedzynarodowieniem,
ale niestychanie plytkim, bo niskie standardy, jakim hotduje redakcja, sa faktem bez-
sprzecznym”. Szkoda, ze Recenzent nie wskazal tego ,faktu bezsprzecznego”, arty-
kuty publikowane w naszym czasopiSémie byly bowiem cytowane miedzy innymi

w popularnych serwisach: Mother Nature Network - mnn.com (https://www.m

nn.com/earth-matters/energy/stories/ how-do-we-plan-for-a-future-with-more-

blackouts), ScienceDaily.com (https: / /www.sciencedaily.com/releases /2014 /

01/140127093033.htm) oraz Phys.org (https:/ /phys.org /news/2014-01-world-

blackout.html). Jesli Recenzent zna polskie czasopisma z zakresu nauk humanistycz-

nych i spotecznych, ktére moga sie poszczyci¢ podobnym osiagnieciem, zaréwno je-
§li chodzi o publikacje tresci w uznanych zachodnich mediach z powotaniem si¢ na
zrédlo, jak i wskazanie miejsc w popularnonaukowej przestrzeni medialnej,
w ktérych polskie czasopisma z zakresu nauk humanistycznych i spotecznych notuja
cytowania, to bylbym wdzieczny za ich wskazanie.

Reasumujac, Recenzent nie wykonal zadania, ktére mu zlecono, w pierwszej
kolejnoséci przedstawia bowiem swoje cierpienia i daje wyraz swej frustracji,
w drugiej ocenia ,niegodziwosci” redaktora naczelnego, ktéry osmiela sie by¢ kry-
tyczny, ocena czasopisma jest natomiast jedynie produktem ubocznym dwéch pozo-
statych dziatani. Recenzent robi to na podstawie nieuwaznej lektury jednego artyku-
tu, w ktérym - jak wszystko na to wskazuje - zostal skrytykowany merytorycznie, co
znosi bolesnie. W zwiazku z tym Recenzent pisze gtéwnie o sobie, co jest moze cie-
kawe dla neuropatologéw, mniej za$ dla badaczy przestrzeni spotecznej. Skutkuje to
konfliktem intereséw, wskutek czego Recenzent imputuje ocenianemu wtasng men-
talnos¢, co utrudnia, a nawet uniemozliwia, Recenzentowi rzeczowa ocene czasopi-
sma. Piszac, ze ,poziom pracy redakcyjnej i standardéw w ocenianym periodyku jest

tak niski, iz zadne nawet najbardziej wysublimowane dziatania nie sa w stanie tutaj
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pomoc”, Recenzent nie zauwaza, iz pisze o czasopiSémie indeksowanym w bazach
Scopus i ERIH+, przez co swa oceng naraza na $émiesznos¢ nie tylko siebie, ale - co
gorsza - takze swego zleceniodawce. SzczeSliwie jednak, zdaniem Recenzenta,
»[Z]rédtem [...] tych niskich standardéw jest ewidentnie Redaktor Naczelny czasopi-
sma”, gdyby wiec to ostatnie mogl sobie poredagowac Recenzent, to moze jednak
czasopismo miatoby jakie$ szanse.

Niestety jednak caly wysitek twoérczy Recenzenta poszed! na marne, gdyz - po
wpisaniu naszego czasopisma do bazy Scopus - automatycznie nie jest ono brane
pod uwage w programie Wsparcie dla czasopism naukowych, gdyz czasopisma
o takiej pozycji na miedzynarodowym rynku wydawniczym jak nasze wsparcia ta-
kiego - przynajmniej zdaniem Ministerstwa - juz nie potrzebuja. Pozamerytorycz-
nych uwag Recenzenta zatem tym bardziej nie.

Mozna by oczywiscie sadzi¢, ze pomoéwienia zawarte w recenzji udostepnio-
nej redakcji naszego czasopisma moga by¢ wystarczajaca podstawa do podjecia
przez redakcje i jej wydawce krokéw prawnych wobec pomawiajacego, naruszajace-
go dobra osobiste redaktora naczelnego. Organizator konkursu wyjasénit jednak re-
dakcji, ze dane osobowe recenzentéw nie sa informacja publiczng, w zwigzku z czym
organizator nie ujawnia tych danych. Poméwiony moégltby wprawdzie ztozy¢ do sa-
du pozew przeciwko nieznanemu recenzentowi, sad za$ zobowigzalby organizatora
konkursu do ujawnienia danych personalnych pozwanego, redakcja doszla jednak
do wniosku, ze sadowa droga polemiki z recenzentem i - posrednio - z organizato-
rem konkursu wykazataby jedynie bezpodstawnos¢ i, ewentualnie, bezprawnos¢
sformulowan zawartych w recenzji, podczas gdy pozasadowe formy polemiki lepiej
wykazuja - kompromitujaca w §rodowisku naukowym - $miesznoé¢ i zascianko-

woS¢ oponentow.

Wptyneto/received 29.03.2019; poprawiono/revised 05.05.2019
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In recent years, the Ministry of Science and Higher Education has declared its
idea of the de-peripheralisation of Polish science. The way to achieve this goal is
through the internationalisation of Polish scientific journals. In the autumn of 2018
the Journals Support Programme was opened, intended to financially support Polish
scientific journals on the international market. The editors of the Przestrzen Spoteczna
(Social Space) journal prepared an application for this competition. On 1 March 2019,
an anonymous evaluation of our application appeared in the IT system of the compe-
tition.

The evaluation refers to the opinion of ‘both reviewers’, although only one
was available on the system. The reviewer, whom we will henceforth call Anony-
mous, dislikes the editor-in-chief of this journal for reasons that will become appar-
ent. Anonymous’ assessment is not substantive; it is based largely on innuendos and
even slander. The innuendos replace a substantive analysis and unbiased assessment
of facts, because Anonymous apparently did not get acquainted with the journal un-
der review, including its procedures. Instead, Anonymous limited his assessment to
the content of “one of the articles” which raises ‘concerns’ for him. The reading of this
article was certainly cursory, because Anonymous apparently read this text without
understanding it. It can be assumed that Anonymous found himself in a painful con-
flict of interest situation, being one of the authors criticised in the editor-in-chief’s in-
criminated article. In such circumstances, instead of foregoing evaluation of the jour-
nal, following the principles of scientific ethics, Anonymous decided to express his
frustration, replacing substantive arguments with a rather weak assessment. This is

indicated by Anonymous’ statement, replete with misprints, that he “‘met the evalu-
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ated journal only now’. Such a statement is unprecedented in reviews, and therefore
surprising, the more so that - as the present author has grounds to believe - Anony-
mous’ statement is not true.

In Anonymous’ opinion (complete with misprints), the journal was rated thus
‘with superficial overview does not look serious’. Although he did not explain why
this was the case. Unfortunately, Anonymous chose not to elaborate this view.
Anonymous evaluated the ‘level of editorial work” on an unknown basis. He also
grants the editor the ‘full right” to write editorials ‘and only them’, even though the
COPE ethics principles, which are referred to by Anonymous, are much more fa-
vourable for editors. It is an oddity that Anonymous grants himself the right to de-
termine the length of the aforementioned articles, and thus to edit the journal.

Turning to the analysis of the above-mentioned editor-in-chief’s article,
Anonymous insinuates that the author accuses “virtually all commentators and inves-
tigators of Poles” electoral behaviours of stupidity for emphasizing the nineteenth-
century origin of these behaviours’, even though the text in question was completely
unrelated to this thread. Therefore, Anonymous not only reviews the article instead
of evaluating the journal but also shows a lack of reading comprehension skills.

Anonymous also insinuates that the editor-in-chief has ‘accepted his own arti-
cle for print’. Anonymous has no evidence of this, nor does he see that he refers to an
online journal that does not use any “print’. Here Anonymous cites the COPE guide-
lines, which indicate the obvious need to avoid conflicts of interest by chief editors
publishing in their journals by subjecting themselves to anonymous assessments and
not making decisions on their own matter, which we have been doing in the assessed
journal. Anonymous either was not able to read it on the journal’s website or ques-
tions this fact, believing, instead of checking, that ‘it does not seem that this principle
was perceived’. Rather, it seems that Anonymous judges others by their own stan-
dards, without noticing that in our journal in each published text we give the date of
its submission and another date of its revision. This practice also applies to the texts
of the editor-in-chief (in the incriminated article written by the latter the difference
from submission to acceptance was three and a half months). At the same time,

Anonymous himself violates the principles of COPE ethics. He has a clear conflict of
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interest, being the criticised author and reviewer at the same time. On this basis,
Anonymous loses not only something which is necessary to every scientist - suitable
detachment from the subject of the assessment - but also professional courtesy. He
accuses the author of ‘excesses’ (in the plural on the basis of one article!), and - as can
be seen - common sense. For while his is violating the rules of scientific ethics him-
self, he accuses the editor-in-chief of the evaluated journal of this.

Further on, the Anonymous tries to assess, although it is not clear on what ba-
sis, which texts are, and, especially, which are not, related to the issue of social space,
the subject of the journal’s interests (even though this assessment is traditionally re-
served for editors). In this context, Anonymous attempts again to play the role of an
editor of the journal. He does not notice, however, that the text criticised by himself
regarding ‘language mistakes made by various researchers’ is a review essay of an
important book by a prominent sociologist.

Anonymous regrets that foreign authors ‘who do not know the Polish lan-
guage can [...] not be fully aware of what is happening in the “Polish” part of the
journal, in particular in the texts” by the editor-in-chief. Unfortunately, Anonymous
did not read the structure of the journal and the texts published there, because if he
did, he would know that there is no ‘Polish’ part of the journal, and the Polish texts
have extensive English-language abstracts. Anonymous ‘would blame himself’ if he
published his text in the assessed journal, which should be interpreted, however, in
the context of the fact that Anonymous withdrew his text from our journal after blind
reviews and the author’s (and now Anonymous’) statement that he was unable to
write his text in the expected high enough Polish standard. It is thus doubtful
whether Anonymous could get through the sieve of strict reviews in our journal if he
included such bizarre material errors as in his article criticised by the editor-in-chief.
On this basis, Anonymous believes that ‘many other serious researchers [as serious
as himself, I understand] could have the same approach to this issue’, although it is
not sure on what basis he thinks so. The modesty of Anonymous can be seen in his
every sentence; but even more so, his frustration.

Further on, Anonymous returns to the insinuation that the editor of the as-

sessed journal ‘will himself accept his own texts for print [!] and also demand remu-
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neration from public funds’. I understand that it would be more reprehensible than
to take public money for presenting one’s frustration instead of commissioned jour-
nal evaluation, as Anonymous seems to do. In conclusion, Anonymous insinuates
that “the journal does not actually comply with COPE’s ethical standards’ and ‘is
used [...] by its Editor for quite indiscriminate attacks on other researchers’, i.e. - as
[ understand it - Anonymous as the author of the text with material errors. In our
journal, however - unlike the opinions for the Ministry - we do not allow the publi-
cation of texts attacking people, but we support - according to the standards of the
core of the world science - substantive criticism of these texts, including substantive
and linguistic errors, which - as can be seen - Anonymous dislikes very much. As
a result, we have a different understanding of the ‘standards [...] in a civilised scien-
tific discourse’, based precisely on scientific criticism rather than on an allergy to it.

Anonymous’ frustration with the only article he read (though did not under-
stand) in the reviewed journal is made clear in every paragraph of his review.
Anonymous claims, with misprints and orthographic errors, that ‘a sample of the
Editor’s of the journal work, even if is not a pseudo-science, is certainly a very poor
science’ (because it is critical!). Anonymous ‘does not believe’ that ‘a serious scientist
with recognised achievements has recommended this kind of text for publication’.
Instead of basing his assessment on facts, Anonymous prefers faith, measuring - as
one can suspect - others by his own standards.

Anonymous took the trouble to check the scientific achievements of scholars
publishing in the reviewed journal and came to the conclusion that ‘the vast majority
of them are not exaggeratedly outstanding scientists’. Note Anonymous poor evalua-
tion of those who publish in our journal, including two of the three most frequently
cited Polish sociologists - Zygmunt Bauman and Bohdan Jatowiecki - not to mention
John Eyles and Hermanus Geyer. In so doing, Anonymous not only reveals his in-
competence, but also exposes himself to ridicule.

Anonymous’ incompetence also reveals itself in the fact that, according to him,
the editors planned the actions for the purchase of the software quite well, but the
“project refers to DOI identifiers (although not to ORCID)’. It can therefore be con-

cluded that Anonymous believes that the ORCID number can be bought, when in
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fact it is voluntarily attributed to a given scholar at his/her request and in accordance
with his/her individual needs.

On the other hand, Anonymous exposes himself to ridicule, stating about the
evaluated journal ‘that we are dealing here with internationalisation, but extremely
shallow, because the low standards that the editorial board cherishes are an indis-
putable fact’. Unfortunately, Anonymous did not point to the ‘indisputable fact’ that
articles published in our journal were quoted, among other places, on popular web-

sites: Mother Nature Network - mnn.com (https://www.mnnn.com/earth-

matters/energy/stories/how-to-we-plan-for-a-future-with-more-blackouts), Science
Daily.com (https://www.sciencedaily.com/releases/  2014/01/140127093033.htm)
and Phys.org (https://phys.org/news/2014-01- world-blackout.html). If Anony-

mous knows of Polish journals in the field of humanities and social sciences which
can boast similar achievements, both in the publication of content in recognised
western media with reference to the source, and the indication of places in the popu-
lar media space in which Polish journals in the respective field are quoted, I would
be grateful to know of them.

To sum up, Anonymous did not perform the task assigned to him. In the first
place he presents his suffering and expresses his frustration, in the second he assesses
the ‘wickedness’ of the editor-in-chief who dares to be critical, while the evaluation
of the journal is only a by-product of two other actions. Anonymous does so on the
basis of an inattentive reading of one article in which - as all signs indicate - he was
criticised, and from which he suffers painfully. Therefore, Anonymous writes mainly
about himself, which is perhaps interesting for neuropathologists, but is much less so
for students of social space. This results in a conflict of interest, as a result of which
Anonymous imputes his own mentality to the assessed editor, which makes it diffi-
cult or even impossible for Anonymous to assess the journal factually. Writing that
‘the level of editorial work and standards in the reviewed journal is so low that no[,]
even the most sophisticated[,] activities are able to help here’, Anonymous does not
notice that he writes about a journal which is indexed in Scopus and ERIH+ data-
bases, by which he exposes the ridiculousness not only himself, but - even worse -

his principal. Fortunately, however, in the opinion of Anonymous, ‘the source of [...]
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these low standards is clearly the Editor-in-Chief of the journal’, if therefore the jour-
nal could be edited by Anonymous, perhaps it would have a chance. Unfortunately,
Anonymous was a member of the journal’s Editorial Board for years, he seems, there-
fore, to share responsibility for the journal’s standards. Astonishingly, he did not re-
sign his membership of the Board of Reviewers, in which he still is included. Oddly,
his assessment of the journal’s application is written so emotionally that the person
of Anonymous is no longer anonymous.

Unfortunately again, Anonymous’ entire creative effort was in vain, because -
after the inclusion of our journal in the Scopus database - it is automatically not con-
sidered in the Journals Support Programme simply because journals with a position
such as ours on the international publishing market do not require such support, at
least according to the Ministry. Even less do they need the insignificant comments of
Anonymous.

Of course, the slanders contained in the available review of our application
may be of a sufficient basis for the editors and publisher of the journal to take legal
steps against the slanderer, even if anonymous, and against his principal. We do be-
lieve, however, that discredit in the scientific community via extra-judicial forms of
polemics is the better way to proceed as it exposes the ridiculousness and parochial-
ism of the ‘reviewer’. How ironic given that Anonymous claims his review serves to
inform the international readership what is happening in the ‘Polish part’ of the
journal, if not the Polish scientific market. Embarrassingly therefore, we must an-
nounce that parochialism is the mainstay of the power and durability of the periph-

ery that dreams about worldliness.

Wptyneto/received 21.05.2019; poprawiono/revised 25.05.2019
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Abstract

Instruments of state responsibility for natural and social environments
in the context of the theory of internalisation of external costs

In this article, the theory is referred of internalisation of external costs and the research gap made
by the doctrine of social responsibility in relation to the goods and services of ecosystems used by or-
ganisations located on the territory of the state. Six premises for taking up the topic were indicated.
Firstly, it was the concept of the state understood as the organisation of a global society and subject
to superior power. Secondly, it was the social responsibility of the territory, and therefore, striving
to create at the local level a system of well-being and high quality of life based on good management
and social participation and social economy that contradict the vision of the territory operating under
market competition conditions. Thirdly, it was the opinion that the biotic community includes all liv-
ing organisms in a given territory, which means that community members are not seen as autono-
mous beings separated from nature. Fourthly, it was recognized that the organization's goals are con-
sidered to implement a global development strategy when in fact they cannot follow their national
success outside the home region. Fifthly, the ambiguous term environment is a key factor in knowing
the society what requires thinking about economic events that shape the society lives in nature.
The sixth premise for the explanation of the issue in question is the term protection understood, among
other things, as all social relations affecting the behaviour, attitudes and experiences of members
of society in the state.

On the basis of these premises, reference was made to the problem of: administrative permits
to cause damage to the state's ecosystems; investments to remove damage caused to ecosystems; eco-

nomics of ecosystem services and damage removal; administrative fines for damages caused when
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there is no authorisation for them; integrated permits to deal with damage to ecosystems. The discus-
sion drew attention to the necessity to look for innovative empirical tools based on the theory of ex-
ternal costs and the history of ecosystems in the genetic and qualitative sense, and on explaining social
behaviour to claim rights to protect natural and social environments.

In the context of the article, the definition of the social responsibility of the state was proposed.

Keywords: external costs, internalisation determinants, mining damages, social expenditures, eco-
nomic instruments, state management.
Stowa kluczowe: koszty zewnetrzne, determinanty internalizacji, szkody goérnicze, naklady spo-

teczne, instrumenty ekonomiczne, zarzadzanie pafistwem.

1. Wstep

Systematyczne i interdyscyplinarne badanie odpowiedzialnosci spolecznej
panstwa powinno identyfikowac bezposrednie pozytywne i negatywne skutki eko-
nomiczne koncepcji rozwoju, tj. ekologiczne i spoteczne.

Artykul odnosi sie do niektérych aspektéw luk badawczych dotyczacych
sprzezonych ze soba $rodowisk ekologicznego i spotecznego. Zagadnienie ujete
w tytule i treéci pracy ma na celu dostarczenie naukowcom szerszego wgladu w nie-
ktore z bardziej subtelnych aspektéw odpowiedzialnosci spolecznej paristwa, ponie-
waz odnosza sie do kosztéw ochrony zasobéw srodowiska naturalnego ponoszo-
nych przez spoleczenstwa. Zagadnienia te sa réwniez kierowane do praktykow
w zréznicowanych dziedzinowo i lokalizacyjnie organizacjach funkcjonujacych
w panstwie, ktérzy dokonuja identyfikacji swoich indywidualnych aspektéw $rodo-
wiskowych.

Pierwsza przestanka przystapienia do rozwazan o odpowiedzialnosci panistwa
wobec srodowisk naturalnego i spotecznego stato sie pojecie paristwa jako nauki poli-
tycznej w celu poznania organizacji panstwa w aspekcie wspolistnienia spoteczen-
stwa, gospodarki i przyrody. Pojecie pafistwa jest réwniez rozumiane ,organizacja
spoleczenistwa globalnego, osiadlego na okreSlonym terytorium i podlegtego
zwierzchniej wladzy” (Philipiec 2010: 341) albo ,quasi-terytorialny aparat przymu-
su” (Rykiel 2006: 50), a wiec obiekt polityczny i prawny, ktéry tym wtlasnie rézni sie

od kraju jako obiektu przezywanego i doswiadczanego, konstytuowanego

40



E. J. Lipinska

przez ,obszar oraz nadawane mu przez kulture znaczenia i wartosci” (tamze: 47).
Jednym z punktéw widzenia parnistwa sg koszty zewnetrzne ponoszone na ochrone
bioréznorodnosci w kontekscie odpowiedzialnosci spotecznej panistw.

Tymczasem w kontekScie autorytetu parstwa znamienne jest spostrzezenie
Stawomira Philipca (2010: 341) ze ,problem wtadzy, jej istoty, prawomocnosci
i zakresu jest kluczowy dla [...] prawa publicznego”. W zwiazku z tym prawem od-
powiedzialnoé¢ wymaga od zarzadzajacych panstwem dokladnego rozumienia,
na czym polega prawowita wiadza (Bell, Bodie, 2012). Okazje takie pojawiaja sie
wraz z kryzysami ekologicznym i spotecznym, ktérych rozwigzanie wymaga wyka-
zania sie nie tylko wladza w ich rozwigzywaniu, ale réwniez autorytetem.

Rozwazajac odpowiedzialnoé¢ panstwa, zwrécono uwage na ,najistotniejsze
mechanizmy [i] narzedzia legitymizacyjne wywodza[ce] sie ze srodowiska sprawo-
wania wladzy i [...] kreowane przez podmioty wiadzy” (Philipiec 2010: 342). Istotny
jest bowiem fakt, Ze w okresie transformacji ustrojowej powstaja nowe sposoby legi-
tymizacji wladzy. Anna Mlynarska-Sobaczewska do nadrzednych idei legitymizacji
zalicza dwie tendencje i dwa kierunki legitymizacyjne: po pierwsze, uczynienie
sprawiedliwosci, przywrocenie akceptowanych norm moralnych i zasad rzadzacych
relacja miedzy wladza a wspélnoty, nad ktoéra ta pierwsza sprawuje te wladze,
po drugie za$, uczynienie zados¢ krzywdom i ukaranie przestepstw, tj. spelnienie
funkcji odptaty. Wspomniana autorka ,,odwoluje sie w tym zakresie do autorytetu
prawa, stwierdzajac, ze aby utrzymac autorytet, prawo nie moze zignorowaé po-
waznych naruszen praw czlowieka [przez] zaniechanie ich karania” (Philipiec 2010:
342).

Druga przestanka podjecia si¢ tematu odpowiedzialnosci panistwa wobec $ro-
dowisk naturalnego i spolecznego stalo sie pojecie odpowiedzialnosci spotecznej teryto-
rium, tj. odpowiedzialnosci za wspdlna wlasnosé, wspodlnote interesow, dazen
i oczekiwar mieszkanicéw terytorium, ktéra to koncepcja jest wyrazem , podstawo-
wych zalozenn dzialalnosci [...] zrzeszenia miast i regionéw na rzecz ekonomii spo-
tecznej” (Pancer-Cybulska 2011: 15). Celem odpowiedzialnosci spotecznej terytorium
jest ,dazenie do stworzenia na szczeblu lokalnym systemu dobrobytu i wysokiej ja-
kosci zycia, bazujgcego na dobrym zarzadzaniu, partycypacji spolecznej
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oraz ekonomii spotecznej, stanowiacego zaprzeczenie wizji terytorium dziatajacego
w warunkach konkurencji rynkowej” (tamze).

Podstawowym elementem doktryny odpowiedzialnosci spolecznej, wedlug
modeli Archiego B. Carrolla (1979) i definicji Richarda E. Smitha (2011), jest dla po-
wyzszego przypadku terytorium i jego mieszkaticy oraz ich wspoétzaleznosci. Wedtug
E. Pancer-Cybulskiej (2011), powiazanie danego terytorium z mieszkancami jest wa-
runkiem twoérczego dzialania, wprowadzania zmian i postepu, a te trzy czynniki
sa podstawa rozwoju mieszkaricow i zamieszkiwanego przez nich terytorium.
Te twoércze dzialania w postaci inicjatyw lokalnych, tj. dzialan oddolnych, maja
na celu wzmocnienie wspotzaleznosci bedacej z kolei przejawem rozwoju integracji
spotecznej. Odpowiedzialnoé¢ spoteczna terytorium, zdaniem wspomnianej autorki,
obejmuje rowniez wartosci kulturowe terytorium, tj. tozsamos¢, pamieé, dume, tra-
dycje, swiadomos¢ i poczucie przynaleznosci lub wilasnosci - nie zawsze odpowied-
nio docenionych albo niekojarzonych z rozwojem lokalnej wspétzaleznosci spolecz-
nej i gospodarczej od zasobéw przyrody.

Trzecia przestanka podjecia sie tematu odpowiedzialnosci panstwa
w stosunku do srodowisk naturalnego i spolecznego byla opinia Arthura G. Tansleya
(1935), ze poprawniejsze jest méwienie o wspdlnocie biotycznej, poniewaz ta obejmuje
wszystkie zywe organizmy na danym terytorium, co oznacza, ze czlonkowie spo-
tecznosci nie moga by¢ postrzegani jako autonomiczne istoty, ktére sa oddzielone
od natury, ale raczej jako istoty osadzone w niej w spos6b nieprzewidziany ani ocze-
kiwany (Arias-Maldonado 2015).

Z punktu widzenia wymienionych trzech przestanek w kolejnych rozdziatach
artykutu przedstawiono aspekty odpowiedzialnosci spotecznej organizacji, ja-
ka jest paristwo, wplywajace na nature, wrazliwa na wplyw wszystkich dziedzin go-
spodarki i bytowania spoleczenstw, z uwzglednieniem tendencji makroekonomicz-
nych, do wskazania inwestycji wymagajacych od paristwa ciaglych innowacyjnych
rozwigzan w zarzadzaniu. Odpowiedzialnos¢ jest wiec rzeczywistym zaniechaniem
powodowania szkoéd w srodowiskach naturalnym i spotecznym.

Na potrzeby niniejszej publikacji Autorka przeanalizowata niektére

z publikacji naukowych pod wzgledem ponoszonych przez panstwo wybranych
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kosztéw zewnetrznych i ich internalizacji. Analiza objeto rodzaje inwestycji majacych
na celu ochrone srodowisk naturalnego i spotecznego oraz naklady poniesione przez
panstwo na te inwestycje. Badaniem objeto inwestycje i ponoszone na nie nakfady
przez panstwo oraz szkody spowodowane w przyrodzie i infrastrukturze powstajace
za przyzwoleniem panstwa. Z punktu widzenia tych szkéd nalezato zwréci¢ uwage
na administracyjne kary pieniezne nakladane na organizacje za nieprzestrzeganie
przez nie prawa ochrony érodowiska, gdy nie maja one formalnego pozwolenia
na to dzialanie.

Selektywny przeglad form odpowiedzialnosci panistw daje poczucie bogactwa
miedzynarodowej literatury i zrozumienia wartosci ekosysteméw w zyciu spole-
czenistw i potrzeb wyznaczania obecnie granic uzycia i zuzycia ekosysteméw w celu
zachowania ich dla przysztosci.

W niniejszym artykule postuzono sie¢ danymi Gléwnego Urzedu Statystyczne-
go (GUS 2017), ktéry przygotowuje miedzynarodowe zestawienia danych
dla panstw cztonkowskich Unii Europejskiej oraz Europejskiego Stowarzyszenia

Wolnego Handlu.

2. Panstwo i odpowiedzialnos¢é

Na podstawie doktryny odpowiedzialnosci spolecznej organizacji A. B. Carrol-
la i definicji tej odpowiedzialnosci wedtug R. E. Smitha sformutowano definicje od-
powiedzialnosci spolecznej miasta (Lipiniska 2018a). Uznajac, ze odpowiedzialnosc¢
spoleczna organizacji jest w Polsce zasada konstytucyjna, wykluczono twierdzenie
o dobrowolnosci odpowiedzialnoéci, zastepujac je pojeciem zasady konstytucyjnej,
tj. obowigzku (Lipiriska 2018b). Przyjeto, ze termin odpowiedzialnos¢ stanowi, po pierw-
sze, o obowigzku etycznym i prawnym odpowiadania za swoje lub czyje$ czyny,
po wtdre za$ jest to przyjecie na siebie obowigzku zadbania o kogo$ lub o co$ (Syku-
na 2007; Eshleman 2013).

W kontekscie wymienionych wyzej zalozen i trzech przestanek sformutowano
nastepujaca definicje odpowiedzialnosci spotecznej panistwa: odpowiedzialnosé¢ spolecz-
na panstwa jest to akceptacja domen spotecznej i ekologicznej w systemie organizacji
gospodarki i we wspotzaleznosci z zainteresowanymi stronami, polegajgca na iden-
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tyfikowaniu aspektéw srodowiskowych i zachecaniu zbiorowosci uzytkujacej teryto-
rium panstwa w jego wszystkich formach przestrzennych, tj. produkcyjnej, kon-
sumpcji, wladzy, symboliki, wymiany i zamieszkania, do integracji i tworzenia sys-
temu etycznego w celu osiagania zréwnowazonego rozwoju. Zaproponowana defi-
nicja odpowiedzialnosci spotecznej panstwa jest spdjna z rozumieniem odpowie-
dzialnosci spotecznej miasta (Lipiriska 2018a, b). Aspekt etyczny w proponowanej
definicji odpowiedzialnosci spolecznej paristwa odpowiada stwierdzeniu, ze etyka
jest ,istotnym kryterium oceny proceséw spolecznych, politycznych, gospodarczych
i zjawisk zachodzacych w kulturze” (Pieronek 1999: 7).

Zdaniem Phila Wattsa i Richarda Holme’a (1999), doktryna odpowiedzialno-
Sci spotecznej organizacji jest ciaglym zobowiazaniem organizacji do etycznego po-
stepowania i przyczynienia sie do rozwoju gospodarczego, a takze do poprawy jako-
Sci zycia. Za odpowiedz na pytanie, ktére praktyki gospodarcze naprawde mozna
uznaé za odpowiedzialne zachowanie spoleczne organizacji, jaka jest panistwo, moz-
na przyja¢ stwierdzenie, ze wysilki organizacji rozwigzujace problemy spoteczne
i srodowiska naturalnego sa odpowiedzialnoscia spoleczng panstwa (Lindgreen,
Swaen, 2009).

Termin odpowiedzialnos¢ jest wieloznaczny. Trzeba zauwazy¢, ze dobrowolne
inicjatywy odpowiedzialnosci spolecznej r6znia sie¢ od obowigzkowych programoéw
i partnerstw podejmowanych w celu ztagodzenia wplywu jakiegokolwiek przemystu
i technik produkcji na érodowisko naturalne (Rondinelli, Berry, 2000; Lipiriska 2013;
Lipiniska i inni, 2014) i na rozw¢j inicjatyw pozyskiwania inwestycji, gdy chronig do-
brobyt spoleczny i przynosza korzysci przyrodzie (Roberts 2003; Szmigin i inni, 2007;
Lindgreen, Swaen 2009). Wplyw praktyk gospodarczych w krajach semiperyferii
i peryferii (Eweje 2006; Jeppesen, Hansen, 2004; Lindgreen, Swaen, 2009) i implikacje
dla praw i wolnosci jednej osoby (Cragg 2000; Ratner 2001) pozostaja kluczowymi
zagadnieniami panistwa, nawet gdy jego wewnetrzne organizacje nie sa zorientowa-
ne na odpowiedzialno$¢ spoteczna.

Warto zauwazy¢, ze zamiast pojedynczego, kompleksowego dzialania pan-
stwo w ramach swojej odpowiedzialnosci spotecznej obejmuje wiele r6znych dziatan,

albo zaniechar, z ktérych moze dowolnie wybrac¢ dziatania pozadane formalnie i nie-
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formalnie. Wyb6r powinien jednak dotyczy¢ skutecznego zarzadzania wszystkimi
substancjami, szczegélnie za$ niebezpiecznymi, jakie wewnetrzne organizacje
w panistwie emituja do zespolonych ze soba srodowisk naturalnego i spolecznego,
generalnie za$ pozadane dla ochrony przestrzeni przyrodniczej i spoleczne;.

Pojawia sie wiec czwarta przestanka oceny odpowiedzialnosci panistwa wobec
srodowisk naturalnego i spotecznego, jaka jest poglad (Verbeke, Kano, 2015a, b),
ze wiele organizacji uwazajacych sie za organizacje realizujace globalng strategie
rozwoju nie ma zasiegu globalnego w tym sensie, ze nie moga one nasladowac swo-
jego sukcesu w skali krajowej poza swoim macierzystym terytorium. Niemoznos¢
te wspomniani autorzy uzasadniaja réznicami infrastrukturalnymi panstw i rézni-
cami wystepowania zasobéw naturalnych w regionach. Czesciowo odleglosci mie-
dzy panstwami i réznice te sa tagodzone przez tworzenie miedzynarodowych stra-
tegii rozwoju organizacji wielonarodowych. Z punktu widzenia tych organizacji
i teorii internalizacji trzeba jednak prébowa¢ wyjasniaé, jakie sa aspekty srodowi-
skowe w sytuacji wykorzystywania naturalnych komponentéw regionalnych i lokal-
nych w miedzynarodowym strategicznym zarzadzaniu organizacjami.

Piaty przestanka oceny odpowiedzialnosci paristwa wobec srodowisk natural-
nego i spotecznego jest srodowisko, bedace pojeciem wieloznacznym z dwéch powo-
dow. Po pierwsze, w odniesieniu to terminu Srodowisko spoteczne Robert Plomin
(2018) przypomina, ze juz w latach szes¢dziesigtych dwudziestego wieku genetycy
zakwestionowali poglad, kim jest cztowiek. Zauwazano, ze podobienistwo do rodziny
(f. grupy spolecznej) moze wynikac¢ raczej z natury (tj. genetyki lub ekologii)
niz z wychowania (tj. sSrodowiska spotecznego). Stwierdzono, ze wiekszos¢ mierni-
kéw Srodowiska spotecznego wykorzystywanych w psychologii (tj. jakos¢ rodziciel-
stwa, wsparcie spoleczne i wydarzenia zyciowe) wykazuje znaczny wplyw gene-
tyczny nazachowanie w grupie. Manuel Arias-Maldonado (2015) twierdzi,
ze wplywy genetyczne pojawiaja si¢, poniewaz wybieramy, modyfikujemy, a nawet
tworzymy nasze Srodowiska zgodnie z naszymi sklonnos$ciami genetycznymi.
Po wtére za$ w odniesieniu do $rodowiska przyrodniczego opracowania empiryczne
dowodza, zZe przyroda funkcjonuje inaczej niz sadzili ekolodzy. W dwudziestym
wieku rodzina i gospodarka zostaly uznane za kluczowe czynniki odpowiadajace za
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to, kim sie staje osoba, tj. przygotowanie do zycia w spoleczenstwie. Badania gene-
tyczne wykazaly natomiast, ze tak nie jest. R6znice genetyczne odziedziczone po ro-
dzicach w momencie poczecia sg spéjnym przez cale zycie Zréodtem psychologicznej
indywidualnosci, planem, ktéry czyni osobe taka, jaka ona jest w Srodowisku natu-
ralnym. To za$ nie jest tym samym co skoriczona tréjwymiarowa struktura genéw
(Plomin 2018). Srodowisko spoleczne moze tymczasowo zmieni¢ ten plan,
ale po zmianach osoba wraca do wlasnej trajektorii genetycznej, ktéra czyni trajekto-
rie taka, jaka jest z natury.

Te dwa Srodowiska - spoteczne i przyrodnicze - wymagaja analizy zdarzen
ekonomicznych, ktére ksztaltuja Zycie i zapewniaja nowa perspektywe réwnosci
szans w strukturze spotecznej. Zdaniem R. Plomina (2018), natura wygrywa, ponie-
waz rozdaje swe zasoby i §wiadczy ustugi. Zdaniem z kolei M. Ariasa-Maldonado
(2015: 18), ,istnieje rozsadny punkt wyjscia do okreslenia, czym jest natura: natura
jest tym, co nie jest sztuczne. Pojecie natury obejmuje zatem wszystkie te istoty
i procesy, ktére powstaja lub istnieja bez jakiejkolwiek ludzkiej interwencji”.
W okresie ponowoczesnym natura wykazuje jednak $lady tej interwengji.

W tym kontekscie istotne znaczenie ma dobrze znane rozréznienie miedzy gte-
bokq i ptytkq naturg (Soper 1995). Ta pierwsza odnosi sie do przyczyn i struktur, kto-
re dzialaja nieustannie w $wiecie fizycznym isa warunkiem kazdej ludzkiej inter-
wengcji w srodowisku naturalnym; ta druga jest za$ bezposrednim, codziennym ko-
rzystaniem z zasobé6w materialnych.

Ostatecznie wiec na srodowisko naturalne sktada sie ogot elementéw przyrodni-
czych, w tym tych, ktére zostaly juz przeksztalcone przez dziatalnos¢ spoleczeristw,
tj. powierzchnia ziemi, kopaliny, wody, powietrze, krajobraz, klimat i inne elementy
réznorodnosci biologicznej oraz wzajemne oddzialywania tych elementéw. Czlon-
kowie spoleczenistwa z kolei wplywaja na intensywno$¢ i innowacyjnosé proceséw
produkcyjnych, tworzac srodowisko spoteczne, srodowisko kulturowe i srodowisko gospo-
darcze, ktore sa wzorcami réznych zachowarn os6b w przestrzeni (Rondinelli, Berry,
2000; Eweje 2006; Kronenberg 2007; Frydryczak 2009; Arias-Maldonado 2015; Ver-
beke, Kano, 2015a; Plomin 2018).
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Szo6sta przestanka rozwazarn o odpowiedzialnosci panistwa jest ochrona srodowi-
ska, tj. termin stanowiacy o podjeciu albo zaniechaniu dzialann przez panstwo,
ktére ma prowadzi¢ do zachowania lub przywrécenia réwnowagi przyrodniczej
na jego terytorium. Panistwo jako organizacja powinno by¢ przyktadem racjonalnego
ksztaltowania $rodowiska naturalnego i gospodarowania jego zasobami zgodnie
z prawem zrOwnowazonego rozwoju. Sprawowanie funkcji kontrolnej wymaga
od panstwa rzeczywistego przeciwdzialania zanieczyszczeniom (tj. wprowadzaniu
odpadéw, emitowaniu substancji lub energii) w §rodowiskach: naturalnym i spo-
tecznym. Przywracanie uszkodzonych elementéw przyrodniczych do ich pierwotne-
go, zdrowego i uzytkowego stanu jest kolejnym obowiazkiem paristwa odpowie-
dzialnego jednoczesnie za zdrowie i zycie mieszkaficow. Obowiazki te maja by¢ po-
dejmowane réwnoczesnie i bez zbednej zwloki juz w przypadku jednostkowej szko-
dy w érodowisku naturalnym i spotecznym, aby nie dopusci¢ do ,,sytuacji spotecznej
i ekonomicznej[, w ktorej] rzady tkwig w bezczynnosci” (Alimenti 1988: 13).

Inny wazny z punktu widzenia odpowiedzialnosci paristwa termin srodowisko
spoteczne jest definiowany jako wszystkie stosunki spoteczne wplywajace na zacho-
wania, postawy i przezycia (Ajzen, Fishbein, 2005) cztonkéw spoleczeristwa. Stosun-
ki, ktore sg ttumione przez brak decyzji rzadu lub zte decyzje i dazenie do kompro-
misu, prowadza do oddzielenia rzeczywistosci od systemu prawnego i w rezultacie
do uzyskania skromnych przywilejow i przezycia mozliwie malym kosztem (Ali-
menti 1988).

Takie wujecie odpowiedzialnosci panstwa prowokuje zatem pytania:
jak mierzy¢ poziom aktywnosci odpowiedzialnosci spolecznej parnstwa? oraz jakie
sa rozne kryteria i wskazniki, ktére moga skutecznie, tj. wiarygodnie, oceni¢ poziom
odpowiedzialnosci spolecznej paristwa?

Z punktu widzenia zalozenn wspomnianej wczesdniej koncepcji odpowiedzialnosci
spotecznej terytorium terytoria sa podstawa ,rozwoju kapitatu spolecznego, sa gwa-
rancja stlusznosci, daja oparcie i legitymizuja podejmowanie inicjatyw na rzecz inte-
gracji i rozwoju [...] spolecznoéci” lokalnej (Pancer-Cybulska 2010: 17). Odpowie-
dzialnoé¢ spoleczna terytorium stanowi wiec antyteze wasko rozumianej konkuren-
cyjnoéci. Nastawienie prospoleczne akcentowane w tym ujeciu pozostaje jednak
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w konflikcie z krétkookresowa efektywnoscia rynkowa (tamze), poniewaz przewagi
konkurencyjne odnosza sie do jakosci, technik, wartosci, cen, kosztéw, marek, pro-
mocji i struktur dzialalnosci organizacji. W tym kontekscie nalezy zauwazyg,
ze przeniesienie konkurencyjnosci rozwoju gospodarczego z poziomu panstwa
na poziom regionalny doprowadzito do wyodrebnienia sie kategorii konkurencyjno-
Sci regionéw. W warunkach globalizacji rynkéw na przegranej pozycji w skali kraju
znajduja sie natomiast te regiony, ktére nie wykreowaly wtasnych przewag konku-
rencyjnych stanowiacych podstawe funkcjonowania i osiggania wysokiej efektywno-
Sci rynkowe;j.

Krytyczny przeglad istniejacych kryteriéw i wskaznikoéw moze poméc w dal-
szych badaniach majacych na celu bezposrednia ocene stopnia odpowiedzialnosci
panstwa lub posrednio ocene stopnia odpowiedzialnoéci jego wewnetrznych organi-
zacji (krajowych, miedzynarodowych i wielonarodowych) i wptywu tej odpowie-
dzialnosci na rézne dziedziny gospodarki, dobrobyt spoteczeristw (Lindgreen, Swa-
en, 2009) i ekosystemy.

W kontekscie odpowiedzialnosci parnstwa obcigzenie kosztami zewnetrznymi
sprawcow tych kosztéw zmusza ich do poszukiwania sposobéw zapobiegania po-
wstawaniu tych kosztéw zewnetrznym (Kronenberg, Berger, 2010). W okresie po-
nowoczesnym zaréwno organizacje rzagdowe, samorzadowe, jak i gospodarcze stoja
przed rosnaca presja spoleczna, aby wykazaé solidna irygorystyczna postawe
w ocenie Srodowiskowego procesu zarzadzania przestrzenia (Stirling 1997). Wywie-
ranie takiej presji jest silng zacheta réwniez dla interdyscyplinarnego opracowania
takich technik analitycznych, ktére mozna wykorzysta¢ do uzasadnienia wyboru
technik do procesu zarzadzania celami bytowymi i ekonomicznymi. Zdaniem An-
dy’ego Stirlinga (1997), kluczowe podmioty instytucjonalne moga sie r6zni¢, ale pre-
sja spoleczna na tworzenie etycznych i sprawiedliwych proceséw zarzadzania aspek-
tami Srodowisk naturalnego ispolecznego przez organizacje jest tak samo wazna
dla decyzji bezposrednio zdominowanych polityka rzadu ijego regulacjami, nawet
gdy inwestycje nie wplywaja bezposrednio przez struktury rynkéw i popytu kon-
sumenckiego na ochrone srodowisk naturalnego i spotecznego. Takie podejécie przy-

jeto juz w latach siedemdziesiatych XX w., gdy dominujagcym analitycznym podej-
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Sciem do oceny srodowiskowej kwestii dostaw energii elektrycznej stata sie porow-
nawcza ocena ryzyka wplywu eksploatacji i wykorzystania zasoboéw paliw kopal-

nych na gleby, wody, klimat i jego zmiany.

3. Internalizacja

Organizacje, ktére generuja koszty zewnetrzne, réwnocze$nie najlepiej minimali-
zuja te koszty, poniewaz to generatorzy kosztow najlepiej znaja swoje wlasne nie-
etyczne procesy zarzadzania i mozliwosci ich zmiany, aby koszty zewnetrzne w og6-
le nie powstawaty (Kronenberg, Berger, 2010). Zdaniem Bogustawa Fiedora (2011),
punkt ciezkosci rozwoju gospodarki paristwa powinien zosta¢ przesuniety na analize
funkcji systemu ekologicznego iznaczenia tych funkcji dla przetrwania systemu
ekonomicznego kraju w dluzszej perspektywie czasowej.

W tym kontekécie wprowadzenie rozwigzarn majacych na celu internalizacje
jest interesem catego spoteczeristwa i wszystkich spoteczeristw ostatecznie obcigza-
nych kosztami zewnetrznymi (Fiedor 1995, 2002; Kronenberg 2007). Teoria ochrony
srodowiska naturalnego rozmija sie jednak z praktycznymi rozwigzaniami w polity-
ce ekologicznej panstwa ijego polityk sektorowych, tj. gérniczej, energetycznej,
transportowej, przemystowej i innych, poniewaz , okazuje sie, ze dla osiagania celéw
ekologicznych mozna i nalezy stosowaé w szerokim zakresie instrumenty ekono-
miczne, a nawet Sciéle rynkowe[, a] przykltadem sa [...] zbywalne (rynkowe) upraw-
nienia do emisji zanieczyszczen, pozwalajgce znacznie zmniejszy¢ ogolnoekono-
miczne koszty osiggania celéw zalozonych w polityce ekologicznej i zdefiniowanych
przy uzyciu srodkéw regulacji prawno-administracyjnej (czyli przez [...] panstwo)”
(Fiedor 2011: 27).

Teoria internalizacji powinna by¢ uzytecznie wykorzystana do badania orga-
nizacji, zaleznie od infuzji z perspektywy ich srodowiskowej historii gospodarczej,
w celu lepszego zrozumienia zachowania organizacji, niezaleznie od tego, czy orga-
nizacje pochodza z gospodarek nowo powstajacych, czy rozwinietych (Verbeke, Ka-
no, 2015b).

Istota tego zalozenia jest wazna w kontekscie twierdzenia, ze teoria i praktyka
internalizacji tylko incydentalnie sobie odpowiadaja (Zylicz 2004). Tak jest, ponie-
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waz, po pierwsze, teoria internalizacji nie uwzglednia rzeczywistej wysokosci szkoéd
(Kronenberg, Bergier, 2010), jakie wystapily w $rodowiskach naturalnym
i spolecznym. Po wtére, teoria internalizacji réwniez nie wplywa na to, ze-
by organizacje szkodzace tym dwém srodowiskom w pelni pokrywaly wyrzadzone
im krzywdy, ,pokonujac przeciwnosci na pozér nie do pokonania” (Alimenti 1988:
152). I po trzecie, teoria internalizacji ma raczej pelni¢ funkcje zniechecajaca do po-
wodowania kolejnych szkod i funkcje motywujaca do przeciwdzialania powstawa-
niu kosztow zewnetrznych (Gorski 2009). Wystepowanie tak zré6znicowanych norm
zniechecania do motywowania i zachecania do reagowania na wystepowanie kosz-
tow zewnetrznych wymaga wiec ingerencji panstwa.

Wydaje sie, ze w systemie prawa ochrony srodowiska zapewniono mozliwosé
stosowania instrumentéw internalizacji, tj. zorientowanych rynkowo instrumentéw.
Z powodu sposobu zachecania do etycznego zachowania organizacji i przestrzegania
podstawowych wolnosci i praw czlowieka instrumenty te pozwalaja osiagnaé poza-
dang redukcje réznego rodzaju i ilosci substangcji i energii wprowadzanych do $ro-
dowisk naturalnego i spotecznego. Nie jest to jednak rzeczywiscie nizszy koszt spo-
teczny.

Warto wiec zwrdci¢ uwage na siedem instrumentéw finansowo-prawnych in-
ternalizacji kosztéw zewnetrznych (Czaja 2005; Kassenberg 2005; Podgajniak 2005;
Stodulski 2005; Sleszytiski 2014; Gorski 2009; Kronenberg, Bergier 2010). Po pierwsze,
sa to optaty za korzystanie z zasobow Srodowiska naturalnego, tj. ekwiwalentna oplata pu-
bliczna, ktére maja forme podatku, ale nie s3 nim wprost, oplata ta jest zas pobierana
za korzystanie ze srodowiska przez organizacje wprowadzajace gazy i pyty do po-
wietrza, Scieki do woéd i ziemi oraz pobierajagce wody i sktadujace odpady (Gorski
2009; Mika 2014; Sleszymnski 2014). Po wtére, sa to administracyjne kary pienigzne, ktore
sa nakladane za naruszenie zasad korzystania z zasobéw Srodowiska naturalnego,
do ktorych to zasad nalezy takze wykonywanie ksztaltowanych prawem, tj. norma-
mi zaréowno ogoélnymi, jak i indywidualnymi, obowigzkéw zwigzanych z ochrong
przyrody (Gorski 2009). Po trzecie, sa to zbywalne pozwolenia, tj. limity wydawane
na wprowadzanie zanieczyszczeni do $rodowiska przyrodniczego (Mika 2014).

Po czwarte, sa to optaty produktowe (Gorski 2009). Po piate, sa to oplaty depozytowe
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za gospodarowanie niektérymi rodzajami odpadéw (Mika 2014). Po széste,
jest to prawo wtasnosci, tj. dozwolona ingerencja panistwa w celu ochrony débr pu-
blicznych i dozwolone dzialania w stosunku do wtasnosci publicznej i prywatnej
(Czabaj 2009; Dotegowska 2015; Sommer 2018). I po siédme, sa to fundusze celowe,
ktoére stuza do gromadzenia srodkéw pochodzacych z optat i administracyjnych kar
pienieznych w celu przeznaczania ich na pomoc organizacjom w zapobieganiu za-
nieczyszczaniu przestrzeni przyrodniczej i spolecznej, tj. na cele stuzgace ochronie
srodowisk naturalnego (Gorski 2009) i spotecznego.

Mozliwosé stosowania wymienionych instrumentéw finansowo-prawnych in-
ternalizacji kosztéw zewnetrznych wynika nie tylko z prawa ochrony srodowiska.
W odniesieniu do oplat za korzystanie z zasobéw naturalnych obowigzuje réwniez
prawo geologiczne i gornicze, prawo ochrony gruntéw rolnych i leénych, pra-
wo ochrony przyrody i prawo wodne. Sankcyjne instrumenty internalizacji kosztow
zewnetrznych (Gorski 2009) sa przepisami odniesionymi do obowiazkéw dotycza-
cych postepowania z odpadami, zaopatrzenia w wode i odprowadzania Sciekéw
komunalnych oraz do ochrony warstwy ozonowej. Pomocowe instrumenty interna-
lizacji kosztow zewnetrznych (tj. system funduszy) sa z kolei regulowane zasadami
dystrybuowania niektérych dochodoéw, jak te, ktére dotycza oplaty produktowej
(Gorski 2009).

Nalezy zauwazy¢, ze ulgi i zwolnienia z podatku ekologicznego, obnizenie in-
nych podatkéw wyréwnawczych od importowanych zasobéw lub sktadek na ubez-
pieczenie spoleczne, oglaszanie zmian do wczeéniej planowanej edukacji zaintere-
sowanych stron, przy jednoczesnym dostosowaniu prawa ochrony srodowiska
do miedzynarodowych norm, ktére sa bardziej restrykcyjne od unijnych i krajowych,
moga by¢ instrumentem neutralizujacym negatywny wplyw obnizonych optat i po-
datkéw ekologicznych na uzytkownikéw zasobéw przyrody (Skrzek-Lubasiriska
iinni, 2011).

Przewidywania  teorii  internalizacji ~maja  zastosowanie  gléwnie
w gospodarkach wschodzacych (Verbeke, Kano, 2015b). Warto wiec dostrzec, ze
w polskiej polityce ekologicznej paristwa wiekszos¢ wymienionych wcze$niej in-
strumentéw internalizacji kosztow zewnetrznych (Polityka 2002, 2006, 2018) jest pre-
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wencyjna w stosunku do srodowisk naturalnego i spotecznego. Z powodu internali-
zacji kosztow zewnetrznych sa to jednak instrumenty ekonomiczne. Wptywajac na
koszty i ceny, instrumenty finansowo-prawne powinny bezposérednio zmniejszac zy-
ski organizacji, ktére wprowadzajg zanieczyszczenia do érodowiska przyrodniczego
i spotecznego, i generowac rzeczywista poprawe egzystencji organizacji. Organizacje
oczekuja natomiast ze strony polityki ekologicznej paristwa nieograniczania ich zy-
skow.

Pojawiaja sie wiec tendencje zawyzania kosztéw ochrony srodowiska przez
organizacje, jaka jest panstwo. Panistwo przyczynia sie bowiem do powstawania
kosztéw transakcyjnych przez finansowo-prawne zachecanie organizacji do inwe-
stowania i funkcjonowania na terytorium parnstwa. Dodatkowo w spoteczeristwie
musi si¢ pojawi¢ wiarygodna informacja o rentownosci organizacji iich wplywie
na ekosystemy lokalne wraz z transgranicznym oddzialywaniem na ekosystemy sa-
siedzkich regionéw. Organizacje sa bowiem réwniez producentami okreslonych ro-
dzajéw odpadéw emitowanych do srodowisk przyrodniczego i spolecznego na pod-
stawie decyzji administracyjnych w zréznicowanych formach pozwolen, tj. za zgoda
panstwa zaburzajac bior6znorodnosé, ktérej kluczowym gatunkiem sa ludzie. Kosz-
towne sa juz te dwa wymienione wyzej procesy, tj. obliczanie kosztéw zewnetrznych
i uzyskiwanie dostepu do informacji publicznej (Kronenberg, Bergier, 2010).

Dostep do informacji publicznej o administracyjnej zgodzie na emisje
i obecnoé¢ réznych odpadéw w érodowiskach naturalnym i spotecznym jest czynni-
kiem rozwoju etycznych zachowan organizacji. W epoce ponowoczesnej rozwoj
ten jest ulatwiony przez tworzenie wirtualnych form (Krzysztofek 2008) dostarczania
informacji publicznej, tj. polega na wlaczeniu w rozw¢j etycznych zachowan ekono-
micznych wszystkich inwestoréw i konsumentéw oraz wspdlnej konkurencji
na wolnych rynkach: lokalnym, regionalnym i globalnym.

Sytuacja taka jest koniecznoscig etyczno-prawng, poniewaz zarzadzanie stra-
tegiczne panstwem konkurencyjnym, tj. opartym na wiedzy i informacji, ma cztery
cechy rozwoju (Marciniak 2017). Po pierwsze, panstwo skupia sie na realizacji celu,
albo celéw, 1aczacego aspekty ekologiczny, spoleczny i ekonomiczny. Po wtére, pan-

stwo osigga maksimum gospodarnosci, radykalnie obnizajac jej koszty dzieki
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uproszczeniom strukturalnym i proceduralnym. Po trzecie, panistwo rozwija i oferuje
innowacyjne produkty i ustugi. Po czwarte, panistwo zapewnia elastyczny system
spoleczno-ekologiczny, otwierajac si¢ na zmiany powodowane przez $wiatowy sys-
tem ekonomiczno-polityczny.

Organizacja, jaka jest panstwo, wobec zainteresowanych stron przy pomocy
wirtualnych organizacji krajowych, miedzynarodowych i wielonarodowych ma moz-
liwos¢ rozwijania indywidualnych sieciowych form ingerengji i integracji (Krzyszto-
fek 2008). Waga tych dwoch form oddzialywania paristwa wynika z faktu, ze istnieje
wiele organizacji r6znych dziedzin gospodarki, ktére nie dysponuja wlasng infra-
strukturg techniczna, gdy praca jest wykonywana w miejscu zamieszkania ich pra-
cownikow.

Mechanizmy substytucji rekompensaty strat, tj. szkéd w srodowisku przyrod-
niczym (przykladowo wymienionych w dalszej czesci artykutu) odnosza sie réwniez
do trzech barier stosowania zasady zréwnowazonego rozwoju panstwa (Kozlowski
2000). Pierwsza bariera jest obecny i przyszly postep techniczny i technologiczny,
umozliwiajacy, by¢ moze, wykorzystanie nieodnawialnych zasobéw érodowiska na-
turalnego, ale powodujacy wzrost ich produktywnosci. Druga bariera jest substytu-
cja zasobéw nieodnawialnych z puli zasobéw odnawialnych, jednakze ten mecha-
nizm rozwoju gospodarczego jest nadal malo prawdopodobny z powodu ciaglego
braku nowych i innowacyjnych, tj. bezpiecznych dla srodowiska naturalnego i spo-
tecznego, technik i technologii ekonomicznie uzasadnionych. Trzecig bariera
jest substytucja zasobéw nieodnawialnych przez tradycyjnie pojmowane zasoby na-
turalne, ktory to mechanizm staje si¢ coraz czesciej niemozliwy do realizacji.

Z punktu widzenia wymienionych trzech barier rozwoju pafistwa gtéwnym
celem rozwoju powinno by¢é poszukiwanie srodkéw iwarunkéw zapewniajacych
dlugotrwate zachowanie funkcji ekosysteméw zintegrowanych ze Srodowiskiem
spotecznym, poniewaz Srodowiska naturalne i spoleczne sa zalezne od podjecia lub
zaniechania przez panstwo dzialann naprawy szkéd w przyrodzie i poprawy spo-
tecznych funkcji bytowych.

Istota poszukiwania srodkéw i warunkéw do zapewnienia diugotrwalego za-
chowania funkcji systemoéw ekologicznych jest fakt, ze dziatalno$¢ organizacji we-
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wnetrznych w kraju prowadzi do zmniejszania sie stopnia uzytecznosci jego zaso-
béw przyrodniczych (Koztowski 2000). Wedlug drugiego prawa termodynamiki,
jest to staly wzrost entropii, tj. chaosu w przyrodzie (Lipifiska 2012), a nie powiek-

szania jej piekna i estetyki (Frydryczak 2009).

4. Determinanty internalizacji

Determinanty internalizacji kosztéow zewnetrznych organizacji, jaka jest pan-
stwo, wyraza prawo ochrony zasobéw $rodowisk naturalnego i spotecznego. Ochro-
na ta jest ujeta wsiedmiu aspektach wspoélistnienia spoleczenstwa, gospodarki
i przyrody. Wraz z przykladowymi przedmiotami inwestycji aspekty te moga
by¢ uzupetniane o nowe aspekty, ale zawsze wymagaja one pomocy finansowej,
aby srodowiska przyrodnicze i spoteczne byly skutecznie chronione.

Ochrona powietrza atmosferycznego i klimatu to pierwszy aspekt wspdlistnienia
spoteczeristwa, gospodarki i przyrody, ktéry determinuje podejmowanie inwestycji
w instalacje i urzadzenia kontrolno-pomiarowe ilosci i stanu zanieczyszczerr emito-
wanych do powietrza i w nim juz wystepujacych.

Drugim aspektem wspdlistnienia spoleczenistwa, gospodarki i przyrody
jest gospodarka Sciekowa i gospodarka wodami. Koszty inwestycyjne dotycza instalacji
i urzadzenn do unieszkodliwiania, oczyszczania $ciekéw i gospodarczego wykorzy-
stania Sciekoéw oraz zabezpieczen przy transporcie wodnym i tworzeniu stref ochro-
ny zrédet i uje¢ wody pitne;j.

Trzecim aspektem wspoélistnienia spoleczenistwa, gospodarki i przyrody
jest gospodarka odpadami, ochrona i przywrocenie wartosci uzytkowej gleb oraz ochrona wod
podziemnych i powierzchniowych. Przedmiotem inwestycji s3 w tym aspekcie procesy
technologiczne, w tym nowe techniki i technologie mato- i bezodpadowe, a takze
procesy unieszkodliwiania odpadow.

Ochrona roznorodnosci biologicznej i krajobrazu jest czwartym aspektem wsp6t-
istnienia spoteczeristwa, gospodarki i przyrody, a przedmiotami inwestowania
sg ochrona i odbudowa gatunkéw i siedlisk oraz ochrona wartosci estetycznych kra-

jobrazu naturalnego i péinaturalnego.
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Zmniejszenie hatasu i wibracji jest piatym aspektem wspdlistnienia spoleczen-
stwa, gospodarki i przyrody, a przedmiotem inwestycji sq urzadzenia do zmniejsze-
nia poziomu hatasu w okolicy jego Zrédla i odbiorcy oraz techniki zmniejszajace
ucigzliwo$¢ hatasu drogowego, szynowego i powodowanego ruchem lotniczym.

Szosty aspekt wspotistnienia spoleczenstwa, gospodarki i przyrody to ochrona
przed promieniowaniem jonizujgcym, przyjmujacy za przedmiot inwestowania urza-
dzenia pomiarowe i zmniejszajace skutki promieniowania jonizujacego.

Gospodarka wodna jest siodmym aspektem wspélistnienia spoleczeristwa, go-
spodarki i przyrody, ktérego przedmiotem inwestowania sa budowa uje¢ wody po-
wierzchniowej, podziemnej i kopalnianej oraz urzadzernn uzdatniajagcych wode
wraz z wodna siecig magistralna i rozdzielcza, a takze budowa zbiornikéw retencyj-
nych, stopni wodnych, zeglugowych, regulacja rzek i potokéw, budowa obwatowan
przeciwpowodziowych.

W kazdym z wyzej wymienionych aspektéw zycia spolecznego i gospo-
darczego sa rowniez uwzglednione naklady na, po pierwsze, podsystemy monito-
rowania (tj. na budowe, rozbudowe i modernizacje krajowej, regionalnej i lokalnej
sieci stacji kontrolno-pomiarowych i stanowisk pomiarowych komponentéw natu-
ralnego érodowiska), po wtoére, na prowadzenie badan rozwojowych i wdrozenio-
wych, po trzecie za$ na edukacje.

Percepcja aspektéw wspoélistnienia spoleczeristwa, gospodarki i przyrody
w zarzadzaniu odpowiedzialnoscig przez panstwo jest bardzo rézna, dlatego przyj-
muje sie rozumienie determinant internalizacji jako motywoéw umiedzynarodowienia
organizacji funkcjonujacych wewnatrz panstwa i jako uwarunkowan internalizacji

w ujeciu nauk o zarzadzaniu i spolecznych.

5. Ekonomia ochrony srodowisk przyrody i spolecznego
5.1. Zakres, forma i skuteczno$¢ ochrony
Wiedza o Srodowiskach przyrodniczym i spolecznym jest informacja pu-
bliczng o ekonomicznych zasobach przeznaczanych przez panistwo w celu ich ochro-
ny, tj. o zakresie, formach funkcjonowania i skutecznosci paristwa. W tym kontekscie

calkowite naklady paristwa sa suma naktadéw na Srodki trwale i kosztéw biezacych,
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ktére majg skutecznie przeciwdziala¢ zanieczyszczaniu Srodowisk przyrodniczego
i spolecznego.

Wartosci paristwowych nakladéw na ochrone $rodowisk naturalnego i spo-
tecznego sa ujmowane wedtug trzech sektoréw wlasnosci i odpowiedzialnoéci. Sek-
tor publiczny tworza organizacje rzadowe i samorzadowe (tj. organy administracji
publicznej szczebla centralnego, regionalnego, powiatowego i gminnego oraz insty-
tucje publiczne). Sektor mieszany, tj. publiczno-prywatny, tworza organizacje go-
spodarcze (tj. przedsiebiorstwa, instytucje finansowe i ubezpieczeniowe oraz insty-
tucje niekomercyjne), wséréd ktorych znajduja sie organizacje specjalizujace sie
w ochronie $rodowisk naturalnego ispotecznego, tj. ich gléwna dzialalnoscia jest
Swiadczenie ustug majacych chroni¢ te zasoby w formie gromadzenia i unieszkodli-
wiania odpadéw i oczyszczania $ciekéw. Sektor prywatny, tj. gospodarstw domo-
wych, w odréznieniu od wczeéniej wymienionych sektoréw, nie ma wyraznego po-
dziatu na naklady, srodki trwate i koszty biezace stuzace ochronie srodowisk przy-
rodniczego i spolecznego, poniewaz specyfika dziatann gospodarstw domowych po-
woduje, ze wszystkie wydatki sa ujmowane tacznie.

Termin naktady inwestycyjne ujmuje naklady finansowe albo naktady rzeczowe,
ktére sa przeznaczone na stworzenie nowych Srodkéw trwalych i ulepszenie,
tj. przebudowe, rozbudowe, rekonstrukcje, adaptacje lub modernizacje istniejacych
obiektéw majatku trwatego. Sa to réwniez naklady na pierwsze wyposazenie inwestycji.

W powyzszym rozumowaniu skutecznos¢ ekonomicznych narzedzi i srodkéw
przeznaczanych przez panstwo na przedsiewziecia stuzace ochronie zasobéw sro-
dowiska naturalnego nie jest oceniana na podstawie naturalnego tta $rodowiska,
bo takiego tfa juz nie ma. Wymieniona skutecznos¢ jest oceniana na podstawie opra-
cowanych standardéw jakosci srodowiska, tj. dopuszczalnych pozioméw zanie-
czyszczen i ich putapéw emisji w okreslonym czasie.

Ochrona jest pojeciem, ktére w rzeczywistoSci ma zapewnic¢ jak najlepsza ja-
koé¢ srodowiska naturalnego w wyniku podejmowania lub zaniechania dziatan
ochronnych. Ochrona zasobéw $rodowisk naturalnego i spotecznego jest prowadzo-
na przez kontrole osiggania standardéw jakosci i przez dziatania stuzace nieprzekra-

czaniu lub przywracaniu tych standardéw.
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Z punktu widzenia ochrony Srodowisk naturalnego i spotecznego warto pa-
mietaé, ze termin zanieczyszczenie jest odnoszony do emisji i do obecnosci substancji
albo energii w ekosystemach, ktéra to emisja i obecno$¢ moga powodowac szkode
w ekosystemach i dobrach spotecznych.

Emisja i obecno$¢ substancji lub energii w srodowisku sa dowodem braku sku-
tecznosci dziataii ochronnych panstwa, poniewaz rzeczywiste koszty zewnetrzne
zapobiegania emisjom i usuwania zanieczyszczen z ekosysteméw lub przywracanie
poziomoéw substancji albo energii do pozioméw prawnie wymaganych sa zawsze
wieksze od kosztow przeznaczanych na innowacje techniczne. W kontekscie doktry-
ny odpowiedzialnosci spotecznej paristwa jest wiec wazne twierdzenie, ze nie jest
wymagana nowa teoria badan organizacji; raczej zalecana jest odpowiednia metodo-
logia dziatan (Verbeke, Kano, 2015b: 26).

Termin koszty biezgce ochrony Srodowiska brutto jest odnoszony do kosztéw ob-
stugi i utrzymania dziatalnosci (tj. technologii, procesu i wyposazenia, zwigzanej
z ochrong zasobow naturalnych), rowniez do kosztéw dzialann wilasnych, w tym
zwiazanych z funkcjonowaniem i utrzymaniem instalacji i urzadzen, aby nie emito-
waly zanieczyszczen (tj. z przedsiewzieciami korica rury), takze do kosztow dziatan
$wiadczonych przez podmioty zewnetrzne, do oplat ustugowych (tj. za oczyszczanie
Sciekow i wywo6z odpadoéw) i do oplat ekologicznych oraz do kosztéw kontroli, mo-
nitoringu, badan laboratoryjnych i innych. Celem ponoszenia tych wszystkich kosz-
tow jest zapobieganie zanieczyszczeniom i jakimkolwiek innym stratom w ekosys-
temach, gdy koszty wynikaja z biezacej dzialalnosci organizacji, ktorej zadaniem
jest w dalszej kolejnosci eliminowanie tych zaniedbar organizacyjnych.

Z punktu widzenia procesu zarzadzania termin koniec rury stanowi o przed-
siewzieciach, ktére nie ingeruja w proces produkcyjny, ale redukuja lub unieszko-
dliwiaja zanieczyszczenia powstale w procesie produkcji, eliminujac ich transfer
do srodowisk przyrodniczego i spolecznego. Naktady na tego typu przedsiewziecia
sa w calosci zaliczane do nakladéw na ochrone srodowiska naturalnego (GUS 2017).

Termin koszty biezqce ochrony Srodowiska netto obejmuje z kolei koszty brutto
pomniejszone o przychody i oszczednosci osiggane z tytulu funkcjonowania instala-
qji i urzadzen, co obejmuje réwniez subwencje z innych sektoréw gospodarki i do-
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chody z tytulu uslug oczyszczania Sciekéw, transportu i unieszkodliwiania odpa-
dow; wszystkie te koszty stuza zdefiniowanej juz wczedniej ochronie srodowisk na-
turalnego i spotecznego.

Warto réwniez zauwazy¢, ze koszty biezace ochrony srodowiska naturalnego
nie uwzgledniaja kosztéw dziatarh zwigzanych z bezpieczeristwem i higieng pracy,
nie uwzgledniajac rowniez kosztow gospodarki wodnej i leSnej ani kosztéw dziatan

zwigzanych z ochrong zasobéw naturalnych lub z oszczedzaniem energii.

5.2. Administracyjne kary pieniezne a pozwolenia na czynienie szk6d

Termin kary za naruszenie wymagan w zakresie ochrony Srodowiska naturalnego
oznacza kwoty pieniezne ponoszone za wprowadzanie do tego srodowiska zanie-
czyszczen albo bez wymaganej na to zgody, albo za ich ilos¢ i jakos¢ przekraczajaca
dopuszczalne ilosci ich emisji. Administracyjne kary pieniezne natozone na organi-
zacje w 2016 r. dotyczyly: (1) emisji sciekéw do wod i ziemi; (2) emisji pylow i gazéw
do powietrza; (3) emisji hatasu; (4) skladowania odpadéw; (5) poboru wody i jej pie-
trzenia.

W  kontekscie nakladanych kar i koniecznosci ich ponoszenia istotne
jest stwierdzenie, ze bardziej sprawiedliwe i etyczne jest korzystanie z publicznych
zasobow $rodowiska naturalnego, gdy panstwo prowadzi wobec wszystkich rze-
czywista internalizacje kosztow zewnetrznych (Pretty i inni, 2000). Oznacza to prze-
kierowanie pomocy publicznej z dzialalnosci zanieczyszczajacej na odpowiedzialne
(. zrownowazone) praktyki gospodarcze, z subsydiami wykorzystywanymi
do wspierania pozytywnych skutkéw zewnetrznych organizacji z wlaczeniem me-
chanizméw doradczych i instytucjonalnych srodkéw prawnych oraz ekonomicznych
instrumentéw w celu korygowania negatywnych skutkéw zewnetrznych organizacji.

Rodzaje instalacji, ktérych prowadzenie wymaga uzyskania pozwolenia
na emisje do srodowiska naturalnego okresSlonych w pozwoleniu ilosci i rodzajow
substancji lub energii, sa uznane za instalacje, ktére moga powodowac¢ znaczne za-
nieczyszczenie elementéw $rodowisk naturalnego i spotecznego. Termin pozwolenie
zintegrowane oznacza dokument uzyskany przez organizacje od organu panstwa za-
wierajacy zgode na wprowadzanie do Srodowiska przyrodniczego substancji
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lub energii. W ten sposéb zachowane pozory ochrony srodowiska dodatkowo uzu-
pelnia zalozenie, Ze sa przy tym stosowane najlepsze dostepne techniki (tj. innowa-
cje). Pojecie graniczne wielkosci emisyjne pozoruje, ze iloSci emitowanych zanieczysz-
czenn uzyskiwanych w wyniku dziatalnosci organizacji nie szkodzg srodowiskom
przyrodniczemu i spolecznemu. Narzedzie, jakim jest prawo ochrony $rodowiska,
stosuje wiec mechanizmy legitymizujace dzialania wewnetrznych organizacji na te-
rytorium panstwa, w rzeczywistosci szkodzac przyrodzie i spoteczeristwu. Przykla-
dowo analiza koniecznych napraw z tytutu powstatych szkéd goérniczych z powodu
wydobywania kopalin uzytecznych iwedlug rodzaju wydobywanej kopaliny
przez przemyst goérniczy w 2016 r. (GUS 2017) wykazala, ze byly to naklady ponie-
sione w szeSciu zasobach poszukiwania, eksploatacji, przygotowania i dystrybucji
doébr kopalnych: (1) wegla kamiennego, (2) wegla brunatnego, (3) ropy naftowej
i gazu ziemnego, (4) rud metali, (5) soli oraz (6) surowcéw skalnych.

Z kolei analiza dokonanych napraw szkéd goérniczych wykazata, ze poniesio-
no naklady finansowe na usuwanie szkéd u ich Zrédet, tj. konicéw rur: w budynkach
mieszkalnych, w obiektach uzytecznosci publicznej, w obiektach i urzadzeniach ko-
lejowych i u innych podmiotéw transportu. Poniesiono réwniez naklady na regulacje
ciekéw wodnych, aby je nawodni¢, i na odwodnienie terenéw. Usuwano szkody
w sieciach wodociggowych, kanalizacyjnych, gazowych, elektromagnetycznych,
a takze w drogach, ulicach, mostach i wiaduktach, w gruntach i wielu innych obiek-
tach uzytecznosci publicznej. Z tytutu szkéd goérniczych wyplacono odszkodowania

za grunty, plony i uprawy oraz remontowe.

6. Dyskusja o naturze w ujeciu jako$ciowym

W tym kontekécie warto przypomnie¢ stwierdzenie M. Ariasa-Maldonado
(2015: 28), ze ,ludzka kolonizacja natury nasila si¢ w procesie tak ogromnym,
ze geolodzy sugeruja, ze weszliSmy w nowga epoke, antropocen [...] i jak niewiele
darwinowskie pomysty zmienily podstawowe ludzkie praktyki w stosunku do natu-
ralnego srodowiska”.

Z punktu widzenia szkéd gorniczych nie ma watpliwosci, Ze jest pilna potrze-
ba poprawy skutecznosci odpowiedzialnosci spotecznej paristwa w aspekcie wspé1-
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istnienia spoleczenstwa, gospodarki i przyrody. Zakres przedmiotowy obszaréw
ochrony jest bowiem dowodem znacznie wiekszego wymogu pomocy finansowej
z powodu ryzyk powstania szkéd w ekosystemach, zasobach kopalnych, infrastruk-
turze pozytku publicznego i w mieniu paristwowym lub prywatnym, i - jak twierdzi
A. Stirling (1997) - jest to najpilniejsze z wyzwan stojacych przed ponowoczesnym
spoteczeristwem poprzemystowym.

W kontekscie szk6d w srodowiskach przyrodniczym i spotecznym trzeba za-
uwazy¢, ze krytyka réznych dostepnych metodyk oceny skutecznosci ochrony oma-
wianych $rodowisk przez organizacje administracyjne i gospodarcze nie moze
by¢ obecnie zawieszona. Brak rzetelnej i wiarygodnej oceny oddzialywania na $ro-
dowisko naturalne dzialalnoéci wszystkich organizacji w panstwie wobec licznych
i gtebokich trudnosci zaspokajania intereséw ekonomicznych tych organizacji moze
ostatecznie podwazy¢ system zarzadzania srodowiskowego parstwa. Bez systema-
tycznego zajmowania sie systemem zarzadzania Srodowiskowego jako narzedzia
odpowiedzialnosci spotecznej panistwa i pluralizm w ocenach wartosciujacych,
w kontekscie rzeczywistej wyceny ekosysteméw, pojecie ochrony staje sie bardziej
podatne na wykorzystanie jako celowe zaniechania odpowiedzialnosci (tamze).

Przemys$lenia bedzie wymagalo wdrozenie nowych narzedzi empirycznych
niezbyt czesto spotykanych nawet w badaniach miedzynarodowych (Verbeke, Kano,
2015b), ktérych innowacyjno$¢ zmodyfikuje system ekonomiczny panstwa
w zakresie, z jednej strony, wydawania pozwoler na wyrzadzanie szkéd
w ekosystemach, a z drugiej strony - ponoszenia nakladéw finansowych na usuwa-
nie tych szkéd. System ten zacheca do nieprzestrzegania norm prawnych. Szacowane
przez organizacje koszty zewnetrzne szk6d wyrzadzonych srodowisku naturalnemu
staja sie wiec nieadekwatne do rzeczywistych kosztow ponoszonych za wyrzadzane
szkody srodowiskom naturalnemu i spotecznemu.

Z punktu widzenia korzysci uzyskiwanych ze srodowiska naturalnego przez
spotecznosci i gospodarke warto zauwazy¢, ze naturalne byty nie s3 wynikiem ludz-
kich intencji, ale raczej istnieja niezaleznie od ludzkich projektow lub celéw. Dlatego
M. Arias-Maldonado (2015: 18) dowodzi, Ze obecnie réwniez mozna rozumie¢ nature

tak, jak to robit John S. Mill (1998: 8), tj. jako , wszystkie moce istniejace w zewnetrz-
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nym lub wewnetrznym S$wiecie i wszystko, co dzieje si¢ za pomoca tych mocy”.
W stowach J. Polliniego (2013) jest z kolei zwarty nastepujacy kontekst: sSrodowisko
jest z definicji pojeciem antropocentrycznym, w przeciwienstwie do natury, ktéra
z definicji odnosi si¢ do odmiennosci tajemnic w nas samych. Srodowisko, podobnie
jak jego reprezentacje, jest przynajmniej czeSciowo skonstruowane spotecznie, pod-
czas gdy natura z definicji nie jest skonstruowana spotecznie, lecz tylko jej reprezen-
tagje.

Liczne opracowania empiryczne oparte na teorii internalizacji pokazuja,
ze bardzo trudno jest uchwycié ztozone korzysci organizacji, gdy organizacje same
prowadza ocene swojego wplywu na srodowiska przyrodnicze i spoteczne i opraco-
wuja swoje aspekty Srodowiskowe bez wsparcia naukowego. Sugestia
Yaira Aharoniego (1993), ze dzialania organizacji mozna lepiej zrozumieé, gdy zna
sie historie jej powstania i miejsce lokalizacji, a nie tylko na podstawie oceny wedlug
jej nurtu ekonomicznego, ma nowe znaczenie w epoce ponowoczesnej. Zdaniem
J. N. Verbekego i L. Kano (2015a), badanie historyczne poprawia jakos¢ opracowan
empirycznych, poniewaz uzupelnia konwencjonalne metody statystyczne o etnogra-
ficzne studia przypadkow.

W tym kontekscie warto zauwazy¢, ze D. Birnbacher (2006) rozréznia nature
w sensie genetycznym od natury w sensie jakoSciowym. Pierwsza odnosi sie
do momentu powstania natury bez interwencji cztowieka, podczas gdy druga odnosi
sie¢ do pojawienia sie naturalnych form, ktére moga by¢ i faktycznie sa dotkniete
wplywem spoleczeristwa (Arias-Maldonado 2015). Opis natury genetycznej jest hi-
storyczny, podczas gdy opis natury jakosciowej jest fenomenologiczny. Z tego po-
wodu natura jako ahistoryczna esencja nie jest taka sama jak natura jako proces hi-
storyczny. Podobnie $wiat miejski i wiejski ma swoje stale zasady, ktére D. Alimenti
(1988: 14) ujmuje stowami ,Nawet Swieta religijne sa zwigzane z rytmem natury”.

Proces historyczny zwigzany z takimi interakcjami to hybrydyzacja, czyli re-
kombinacja srodowiskowa, ktéra jest wynikiem ludzkich proceséw jako artefakty
wywierajace rézny wplyw na istoty i procesy naturalne. W tym za$ kontekscie, zda-
niem J. N. Verbekego i L. Kano (2015a), metoda badan historii srodowiska jest wciaz
podejsciem najbardziej niedocenianym, chociaz najcenniejszym. W kontekscie auto-
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rytetu panstwa A. Mlynarska-Sobaczewska (2010) ukazuje natomiast praktyczne
problemy rozliczenia organizacji z przeszloscia zaré6wno w sferze politycznej, eko-
nomicznej oraz pamieci historycznej, poniewaz, postugujac sie instrumentami praw-
nymi, mozna uksztaltowac nowy porzadek prawny i ustrojowy (Philipiec 2010).

Tymczasem zintensyfikowane stosowanie opartych na psychologii spolecznej
modeli badarn wyjasniajacych zachowania spoleczne doprowadzilo do znacznego
zmniejszenia deficytu teoretycznego (Fuhrer 1995) dochodzenia praw do ochrony $ro-
dowisk naturalnego i spotecznego (Hunecke i inni, 2001). Jedno z teoretycznych ujec¢
tych praw wynika z modelu aktywacji norm, ktére zostaly przeniesione do kontekstu
srodowiska naturalnego w odniesieniu do teorii altruistycznego zachowania
(Schwartz 1977) organizacji. Poczawszy od opracowania empirycznego Thomasa
H. Heberleina (1972), ktére dostarcza bezprecedensowego dowodu, ze zachowania
zwigzane z recyklingiem odpadéw sa rodzajem prospolecznego dziatania, zaobser-
wowane reakcje spoleczne na bodzce plynace z otoczenia i znaczenie niektérych
zich szczegélow, wedlug teorii Shaloma H. Schwartza, w kontekscie srodowisko-
wym moga by¢ udowodnione empirycznie (Fuhrer, Woélfing, 1997; Guagnano i inni,
1995; Hopper, Nielsen, 1991; Stern i inni, 1986; Stern i inni, 1993; Van Liere, Dunlap,
1978; Vining, Ebreo, 1992; Widegren 1998; Hunecke i inni, 2001), co wyzej potwier-
dzono.

W kontekscie takich zachowan spolecznych warto zwrdci¢ uwage na istote
stwierdzenia J. N. Prettego (2001), ze dopoki ludzie zarzadzali zasobami Srodowiska
naturalnego, angazowali sie w formy dzialann zbiorowych. W rezultacie gospodarka
ma coraz bardziej niszczycielski wplyw na $rodowisko naturalne (Huxley 1960; Pal-
mer 1976; Jodha 1990; Netting i inni, 1990; Ostrom 1990; Pretty 1995; Kothari i inni,
1998). ,W celu zaspokojenia swoich pragnierr czlowiek potrzebuje bardziej miec
niz by¢” (Alimenti 1988: 38). W niektérych spotecznoéciach zaniechanie dziatan lo-
kalnych instytucji panstwowych juz sprowokowalo gospodarcza degradacje zaso-
béw naturalnych, a w Chinach (Li i inni, 2017) i Indiach (Patra, Sethy, 2014)
brak umiejetnosci  przewidywania skutkéow ryzyka szkéd w  przyrodzie

i identyfikowania aspektéw srodowiskowych okazat sie krytyczny.
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7. Zakonczenie

W artykule poruszono kilka waznych kwestii dotyczacych odpowiedzialnosci
spotecznej panistwa. Po pierwsze, zrownowazony rozwdj odniesiony do odpowie-
dzialnosci spotecznej paristwa wymaga powszechnego wykorzystania kosztéow ze-
wnetrznych jako miary efektywnosci dziatann podejmowanych w dziedzinie ochrony
srodowisk naturalnego i spolecznego, ale réwniez jako podstawy dla ustalania celow
i instrumentéw polityki tej ochrony (Graczyk 2005). Zréwnowazony rozwoj, bedac
synonimem odpowiedzialnosci spotecznej, nadaje tej odpowiedzialnosci konstytu-
cyjny obowiazek ochrony (Lipiriska 2018b).

Po drugie, odniesiono sie do kwestii zawartej w pytaniach: jak najlepiej opra-
cowacé polityke odpowiedzialnosci spolecznej panistwa i jego wewnetrznych organi-
zacji, aby ztagodzi¢ efekty zewnetrzne organizacji, jaka jest panistwo? oraz jak budo-
wac autorytet panstwa i odbudowywac oraz pielegnowac naturalne walory i warto-
Sci jego terytorium?

Po trzecie, wskazano determinanty internalizacji kosztow zewnetrznych orga-
nizacji i aspekty wspolistnienia spoleczeristwa, gospodarki i przyrody albo przez
pelne dofinansowanie nowych proceséw zarzadzania przestrzenia, ktére nie sg po-
wodem powstania szkéd w ekosystemach, albo przez stopniowe przeksztalcanie
dziedzin gospodarki w sektory powodujacych szkody, ktére nie sg istotnymi Zré-
dtami efektéw zewnetrznych.

Po czwarte, trzeba jednak bra¢ pod uwage, ze wartos¢ pozytywnych kosztow
zewnetrznych organizacji moze przewyzsza¢ negatywne wartosci kosztow ze-
wnetrznych w niektérych systemach gospodarki. Kwestia ta jest o tyle wazna, ze ist-
niejace dane sa zbyt zagregowane, aby byly wiarygodne pod wzgledem rzeczywistej
odpowiedzialnosci spotecznej paristwa. W tym konteksécie warto doda¢, ze analiza
udzielanej organizacjom pomocy (w tym zagranicznej) wedlug pieciu zrddet jej pocho-
dzenia, szesciu kierunkow pomocy i pieciu zakresow rzeczowych w latach 2014-2016 wyka-
zala, Ze pomoc ta jest Swiadectwem stopnia niesprawnosci funkcjonowania systemu
ochrony $rodowisk naturalnego i spotecznego. W tym kontekscie warto pamietac,
ze nieznane dotad samoregulujgce si¢ formy w naturze wymagaja miedzy innymi
bardziej precyzyjnego zrozumienia zycia wewnetrznego calej przyrody i lepszej zna-
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jomosci funkcjonowania genéw, poniewaz, jak twierdzi M. Arias-Maldonaro (2015),
spoteczeristwa stoja nadal u progu rozwoju i czeka je czas dalszych odkry¢, a wazna
czeé¢ z nich dotyczy intymnej, skomplikowanej relacji miedzy spoteczeristwami a na-
tura.

Poniewaz niniejszy artykut koncentruje si¢ na catkowitych kosztach zewnetrz-
nych wybranych przypadkéw polskiej gospodarki, wskazuje on na ogélne priorytety
polityczne w zakresie zmniejszania ogélnych efektéw zewnetrznych. Podkresla po-
trzebe reformy polityki ekonomicznej panstwa i wzgledna skale ré6znych kosztow
zewnetrznych juz zwigzanych znowa, tj. innowacyjna praktyka gospodarcza,
z punktu widzenia implementacji miedzynarodowego prawa i dalszej transformacji
krajowego prawa ochrony srodowiska. Dalsza analiza marginalnych kosztéw ze-
wnetrznych, zdaniem J. N. Pretty’ego (2000), jest istotnym wyzwaniem metodolo-
gicznym, ktére moze pomoéc w bardziej szczegétowym opracowywaniu polityki od-
powiedzialnosci spotecznej panistwa.

Kazda szkoda w srodowisku jest choroba ekosystemu, w tym jego mieszkan-
cow, ktéra pokazuje ametodycznosé systemu oplat za korzystanie z zasobéw érodo-
wiska, optat emisyjnych i pozwoleni na emisje zanieczyszczenh do natury. Spoteczen-
stwa odkrywaja na nowo estetyke przyrody i nowe pojmowanie natury (Frydryczak
2009), gdy gospodarka kraju ,,daje dowdd egoizmu i nieprzepartej checi pognebienia
stabych, ktéra przejawia si¢ w kazdej dziedzinie i rodzi absurdalne formy przemocy”
(Alimenti 1988: 104). Oprocz strat ekonomicznych, konflikt ten pozostawia gtebokie
szkody w spoteczenistwie. Z punktu widzenia psychologii zachowan zjawisko zapo-
biegania szkodom w $rodowiskach naturalnym i spolecznym mozna wyjaéni¢ po-
wrotem do wartosci w bardzo zagmatwanym i niebezpiecznym kontekscie spotecz-
nym, ekonomicznym i politycznym. Z punktu widzenia organizacji o najlepiej roz-
winietej technice i technologii produkcji i procedurze administrowania maja
one za zadanie wprowadzanie do pielegnowania natury bardziej spotecznej atmosfe-
ry (Almenti 1988) opartej nie na przemocy pieniadza placonego za wyrzadzona
szkode, ale na ,wspodlnocie ducha”, tj. najglebszym fundamencie jednosci w rozu-

mieniu natury i spoleczeristwa.
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Z punktu widzenia przestanek wymienionych w artykule zaproponowano de-

finicje terminu odpowiedzialnos¢ spoteczna paristwa.
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Abstract

Today many pedestrians move about in proximity to other road users with their cellphone at
hand, or in use. There is a significant literature commenting on this, much of it expressing alarm at
the supposedly addictive nature of cellphone use, particularly by young people with consequent loss
of contact with their surroundings. Research in the field of transport safety does show that distrac-
tion by cellphones can lead to higher rates of injury causing collisions, however, much of this research
remains relatively distant from the detail of interaction between cyclists and pedestrians using cell-
phones. Hence there is still a need for further empirical inquiry. This study uses naturalistic data
from YouTube cycling videos to describe the heterogeneity of pedestrian cellphone use when cyclists
are close, including within cycle-lanes. Erving Goffman’s notion of ‘intention display’, and the eth-
nomethodological couplet of “production/recognition’, helps to understand why collisions between
cyclists and ‘distracted” pedestrians are relatively rare. On examination, distraction is a remarkably
complex characterisation of what people are doing when they are seen using a cellphone close to mo-

bile others. This realisation deepens our knowledge of how normal sociality in the street is produced.

Keywords: street interaction, cellphone, pedestrians, cyclists, intention display, video data

1. Introduction: the allure of a puzzle
Contemporary social scientists have quick access to a wide range of digital re-
sources, making academic work, at one level, much easier. Long gone are the days of
trawling through print copies of sociological abstracts, then trying to locate articles
in bound journals. The downside of this, as David Silverman and Amir Marvasti

note (2008: 114), is the risk of becoming trapped in a “vicious circle of unending facts
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and theories’. One way out of such a trap is to ask, “‘What am I really trying to find
out? More specifically, what puzzle am I trying to solve?’ (ibidem). Theorisation can
help in finding a puzzle, but more intense empirical research also seems very useful.
By itself, however, the latter is no easy solution, as it is nowhere near a simple nor
linear process. This is exemplified in the video-based research reported here into in-
teractions between cyclists and pedestrians. It is shown that it takes a lot of work to
formulate a good puzzle, and despite best efforts, the resolution may only be partial.
Having compiled a data corpus of videos showing interaction between cyclists, driv-
ers, and pedestrians, it was only through repeated viewing, comparative thinking,
and some luck, that a distinct puzzle slowly emerged. It should also be noted the
puzzle emerged without an extensive prior literature review, as a strong presump-
tion was made that no one had subjected such video data to the kind of close scru-
tiny employed here. The best way to show the benefits of such scrutiny is to move
immediately to a consideration of two fragments of video data on pedestrian-cyclist
interaction. Taken together, the two fragments are used to form a tightly expressed
puzzle for the remainder of the empirical analysis, which due to space constraints
necessarily remains selective in coverage.

One important argument below is that for good interactional reasons, colli-
sions between cyclists and pedestrians are relatively rare events, however, it is use-
ful to start with an actual collision, since by seeing how things can go wrong we may
show part of the dynamics of ordinary interaction itself (following the principle of
Harold Garfinkel’s (1967) famous breaching demonstrations). Consider Figure
1 which compiles seven screensnaps from a five second fragment of a lengthier ‘eve-

ryday cycling’ video (all videos analysed here are listed in an appendix).
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Figure 1. Pedestrian-cyclist collision
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The collision captured in this video occurs at a New York traffic light con-
trolled intersection where the pedestrian crossings (four) are also signal controlled.
The camera point of view is from a cyclist riding to the left and slightly behind the
cyclist in pink who hits the pedestrian on the crossing (panel 6). The filming cyclist
(hereafter FC) is on the left of the colliding cyclist (hereafter CC) because he has just
passed another cyclist riding a few meters behind CC (this cyclist can be seen in
panel 7). The screensnaps in the figure are cropped from the full video, which is
filmed on a Garmin camera that gives a readout of the speed of travel. At the point
of collision, the readout is 15 miles per hour (25 km/h), but even without knowing
this it is clear that we are viewing a significant impact as it leaves both pedestrian
and cyclist sprawled in the street.

Using figure 1, consider whether there is a puzzle in this event. Pictured in
panel 1 is the view when FC and CC are just entering the intersection on an orange
light. Ahead of them are four pedestrians, for convenience sake labelled from the left
as P’1 to P4. P1 is roughly at mid-point travelling left; P2 is travelling right only 2 me-
ters or so from the pavement; P3 is travelling left and is three white bars into the
crossing; whereas P4 is about to halt his progress onto the crossing. The camera view
a micro-second after the collision shows the pedestrian signal light change from stop
to go, which means that P1, 2 and 3 are all crossing on a red light, and this probably
explains why P4 does not progress onto the crossing.

Panel 2 has green arrows added in an attempt to show CC’s orientation to the
intersection. Remember that he is crossing on an orange light, so it can be inferred
that he does not want to slow down. Clearly, CC is projecting his line between P2
and P3 who are crossing in opposite directions, meaning that with time the gap be-
tween them opens up, in theory allowing him to pass between to safely finish his
crossing on orange. However, as panels 3 to 5 show, there is a crucial change in P3’s
movement on the crossing: in panel 3 there is a distinct look across the street, then in
panel 4 she raises her right hand to her chin - a gesture recognisable as ‘changing
one’s mind’ - followed immediately by a crucial step back (panel 5). This is only

a one-step change in direction, nevertheless, it is highly consequential: P3 makes this
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change during the time CC has proceeded forward at 16 miles per hour (26 km/h),
still projecting his line on the basis of P3 moving forward. By the time CC sees P3’s
change of direction it is too late. Even though he slows by 1 mile per hour (1.5
km/h), and gives a warning ‘woah, woah, woah’, he is unable to avoid riding
straight into P3. This is all recoverable from a slow and repeated viewing of the
video, and as summarily shown in Figure 1.

The key point to realise here is that there is little to puzzle over concerning
how the collision happened. By careful consideration of the data, joint actions by
both the pedestrian and cyclist can be identified as key factors in the unfortunate col-
lision. Entering the intersection on orange, CC was going at a speed that gave him
little ability to alter course when something unexpected happened; entering the
crossing on red, P3 should not have changed direction. If this is accepted, the only
puzzle that remains is why P3 changed her mind and stepped back. Guesses could
be made about this, however, a definitive answer cannot be reached from the video
data, consequently this puzzle is best left alone. Nevertheless, this example should
be kept in mind when considering a second case, which will help in formulating an
explicit puzzle for the subsequent empirical inquiry. Consider the fragment of video
data presented in figure 2.

In contrast to the New York collision, this shows an uneventful interaction be-
tween cyclists and a driver leaving a car to become a pedestrian. To use this in puz-
zle formulation requires carrying over two things from the above example. First,
there is the point that pedestrians can and do make quick and unpredictable changes
in direction. Second, cyclists project their movement in relation to the variety of ob-
jects and people they find about them as they move in the street. Related to this, it
can be suggested that experienced cyclists know about the unpredictability of pedes-
trians, but any adjustments by cyclists will always be relative to the full temporal
and spatial dynamics of the moment. With this stated, the contextual background of

the data sampled in Figure 2 can be provided.
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Figure 2. Making the usual happen
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The video is from a GoPro camera mounted on the author’s helmet as he cy-
cles as part of a group being taken on a tour of new cycling infrastructure in Christ-
church, New Zealand. The tour leader - Glen - is the lead cyclist, with the author
following close behind. Panel 1 shows a car door being opened about 10 meters
ahead of Glen, but interestingly it takes about four seconds for the driver to begin
emerging from the car (panel 2). The door movement itself is worth noting: it is
a one-movement push of the door, as opposed to a cautious opening with the
driver’s head being evident looking back to check for oncoming cyclists. This may
explain why upon seeing the door open Glen makes a small but perceptible move-
ment to the right, that is, further away from the door zone. In panel 3, as the woman
steps further out from the car, she is facing Glen’s direction of approach, and it does
seem that she is glancing at Glen. But, as evident in the remaining panels, there is no
holding of such a glance, which would have turned it into a more significant ‘gaze’
(on the distinction between glance and gaze, see Sudnow, 1972). Here, a gaze could
be thought of as the normatively preferred action, since the woman is opening the
car door into ‘cycling space’, to become a pedestrian presumably going to move
through that space (on traffic interaction, looking and normativity, see Liberman
2018; Merlino, Mondada, 2018). Instead, after the quick glance, the woman immedi-
ately looks downward to the cellphone! in her hand, something she seems very pre-
occupied with. By panel 5, Glen is safely past the woman, a good distance out from
the car, and it can be inferred that here the woman can sense Glen passing even
though she still does not look up from her cellphone.

With Glen past, the author follows in the same line riding past in an entirely
unconcerned manner. Nothing untoward happens, but this is where the points car-
ried over from the first example become crucial. From the New York collision it was
seen that pedestrians can and do make unexpected movements right into the path of
cyclists, and inferring that experienced cyclists are aware of this, the two cyclists

here can at least be expected to be monitoring where next the woman will proceed.

1 The term ‘cellphone” is used throughout rather than smart phone or mobile device, simply because it
is shorter and just as commonly used as the other terms.
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Even though Glen may have seen the woman'’s glance toward him, as experienced
cyclists, Glen and the author will also be aware of the absence of the preferred ‘I see
you’ gaze. Through asking, ‘what is it that makes this uneventful interaction possi-
ble’, the puzzle can then be formulated. This initial question is a version of the gen-
eral social science query, ‘Given that X need not have happened as it did, why (or
how) did it happen?’ (see Becker 1998).

Attention to detail is required to answer this, but much like the first example,
the answer is not hard to find. It can be seen in panel 5 that the woman’s left leg is
raised, but not as part of a move out from the car, instead it is part of a movement to
close the car door: her leg is deployed because her hands are busy with the cellphone
and car keys. The significant thing about this way of closing the car door is that her
body moves back towards the car, away from the cyclists alongside the car. This lean-
ing-back posture is most clearly seen in the contrasting body positions of panel 5 and
6. Most importantly, this is also being done while the woman’s visible attention re-
mains devoted to the cellphone - both hands hold it while her head is bent down
towards it. Here, without reviewing the literature on cellphone distraction and traf-
fic accidents (but see Motyka 2018, and discussion below), it can be reiterated that
cellphone use in traffic can be dangerous. If accepted, this is what makes the interac-
tion above so fascinating: given the leant-back body posture, it is precisely the atten-
tion to the cellphone that adequately assures the cyclists that the woman is not going
to move towards them, hence they can ride past in an untroubled manner. The im-
portant point to emphasise from this is that the term “distracted” is not the best char-
acterisation of the woman’s action. It is better to say that she is focused upon her cell-
phone rather than distracted by it, and for these moments it is exactly this focus that
helps make her stationary, hence of no risk to the passing cyclists.

As yet no explicit theory has been deployed in the above descriptions of cy-
clist-pedestrian interaction, but there are some well known concepts from micro-
sociology that provide useful abstractions that also help enable the tight formulation
of a puzzle following from these first two examples. These are the ‘production-
recognition couplet” from Ethnomethodology, and Erving Goffman’s concept of ‘in-

tention display’. The importance of both are clearly identified in Robin Smith’s
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(2017) relevant discussion of ‘the practical organisation of space, interaction, and
communication’. The first revolves around the notion of shared ‘ethnomethods’, that
is,

Members produce their conduct in such a way that it is recognisable for what it is,

and there are methods for recognising what it is that is getting done by other parties.

In this sense, arrival at any “public space” or commonplace scene - such as joining

a freeway [Garfinkel 2002] - involves the work of orientation to participation in pro-

ducing that scene’s ongoing orderliness; that is “what is going on here?” and “what

next?” ... [R]ather than only noting that the social order of public space is visually
available, we should proceed to an examination of how members both recognise

“visual indications” and produce matters as visually available in the first instance as

a “pair” which exhibits a “back and forth reflexive constitution” (Smith 2017: 5-6).
E. Goffman makes the same emphassis on the importance of recognisable conduct, in
a slightly different way, in his concept of ‘intention display’, quoted by R. Smith as
follows:

in driving and walking the individual conducts himself - or rather his vehicular shell

- so that the direction, rate, and resoluteness of his proposed course will be readable.

In ethological terms, he provides an ‘intention display’. By providing the gestural

prefigurement and committing himself to what it foretells, the individual makes

himself in to something that others can read and predict from [Goffman 1972: 31]

(Smith 2017: 8).

It can be argued that intention displays can be found in both empirical exam-
ples above, but because of contingencies they result in different consequences. In the
New York collision, P3’s visible moment of hesitation is in effect a three-part inten-
tion display: first, with feet close together she moves her upper body forward while
she looks across the street; second, she raises her right hand to her face in a clear ex-
pression of ‘changing one’s mind’; and third, there is the very consequential one-step
back. A gloss of this might be, ‘I have changed my mind about crossing on the red,
and am now moving back’. Perhaps if CC had been travelling much slower, he could
have picked up this intention display and altered his course; but his relatively high
speed only allowed him to utter a warning ‘woah’ before colliding with the woman.

In the second example, via the leant-back body position and the head-down concen-
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trated focus on the cellphone, the woman’s intention display can be glossed as ‘I am
busy on my cellphone and am not moving out from the car’. In this case, because the
cyclists have seen the woman emerge from the car several seconds prior, and are
travelling at a slower speed, they are well placed to recognise the produced intention
display - a nice example of R. Smith’s point about ‘back and forth reflexive constitu-
tion”. That is, because the intention display is well produced and well recognised,
both cyclists and pedestrian constitute there and then untroubled, ordinary interac-
tion.
2. The puzzle for the empirical inquiry
The discussion above has been based on detailed description of embodied people

in motion, using a variety of objects, in a norm and rule oriented space (the street).
Through a basic comparison of two cases, we reached the important realisation that
cellphone use in traffic does not have to be characterised as a distraction. Certainly,
existing research is replete with statistics that show cellphone use while walking,
driving, or cycling is a significant risk factor in accidents; this is accepted, but it
should be noted that studies of cyclist-pedestrian collisions are less common and are
prone to missing data and inaccuracies (Mwakalonge et al., 2015; Lennon et al., 2017;
Stavrinos et al., 2018), not to mention methodological weaknesses (see Nevile 2012:
170). But as may be apparent, the aim here is not to pursue causal explanation on
this topic, rather the aim is exactly similar to Maurice Nevile’s (2012) study of “inter-
action as distraction in driving’, to quote

This paper is not concerned with linking interaction to measures of driving perform-

ance, but instead with understanding what interaction as distraction actually looks like

in practice, in the rich and meaningful details of drivers’ and passengers’ complex

and temporally unfolding joint experience of real-life real-time car journeys (ibidem:

172).
So, grounded in the general principle of describing variety, the puzzle here is, ‘in the
fullness of interaction between cyclists and pedestrians in close proximity, what does
pedestrian cellphone distraction actually look like in practice?’ It can be expected to
be a heterogenous phenomenon, and it simply remains, in the space available, to

give a good description of this heterogeneity.

82



M. Lloyd

3. Data and ethics

The data corpus sampled below comprises 50 videos downloaded from the video
hosting website YouTube. The corpus was built up by snowballing from the first
viewed video, the criteria for inclusion being that the videos were a naturalistic re-
cord of cycling; thereafter, the aim was to get videos from a good variety of coun-
tries. Through viewing and re-viewing the videos a number of varied instances of in-
teraction between cyclists and pedestrians using cellphones was built up, only five of
which can be further analysed here (the appendix lists and describes the videos). As
already seen above, the analysis proceeds by careful attention to the sequentiality of
interaction as represented in ‘graphic transcripts’? (Laurier 2014), that is, compila-
tions of screensnaps, sometimes with inserted arrows, speech bubbles, circles and
the like.

Obtaining ethical consent for the use of publicly available videos is not possi-
ble, nor is it needed following the principles of the International Visual Sociology
Association’s (IVSA) code of research ethics (Papademas and IVSA 2009). Theoreti-
cally, individuals shown in the graphic transcripts may be personally identifiable,
but in practice this would be very difficult to accomplish, moreover such a risk is no
greater than that already present because of the public accessibility of the YouTube

videos.

4. Further analysis
Consideration of the next data fragment extends the introductory discussion
of the production-recognition couplet and intention displays. It comes from
a YouTube channel called One Cyclist in Lisbon’, showing everyday cycling in Lis-

bon as shown in Figure 3.

2 All videos were in colour, however, some of the figures appear in black and white because some-
times this improves the clarity of the images.
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Figure 3. Cellphone and middle-distance gaze
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As seen in panel 1, the two-way cycle lane is divided by dotted white lines,
and despite the local road rules prohibiting pedestrian presence in the cycle-lane,
several pedestrians are moving within its boundaries. This explains why the cyclist
is honking on the good-sized horn he has on his bike (see panel 1): he wishes to
move the two oncoming pedestrians, and the one going away, off the cycle-lane. As
seen in panel 2, a space does open up, and further ahead - about 12 meters - there
are two more pedestrians, again one oncoming and one going away. As seen in pan-
els 3 and 4, as the cyclist clears the first group the woman circled in panels 2 and 3
moves off the cycle-lane. She may well have heard the honking by the cyclist, but
now she has probably also seen the approaching cyclist. In panel 5, and the zoom
image of panel 6, can be seen the most interesting aspect of this fragment. It is a very
clear intention display, which if put into words might be, ‘I have my cellphone in my
hand and ready to use, but right now I am looking forwards showing my straight
path off the cycle-lane’. Interestingly, the woman’s look is into the middle distance,
something Christian Heath (1986: 119) argues is ‘a way of attending, but not be seen
to be attending, of being engaged but not engaged, of delicately monitoring the
world on the periphery’. Perhaps this adoption of the middle-distance gaze and the
way it shows ‘being engaged but not engaged’ is because she knows that previously
she was breaking the rules by walking in the cycle-lane. Either way, for the cyclist,
what is now distinctly visible is a clear holding out of the cellphone but not looking
at it; instead, the gaze is into the middle-distance. All of this must be reassuring for
the cyclist, enabling him to proceed on his way in an untroubled manner. A contrast

to this can be seen in the next data fragment.
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Figure 4. Obvious distraction
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Figure 4, again taken from Lisbon, shows a relatively common form of pedes-
trian movement which directly contrasts with the non-distraction seen in Figure
3 (and indeed Figure 2). This time the interaction occurs at night, with the cyclist
proceeding in the cycle-lane as a male pedestrian approaches with a cellphone ex-
tended in his right hand. This time his head is bent down towards the cellphone,
enabling the characterisation of him as a “distracted pedestrian’. Nevertheless, a col-
lision does not eventuate, as a short distance from the cyclist, the pedestrian does
look up and begins moving off the cycle-lane. It can also be seen (panel 2) that the
cyclist is just about to brake, as indicated by the two index fingers moving above the
brake levers; so in this case the cyclist and pedestrian come reasonably close to con-
tact, but jointly manage to avoid it. In contrast to Figure 3 above, for the cyclist, this
is a much less reassuring pedestrian action for it shows only late awareness of his
approach.

The last two examples have involved pedestrians on cellphones oncoming to
the approaching cyclist, which occurs quite commonly, but pedestrians can ap-
proach cyclists from all manner of directions, including starting and stopping. Figure
5 shows an example of this, which has an interesting connection with the case dis-

cussed in Figure 2.
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Figure 5. Staunch pedestrian in the cycle-lane
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The video is filmed in New York and shows the view from a cyclist riding in
a cycle-lane. Panel 1 shows a woman stepping out onto a pedestrian crossing, when
the cyclist is about 20 meters away. In panel 2, a little closer to the woman, the cyclist
begins ringing a bell and continues ringing it right up until panel 5. As circled in
panel 2, the traffic light is on green, meaning that the pedestrian crossing light is on
red. This clearly helps explain why the woman stops, but it does not explain why she
does not stop on the pavement, choosing instead to stop on the first white bar of the
crossing, exactly where the cycle-lane intersects. Clearly visible from panel 3 on-
wards is her holding out of a cellphone, with some of her attention focused on it in
panels 3 and 4. That said, it is not clear that her actions here should be characterised
as ‘distracted’, as she employs a subtle ‘body torque’ (Schegloff 1998) movement,
showing she is simultaneously attending to the cellphone and the ringing of the ap-
proaching cyclist (the persistent ringing can be seen as a summons on her attention).
In panels 4 and 5 her splayed feet remain grounded in the same position, but her
upper body twists towards the cyclist, and then in panel 5 her gaze is directed at the
cyclist.

The intention display here could be described as a semi-aggressive “Your bell-
ringing is annoying, and I'm not getting out of your way’. This is confirmed a split
second later by the ‘fuck you” directed at the cyclist just after he passes her (a slight
swerve is required to do so). This is clearly quite a different action to that seen in
Figure 2 as discussed in the introduction. Interestingly, it does have a similar effect
though, that is, it is clear for the cyclist that the woman is not going to move further
into his path. However, in this case it is body stance itself that is central for the inten-
tion display. That is, the holding-out of the cellphone here almost seems purely ha-
bitual - a kind of waiting for use (see DiDomenico et al., 2018) - and as such does

not indicate distraction, nor focused attention.
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Figure 6. Worrying obliviousness
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This habitual aspect of the action illustrated in Figure 5 might be dangerous
though, especially when combined with more complex movement. Consider Figure
6 above taken from a cycling video filmed in the streets of London, appropriately ti-
tled ‘London cycling near misses’.

This video is made by a male cyclist with a camera strapped to his chest,
hence the slighter lower point of view showing more of his bike and arms. Panel
1 shows the cyclist in a two-way cycle lane approaching a bicycle parking area quite
busy with pedestrian traffic. A couple can be seen ahead entering onto the jagged
white lines of the cycle-lane. Already by panel 2 the cyclist sees this as a risk, and
begins to swerve away from their projected path in front of him. The woman is hold-
ing a cellphone out in front of her, in a manner we have become familiar with from
the examples above. It can be seen in panel 3 that the male of the duo has slowed his
movement into the cycle-lane, perhaps because he has glanced in the cyclist’s direc-
tion (maybe even as early as panel 1), however, the woman does not appear to have
made such a glance as she does not break stride into the cycle-lane. Ultimately, by
panel 5 even though the cyclist began a swerve quite early, he is forced to utter
a loud warning ‘Oohhh!” and only narrowly misses the woman who is still holding
her cellphone in front of her.

This is an intriguing example, worth some thought. It has the similarity with
the previous examples of showing the same out-in-front holding of the cellphone,
but clearly there is no intention display as in Figure 3, no last minute seeing of the
cyclist as in Figure 4, but also no aggressive element as in Figure 5. On the surface
then it does seem to count as pedestrian distraction, but the key question to consider
is the part of the cellphone in this distraction. A thought experiment is useful here:
imagine if the cyclist and the woman holding the cellphone had indeed collided, and
a police officer was called to make an incident report. It is quite possible that if either
the woman, the cyclist, or other witnesses to the collision, were asked for details on
what happened, the description ‘she was holding/using a cellphone” would be
given, perhaps by several of the witnesses. Imagine also that the cyclist gives the
video record to the police officer. The former accounts by witnesses may lead to the

characterisation of ‘cellphone distraction’, or at least the presence of the cellphone
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would be noted, however, any careful consideration of the video by a police officer
would realise that the cellphone was not actually in use, in the sense of requiring her
gaze. That is, at no stage can it be seen that her head is bent down towards it. This
raises the interesting question of whether just holding a cellphone while walking as
a pedestrian is a significant ‘risk factor’ in accidents. Holding a cellphone out in
front of oneself is indeed a kind of use, even though it does not easily lead to the
characterisation of “distraction’.

Not considered so far is a pedestrian in movement talking on a cellphone.
There is a good example to consider as a final graphic transcript. Consider Figure

7, returning us full-circle to New York.
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Figure 7. Walking-and-talking and cutting across
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It can be seen in panel 1 that the filming cyclist is coming up to a traffic light
intersection, busy with pedestrians. The cyclist sees the man from the garbage truck
in the cycle-lane putting some bags in the back of the truck, so he slows and stops.
The first woman visible on the pavement moving in the same direction, has been
seen prior to this panel with a cellphone to her ear. In panel 1 she has brought the
cellphone down and is attending to something in her handbag, but then immediately
has the cellphone back to her ear, and continues on in this way, walking and talking
as seen in panels 2 to 6. From panel 2, the woman begins an angled track towards the
corner, and clearly seen in the last panel, she cuts across the cycle-lane having at no
point glanced to her right and behind to see if any oncoming cyclists are in that
space. It is not an egregious occupation of the cycle-lane, and of course the cyclist
should be about to stop, nevertheless, it is a potentially risky movement.

This example, being replete with pedestrian movement, provides an excellent
opportunity to probe the limits of the ‘intention display” concept. Clearly, there are
aspects on view in Figure 7 which do show its utility. For example, consider the
young woman sitting on the bollard talking on a cellphone throughout all the pan-
els. Much like the woman opening the car door in Figure 2, her body position is
a very important part of the clear predictability she provides the cyclist. That is,
whereas in theory her directed attention to her cellphone could be an indication of
risk for the cyclist (she is near the cycle-lane), in practice she appears perfectly in-
nocuous: her sitting posture and angle away from the cycle-lane leaves no doubt as
to her intention (to remain sitting and talking). In contrast, the woman walking away
and talking on her cellphone is not facing the cyclist, and she is taking a trajectory
that does indeed lead to cutting across the cycle-lane. In considering this, the limits
of the ‘intention display” concept are reached, and some unfortunate baggage of it
can be realised. Robin Smith (2017: 8) has been alert to this, and is worth quoting at
length:

Here, however, we find the rational strategic individual and, as is common across

Goffman’s work, the looming figures of competition and shame. ... [P]eople might

well “communicate” to others their intent, but they do so in highly specific ways that

are embedded in and exhibit the context in which they are seen. Equally, Goffman
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was always quick to point out how any such trusting arrangement is apt for exploita-

tion by those who seek to use the assumed arrangement of “normality” to their ad-

vantage. Certainly there are many instances where this gets done. Liberman’s [2013]

study of the crossing of Kincaid, for example, found pedestrians employing the

method of “doing being oblivious” to cross a busy intersection. By stepping out in to

the road without engaging in the kind of attention displays to the road traffic de-

scribed below, pedestrians exploit the “trust” that drivers will not drive in to them in

order to do crossing the road without being “invited” to do so. Yet, for the most part,

participants in public scenes are not out to exploit, con, or get one over one another.
The notion of “doing being oblivious’ (noted also by others, see Lloyd 2019) seems
easily applicable to our example. From several meters before the corner, the woman
begins cutting across, all the while being on the phone, and as such she does seem to
be “doing being oblivious’.

Clearly, even though it is a minimal intrusion into the cycle-lane, a collision is
only avoided here if the cyclist sees her and stops a meter or so back from the pedes-
trian crossing. The difficulty here is in inferring intention: has the woman intention-
ally done this, or as K. Liberman also allows, maybe she really was ‘being oblivious’,
that is, because of her preoccupation with her cellphone conversation, she was sim-
ply impervious to the manner of her movement into the cycle-lane. Ultimately, with
the available data, a clear choice on this matter cannot be made. It cannot be deter-
mined that this fits Erving Goffman’s model of strategic interaction, and as such is
‘anti-sociality” in the street, or if it is just someone being distracted and oblivious.
What can be noted though, is that a collision is only avoided in this instance because
the cyclist has (presumably) seen her trajectory into the cycle-lane and has taken the
precaution of stopping before any imminent collision. In contrast to the speed of CC
discussed in Figure 1, in this case he is travelling at a very low speed and is well
placed to accommodate the minimal intrusion into cycle-lane space, thus helping
maintain ‘normality” in the street. As Rod Watson (2005) has argued, public space is
usually an environment of normal appearances based upon a ‘display-monitoring
pair’, thus it can be argued that any first person being oblivious weakens the display
part, making the monitoring work of any second person much more crucial. Simply,

collisions may happen when that monitoring work is insufficient or absent. As Justin
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Spinney’s (2008) and other work has shown, cyclists can indeed ‘glaze” when riding
in urban space, so the details of where and when that happens become crucial, but in

this case the cyclist has clearly not been inattentive.

5. Conclusion

In some of the videos sampled and presented above, cyclists can be found using
the term ‘cellphone zombies’ to refer to pedestrians using cellphones in or near cy-
cle-lanes (also known by the neologism ‘smombies’” (Motyka 2018). Obviously this is
a pejorative term, effectively meaning someone who is alive but really dead, that is,
mindless. The cyclists posting these videos will probably continue using the term,
but the implication of this study is that such a negative characterisation of cellphone
users is unnecessary. Bracketing the term ‘cellphone zombie’, instead ‘cellphone dis-
traction’ is preferable, albeit always requiring careful care in application, since as has
been shown above, it is a heterogeneous phenomenon. From only a small number of
closely examined examples, it has been seen that whereas pedestrians can indeed be
unpredictable, the presence of a cellphone figures in varied ‘intention displays’, that
do help maintain safe and orderly interactions in the street. With a leant-back body
position, attention to a cellphone can show that the pedestrian will not be moving
into cycle-lane space, or when the cellphone is held out in front, a middle-distance
gaze clearly indicates ongoing progression in the ‘proper’ pedestrian space. Other
times, the common head-down attention to the cellphone is readable as distraction,
nonetheless, very few collisions seem to be evident. There is also the intriguing use
of a cellphone as part of annoyance at the cyclist, as a signal of “you don’t need to be
ringing your bell at me all the time, I'm not moving from your cycle-lane’. More
worryingly, the cellphone can also be held out in front, but not attended to, with the
pedestrian nevertheless making dangerous moves into a cycle-lane. Finally, was
a view of a pedestrian walking and talking on a cellphone, cutting across the end of
a cycle-lane, but in this case the characterisation ‘oblivious” was more useful, albeit
leaving open the question of whether this was an intentional “doing’ or an uninten-

tional “‘being’ oblivious. After this investigation, the reasonable conclusion to make,
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bringing us back to the article’s title, is that cellphone use by pedestrians when close
to cyclists is not commonly a form of “anti-sociality in the street’.

In terms of the motivating puzzle, ‘in the fullness of interaction between cy-
clists and pedestrians in close proximity, what does pedestrian cellphone distraction
actually look like in practice’, this article has provided a more complex picture of the
phenomenon of interest. But perhaps as should be the case, there is another puzzle
remaining. In particular, this derives from the consideration of Figure 6: is it the case
that just holding a cellphone, even without looking downwards to it, is a type of sig-
nificant distraction when cyclists and vehicle drivers are nearby? This will be hard
to answer, nevertheless it seems a significant question worth serious pursuit. Limita-
tions of the above analysis aside, fine-grained analysis of publicly available video

data is one good way to pursue this puzzle in future research.
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Appendix: Summary of video data

First
Fig- Run URL (at the time of writing all YouTube videos remain
City filmed in screensnap
ure time posted)
at
1 New York 6.33 0.01 | https:/ /www.youtube.com/watch?v=sYWPHHo0{fPU
2 Christchurch 0.19 12.00 | Author’s GoPro
3 Lisbon 5.13 4.40 | https:/ /www.youtube.com/watch?v=IrM3Pyxazuc
4 Lisbon 443 0.18 | https:/ /www.youtube.com/watch?v=OUZO1bwE5Ak
5 New York 1.35 0.02 | https:/ /www.youtube.com/watch?v=_a9UadQbVMY
6 London 4.20 0.23 | https:/ /www.youtube.com/watch?v=wusNHV2I-2A
7 New York 9.31 2.18 | https:/ /www.youtube.com/watch?v=sZ_BY6907U0
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The processes of political cultural delimitation in Russian and Ukrainian border regions

Abstract

The paper studies how new geopolitical reality influences political-cultural delimitation in the Rus-
sian-Ukrainian borderlands. The authors rely on the findings of their expert survey and a number of socio-
logical studies on political and cultural delimitation to explore socio-cultural similarities and disparities be-
tween residents of the neighbouring regions. The authors analyse potential cooperation and prospects of in-
tegration of border regions in the post-Soviet space studying cultural-ideological and administrative-
political aspects of cross-border interaction. The research tries to show how discourses and ideologies circu-
lating in the societies shape identities in the Russian-Ukrainian borderlands or result in identity simulation
in socially and politically volatile border regions. The paper presents the influence of present-day forms and
models of cross-border cooperation on the development of social systems in borderlands. The authors pro-
pose models of political delimitation and outline potential changes in the social systems of the border re-
gions. One of the most important findings is that the confrontational delimitation may lead to a collapse of

cross-border regional systems and their succumbing to certain initial natural states.

Key words: border regions, political-cultural delimitation, post-Soviet space, Russian-Ukrainian borderlands

1. Introduction

The disintegration of the Soviet Union (USSR) has shaken identities established in
the former Soviet space. It has triggered the process of formation of new political nations,
often trying to overcome the Soviet past. The newly formed geopolitical landscape re-
mains a matter of disputes in the post-Soviet and global academia. This state prompted
that after achieving relative political and economic stability, newly formed states turned to
reintegration with other fellow post-Soviet nations to seek cooperation in the industrial
and transport sphere, and ultimately, to consolidate markets (Chernyshev 2010: 41-51). N.
I. Promskiy, for instance, names a number of sub-regional entities, including the Com-
monwealth of Independent States (CIS), the Union State of Russia and Belarus (the Union
State), the Eurasian Economic Community (EurAsEC), the GUAM Organization for De-
mocracy and Economic Development (GUAM) and the Common Economic Space (CES) -
(Promskiy 2010: 215-223). However, the opinion makers and academia share the opinion
that the CIS project is declarative and ineffective (Belkovskiy 2011; Nacional nyj instytut...,
2011) as it lobbies the interests of only a part of the CIS member-states and simulates the

development of the common policy and strategy for the CIS.
At the same time, interstate projects in the post-Soviet space do not necessarily

promote a re-integration of the ex-USSR republics. For instance, the Eastern Partnership
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project between the European Union (EU) and Ukraine, Moldova, Azerbaijan, Armenia
and Belarus, aims at their future integration with the EU (Strelkov 2012). This trend may
be attributed to the fact that the majority of the inhabitants of the ex-USSR countries
(probably with the exception of Russia) viewed their independence as a chance to develop
a new identity (European, Islamic etc.).

Nevertheless, the focus of research in the sphere of interstate relations within the
post-Soviet space chiefly lies not in cultural and ideological, but rather in the institutional

and political aspects of inter-state interactions.

2. Discussion

Although the post-Soviet reading is dominated by the analysis of cooperation and
prospects for further integration of the post-Soviet states, an important aspect of the re-
search is the opposite trend of disintegration and affirmation of authenticity leading to
confrontation with neighbouring states.

The latter trend is characteristic of Ukraine where the elites and a large part of the
citizens had set the course to political self-determination before the end of the Soviet pe-
riod. The further development of Ukraine as a sovereign state was largely shaped by the
rejection of the Soviet past and Russia: as the President of Ukraine Kuchma put it “Ukraine
is not Russia” (Kuchma 2003). Yet this attitude was not unanimous. As V. A. Kolosov and
O. I. Vendina claim, the Russian-Ukrainian relations fall into three dominant national dis-
courses (Kolosov, Vendyna, 2007).

The first discourse can be called post-Soviet integrative and it is underpinned by the
idea that international law cannot be fully applied to the Russian-Ukrainian border be-
cause it hinders everyday contacts in the territory which had never been separated by
a national border. Cooperation, especially between border regions, can consolidate the
post-Soviet space and reconstruct the geopolitical unity (Vardomskiy 2005). Until recently,
this attitude prevailed in the Russian administrative, political and academic elites” views
and fitted the image of Russia’s leading role in the post-Soviet space due to its economic
potential, rich natural resources and geopolitical situation. This discourse originates from
the need of partial reconstruction of the common social and economic space and reflects

the objective dependence of eastern Ukrainian regions on Russian energy and the Russian
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market. In this context, the Russian-Ukrainian bilingualism and the long-lasting symbiosis
of two cultures in Eastern Ukraine is interpreted as a weakness of the Ukrainian state.

The opposite disintegrative discourse rests on the fact that since the Soviet epoch, the
economies of Russian and Ukrainian border regions have been rather loosely bound.
Nowadays, with economic and political conflicts, Ukrainian reading uses the term war
(‘gas war’, ‘'media war’, ‘custom war’, etc.), which practically leave no room for the analy-
sis of integration processes (Mitrofanova 2009: 179-186; Chalyy 2013). Besides, in reality
such processes are hampered by bureaucratic procedures as well as by psychological mo-
tives. From this perspective, the cooperation between Russia and Ukraine is an artificial
and involuntary process.

In Russia, this point of view is shared by younger middle-tier public officers. They
consider the Russian and Ukrainian cooperation, especially in cross-border context, to be
a relic of the previous epoch which will eventually die away as economies of both states
drift apart and generations nostalgic about the Soviet Union pass away.

In Ukraine, this discourse is backed by the supporters of nation-centric and nation-
alist ideas. They conceptualise the Ukrainian-Russian border as an important landmark
ensuring Ukrainian national safety. In their opinion, it separates not only two independent
states, but also two ethical and historic communities which differ drastically. In this case,
the pro-Russian vector of Ukrainian policy is counterpoised to the pro-European one (Na-
cional nyy instytut..., 2014).

Finally, the third pro-European discourse is based on the concept of Euroregions - the
structures that ensure interstate cooperation through the development of equal peer rela-
tions on all levels of society, including administration, business, social and cultural insti-
tutions, NGOs and common people (Chernomaz 2007: 112-123; Kiryukhin 2007: 58-59).
Euroregions aim at creating conditions for development of the border zone on the basis of
the common interests. Euroregions can promote local initiatives to resolve social problems
and level out the unbalance of the territorial development.

On the one hand, the geopolitical landscape that emerged after the collapse of the
Soviet Union has been analysed from different, often opposite theoretical and methodo-
logical perspectives; on the other hand, it provokes non-conventional challenges, e.g. the

problem of the delimitation of the post-Soviet states due to changes in the geopolitical
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space and the search of a new balance of forces (Hughes, Sasse, 2002: 256; Surhone et al.,
2010: 64).

A number of papers (Klatt 2005: 55-63; Gasparini 2014: 165-201) discuss it in terms
of the peculiar nature of border regions which can be found both in ‘old” regional forma-
tions (Central and Northern Europe) and in new geopolitical entities (Eastern Europe).
Certain studies analyse delimitation as a political and cultural phenomenon characteristic
specifically of regions that lie on the new borders of the post-Soviet space (Pilecek, Jan¢ak,
2011). At this stage, analysing relations of cross-border communities through delimitation
processes is regarded as a novel approach (Prokkola 2009; Hamedinger 2011: 153-174).

The aim of the present paper is to analyse modern processes of political-cultural de-

limitation of Russian and Ukrainian border regions.

3. Materials and methods

Empirically, this paper rests on the results of expert interviews, which were con-
ducted in April-May 2014. The experts were 22 Russian and 20 Ukrainian expert scholars
working in the field of Russian-Ukrainian relations. The choice of experts was prompted
either by their scientific publications on the relevant topic or by a relatively long (ten years
or more) practical experience in the management of border regions cooperation.

Since the interviews involved the experts only from border regions, the authors
cannot claim that the results represent the opinion of the whole Ukrainian or the whole
Russian expert community. Nevertheless, as the article deals with the delimitation of bor-
derlands, the received data constitute empirically and theoretically relevant findings
which are sufficient for drawing conclusions. Besides, the authors make an assumption
that the expert opinion represents not only their personal attitude, but is a rather accurate
representation of the views prevailing among the elites of the border regions and to
a lesser degree - among the citizens.

The present study rests on the theory by I. Prigozhin on the development of open
dissipative structures which are capable of moving from the extreme state of entropy to
steadier states. In this case, a significant heuristic potential may be attributed to the mini-
mum dissipation principle developed by N. Moiseyev, who claims that if a system (proc-
ess) can exist in more than one state, and all the states comply to the conservation laws

and bounds applied to this system (process), it triggers the state with the minimum en-
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tropy growth (Moyseev 1990). Entropy in this case is understood as the measure of the in-
ternal system disorder. Non-linear systems are characterised by interchange of energy and
matter with the ambient environment; one of the major features of their development is
using the maximum of the external energy to minimise their local entropy.

The authors found it promising to analyse Russian-Ukrainian borderlands as open
dissipative systems that currently undergo the bifurcation process and are influenced by
a complex of attractors. One of such attractors is the political-cultural delimitation that be-
comes one of the socio-cultural factors influencing the development of this complex geo-
political entity, socio-cultural factors and potentially leading to its evolution, stagnation or
disintegration. In this sense, the authors refer to a border region as a historically estab-
lished community having a shared ethno-cultural identity and geographically located near
the border with a similar community in another state. This definition goes in line with the
definition of the region by N. I. Lapin:

In general theoretic sense, the region is a historically established socio-cultural
community where primary settlements and individuals, who create their life-worlds, di-
rectly interact with the institutions of a larger society, such as social institutions and or-
ganisations. The region rests on the ethno-cultural identity of people inhabiting a particu-
lar area; it exists and changes in response to their activities. In terms of its structure, a re-
gion falls between society as a societal system (die Gesellschaft, society) and communities as
primary territorial entities (die Gemeinschaften, communities). Being a meso-level of a larger
society, the region is a socio-cultural community which includes settlements and has a so-
phisticated multivariate structure (Lapin 2010: 29; our translation - V.S., O.Z.).

The term delimitation comes from the constitutional law and stands for the ‘deter-
mination of a general direction of a boundary line between states established through ne-
gotiations between plenipotentiary representatives thereof’” (Avakyan 2001). In this re-
search, political-cultural delimitation of border regions refers to a process of the designa-
tion and demarcation of statuses of adjacent geopolitical entities that conceptualises the
peculiar nature of political and cultural border systems in the conscience of border resi-
dents.

While delimitation as a legal action results in the border determination, political-
cultural delimitation underpins symbolic actions and phenomena that capture the special

nature of a border region. In our opinion, these include:
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- axiological self-determination, locating the region in the network of external rela-
tions and defining its specific features;

- determination of the role which the regional community plays in the historical-
cultural process by finding its real or assumed position in the system of tradi-
tions;

- Us vs Them opposition on the basis of similarities and differences in the political
and cultural spheres;

- institutionalisation of political and cultural symbols and tokens proving the pecu-
liarity of the region.

Interpreted as a number of symbolic acts, political-cultural delimitation goes along
with cultural and civilisational identification in the Russian and Ukrainian borderlands.
The study follows S. Huntington in understanding cultural and - in a broader sense civili-
sational - identification as an individual or group self-identification with a society as a cul-
tural and civilisational entity. Individuals can identify themselves with a particular cul-
ture, civilisation, citizenship, nationality (especially in a nation-state), which does not al-
ways provide a true and full representation of their belonging, but reveals a certain system
of adopted values localised as a specific chronotopes, or a spatio-temporal unity of past,
present and future (Sungurov 2003: 65). This unity creates certain axiological systems that
are adopted or rejected by individuals who identify themselves with a specific set of
norms and values. An identity, represented in self-reference to various groups of residents
of border regions with established axiological systems, may therefore be defined as a cul-
tural and to a certain extent civilisational identity of these communities.

The present-day geopolitical situation has created conditions for disintegration of
border regions as socio-cultural systems and has introduced new cultural identification
models which are not always complementary.

All the above mentioned concepts create new possibilities for cultural identification
which may either favour cross-border and interstate integration or create chimerical anti-
systems, damaging traditional ties and increasing mutual isolation, i.e. not only modify
the political and cultural delimitation, but also influence its technical aspects, e.g. bound-

ary demarcation.
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4. Results
4.1. Axiological systems of the Russian-Ukrainian borderlands

The Russian and Ukrainian borderlands form inconsistent in their political orienta-
tion and controversial in terms of social consequences identity models based on ad hoc
axiological patterns, explained below.

(1) Patterns representing values and meanings inherent to the traditional national
cultures. The long-lasting close coexistence of the Russian (Orthodox Christian) and
Ukrainian (also Christian, but influenced by the Uniate Church and Catholicism) cultures
has melted both cultures in a rather uniform and chiefly complementary tradition. From
this perspective, political-cultural delimitation is possible only if elements in the common
cultural context are identified to emphasise disparities between the values and meanings,
and create an opposition between Us (the native nation, country, or state) and Them (peo-
ple across the border). Nowadays Ukraine witnesses this process, where the delimitation
is based on political-cultural patterns inherent to Western Ukraine. Nevertheless, Western
Ukrainian traditions were fully accepted by the majority of inhabitants of most Eastern
border regions. In view of this, the objective of the delimitation project is to disseminate
these patterns with the help of the state-of-the-art information and communication tech-
nologies.

(2) Patterns, reproducing axiological systems of the relatively recent Soviet past.
They were based on the concepts of the proletarian, later socialist, internationalism and
viewed Russians and Ukrainians as ‘brother nations” who have nothing to divide. In this
ideological context, delimitation is negatively assessed and should not influence political
decisions and actions.

(3) Patterns representing various subcultures that emerge and spread in response to
changes in statuses of social groups. These patterns are particularly relevant nowadays,
especially in the crisis-stricken Ukraine. It may be attributed to the fact that a volatile envi-
ronment increases the need for identification. As V. A. Yadov states, “An individual’s urge
for self-identification with a certain community appears after a collapse of traditional prac-
tices, where the need for self-determination within the system of social relations is not re-

alised. An individual’s group (social) status is in this case determined by rigid criteria of
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their belonging to a community, a social stratum, as well as their age and gender. Present-
day industrial societies drastically modify the standards of living and shape the need for
self-identification with various groups and communities, whereas dynamic and multi-
layer social relations call for adjustment of both dominating and periphery “solidarities”.
The question which groups and communities are accepted by a person and which are re-
jected as partly close or alien gains vital importance for understanding of social relations’
(Yadov 1994; our translation - V.P., O.Z.).

Nevertheless, this variant may present a single way of interaction between border
zones. These political-cultural delimitation patterns apply not only to territorial entities,
but also to political organisations, economic consortia and social movements. These actors
have moved to the foreground in modern Russia, especially as a reaction to Ukrainian cri-
sis which was negatively assessed by a part of politically active Russian citizens.

The danger in group-based identification lies in the fact that when self-
identification rests on phenomena charged with confrontation, isolationism and intoler-
ance, the political-cultural delimitation takes a form of a latent or open conflict.

(4) Patterns based on concepts reflecting the global processes, e.g. Euro-integration
and digitalisation. In this case, the delimitation is capable of evolving into a global civilisa-
tional split with Ukraine integrating into the new ‘civilised’” community and Russia re-
maining either a ‘special’ civilisation or self-determining within the zone of the Eastern in-
fluence.

(5) A separate class of socio-cultural identities are quasi-identities based on inten-
tionally or incidentally distorted images of self and external groups, and inadequate
stereotyping of the Other.

In this case, the identification process transforms into simulation where real mean-
ings are replaced by the formal reproduction of operations and procedures in the form of
demonstration, declaration and decoration. Declaration refers to the manifestation of the
desired result without a reasonable estimate of the subject’s actual capacities where the
declared objectives are not supported by the available funds and resources. Decoration is
viewed as a biased (and favourable for the actor) interpretation of the reality by attributing
to it values that are significant for the actor. Demonstration stands for performance of ac-
tions and proclaiming ideas that comply with the formal standards but lack the real con-

tent (Babintsev 2013: 26).
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Simulation of the identification process in borderlands reflects the general tendency
of producing and spreading simulacra in the post-modern society, which brings to life the
statement by J. Baudrillard about the loss of reality in the post-modern epoch. Reality is
substituted by hyper-reality and the social system continues to exist as simulation, conceal-
ing the absence of the reality (Baudrillard 1994). Simulation of identity refers to the estab-
lishment of a quasi-identical relation with an imaginary original and a public declaration
of validity of this act spread by mass media.

Besides, the social situation in borderlands tends to significantly subjectify the iden-
tification process by a wilful refusal to accept historic evidence and sound arguments in
the process of self-determination. This position, on the one hand, rests on the ambiguity of
the identification objects in the multicultural cross-border environment, and on the other
hand, on the instability of the regional space. At present, such instability is the most acute
in Ukrainian regions as a result of their uncertain status, confrontation with the centre, and
significant integration with Russia. At the same time, such instability easily spreads across
the border to Russian regions and results in new risks and threats caused by the proximity
of the crisis in Ukrainian regions.

Quasi-identities turn political-cultural delimitation into a mind game that revives
seemingly forgotten political and ideological entities and creates new ones shaping the
symbolic corpus of cross-border regions. Such forgotten entities for Ukraine are, for exam-
ple, Donetsk-Krivoy Rog or Odessa Soviet Republics (Kornilov 2011). To a certain degree,
another example of ideological entity is Slobozhanschina. In theory, such entities may be
brought into life, but in any case they significantly complicate the delimitation process.

Intertwining and interaction of various identification models create the image of
uncontrolled chaos in the minds of a part of border residents; it makes them susceptible to
external manipulations. It significantly minimises chances of cultural and civilisational
and political dialogue, hampers the interstate cooperation and leads to misunderstanding
in interpersonal communication. It results in distrust and diminishing of social capital
where the issues of increasing the competitiveness of the individual, the group and the re-

gion become greatly important.
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4.2. Political cultural delimitation in expert opinions

However, in the past two decades the Russian-Ukrainian borderlands have become
relatively stable and open social systems. At the same time, it means only that their future
will increasingly depend upon advancements in socio-cultural regulators of different lev-
els and complexity. In this context, regulators form a conceptually shaped and internally
consistent system of views capable of influencing self-determination of the border region
and the corresponding community. Potentially, the political-cultural delimitation is able to
become a vertical attractor ensuring the development of the borderlands as an integrated
subject of the corresponding state and at the same time an equal partner of the adjacent
regions across the border.

Nevertheless, this possibility may become reality only if identification is free from
confrontation and is based on the identification models of interaction and cooperation.

One of such models is the model of Euroregions implemented in the European Un-
ion, which was spread in the post-Soviet space in the late 1990s. For instance, this model
became a frequent practice on the Western border of the Russian Federation. Euroregion
Neman was formed in 1997 between the Hrodna region (Belarus) and 49 self-governance
units of Podlasian voivodeship, members of Association Euroregion Neman in Poland, 12
self-governance units of Marijampolé and Alytus in Lithuania, members of the Association
“Bureau of Euroregion Neman”, and Chernyakhovsk, Krasnoznamensk, Oziorsk and
Gusev regions of the Kaliningrad oblast in Russia (Proekt..., 2012). Euroregion Baltic was
founded in 1998 between the Kaliningrad oblast (Russian Federation), Bornholn commune
(Denmark), the city of Liepaja and the Liepaja district (Latvia), Klaipéda county (Lithua-
nia), Elblag, Gdarisk, Olsztyn and Stupsk ex-voivedeships (Poland), and Blekinge, Kalmar
and Kronoberg counties (Sweden). Euroregion Karelia was created the same year and be-
tween three Regional Councils of Finland - Kainuu, Northern Karelia and Nothern Ostro-
bothnia and the Republic of Karelia (The Ministry..., 2011).

Euroregion Dnepr was established in 2003 between the Bryansk oblast (Russia), the
Homiel oblast (Belarus) and the Chernihiv oblast (Ukraine). In 2003 Euroregion Slobo-
zhanshchina was established, made up of the Belgorod oblast (Russia) and the Kharkiv
oblast (Ukraine). Euroregion Pskov-Livonia between five districts of Pskov oblast, for dis-
tricts of Latvia and three unions of municipality governments of Estonia was formed in

2004. In 2006, the Kursk and Sumy oblasts formed Euroregion Yaroslavna, and in 2010 Eu-
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roregion Donbass connected the Donetsk and Luhansk oblasts in Ukraine with the Rostov
oblast of the Russian Federation.

At present, the content and prospects of the Euroregions model have become the
focus of a series of research projects. A number of papers argue that Euroregions can po-
tentially become the basis for strategic partnership in cross-border cooperation in the
frame of spatial development (Baltic Euroregions Network, 2007). Still, though all cross-
border regions of the Russian Federation and Ukraine use the model of Euroregions to
a certain degree, it is too early to consider it successfully implemented. The successful in-
troduction of Euroregions in the Russian and Ukrainian borderlands is hampered by the
absence of real governmental support, including financing. The Program of Interregional
and Border Cooperation between Ukraine and the Russian Federation in 2011-2016 de-
fined general directions for the development but it did not function as a real instrument of
cross-border cooperation. For example, a similar programme ‘European Neighbourhood
and Partnership Instrument’, which operates in Ukrainian and Russian regions bordering
the EU not only grants funding but also establishes legal, design and information frames
for the elaboration and implementation of joint projects and programmes within Eurore-
gions. The lack of jurisdiction and expertise of the project partners and members remains
one of the most crucial obstacles for a more effective programme implementation (Sapryka
2012: 38-43).

With no effective models of cross-border interaction and cooperation, the system
might succumb to stagnation or collapse which are especially dangerous at points of bifur-
cation characteristic for the present time.

The political-cultural delimitation process which, on the one hand, reflects the spe-
cific nature of the cultural and civilisational identification in relatively new geopolitical en-
tities and, on the other hand, influencing them, should be considered in this context as
formation and implementation of one such regulator. Its vector will have a significant im-
pact on the prospects of the development not only of the cross-border regions, but of the
whole of Russia and Ukraine.

Therefore, the authors find it useful to expand the concept of delimitation to
a broader socio-cultural content. It may be one of the most evident manifestations and

consequences of trends in the cultural and civilisational identification in Russia and
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Ukraine and, at the same time, to be an important regulator of socio-cultural development
which to a great extent defines the prospects of the given countries.

Mutual claims and complaints, both real and imaginary, as well as geopolitical fac-
tors have shaped the Russian-Ukrainian relations in the post-Soviet period as a series of
crises and attempts to resolve them. The modern state of relations between two countries
is the worst in the whole post-Soviet period and can be treated as a bifurcation point after
which Ukraine may fall outside the sphere of political and, in part, cultural influence of
Russia. The monitoring data provided by Levada-Centre (May 2014) showed that the per-
centage of Russians who perceive Ukraine ‘negatively’ or ‘very negatively” reached 49%
(while the total “positive” and ‘very positive’ answers made up 35%). A worse ratio was
registered only at the end of the tenure of V. Yushchenko in May 2009 - 55% and 33% cor-
respondingly (Levada Centr, May 2014). This public opinion of Russian citizens was a reac-
tion to a series of gas conflicts and the anti-Russian declaration of Ukraine’s elite.

Nevertheless, the cultural and civilisational similarity of the Russian and Ukrainian
societies is evident as well as the mutual inclusiveness of their political and cultural proc-
esses. To a great extent, it underpins the pained reaction of the Russian citizens and elites
to the Western vector of Ukrainian policy which is frequently perceived as a treachery.

Speaking about the Russian-Ukrainian borderlands, the socio-cultural similarities of
both border residents are significantly greater than in the nations” heartlands and have
a higher level of cultural integration. De facto, both Russia and Ukraine are heterogeneous
socio-culturally. In Russia, these differences result in controversies between three main
cultural groups, including a traditionalist-Orthodox group of ethnically Russian regions,
an even more traditionalist Islamic culture of ethnic republics, an “urban” pro-Western lib-
eral culture of large cities and numerous transient and periphery variants and more exotic
subcultures. In Ukraine, the whole post-Soviet period was marked with the social-political
dissociation of the South-East, Centre and West of the country. Even the recent loss of
Crimea has not make Ukraine substantially more homogeneous in the socio-culturally.

Through almost the whole 20t and the early 21st centuries two models of political
delimitation of border regions coexisted.

The first model was established in the Soviet period and was based on the concept
of the ‘Russian-Ukrainian brotherhood’, which had a priority over ethnic differences. In

this context, the border was considered as an insignificant formality. This delimitation
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model rested on the cultural and civilisational proximity of Russian and Ukrainian regions
belonging to the same (Slavic) cultural civilisational type. This was the way most people
on the either side of the border perceived the cross-border interaction, and it remains the
same in the most experts’ interpretations even after the outbreak of the interstate conflict;
71.4% of the interviewees claimed that Russia and Ukraine belong to the same Slavic civi-
lisation; 14.3% agreed with this statement in part, and only 7.1% disagreed and the same
percentage could not answer. To a lesser extent the experts agreed that Russia and Ukraine
belong to the same Slavic culture (64.3%, 21.4% partially agreed, 2.4% disagreed, 11.9%
could not answer). Yet, in any case, those who were confident in the cultural and civilisa-
tional unity of Russia and Ukraine prevailed.

Nevertheless, it should not be supposed that the traditional delimitation model was
purely fictional and did not induce political and cultural self-determination of Russia and
Ukraine. Certain differences within this concept were still recorded in public and - more
commonly - the elitist consciousness. The idea of such differences persists and naturally
increases nowadays. For instance, 9.5% of experts fully agreed with the statement ‘Not-
withstanding common roots, cultural-civilisational differences between Ukraine and Rus-
sia are substantial” and 31.0% partly greed.

Surprisingly enough, these rates were comparable for Russian and Ukrainian ex-
perts; 9.1% of the interviewees fully agreed with the given statement in Russia and 10.0%
in Ukraine, and it was partly supported by 27.3% and 35.0% of interviewees correspond-
ingly. It is a common belief that in the Ukrainian public opinion there exists a strong trend
to emphasise cultural and civilisational dissimilarities from Russia. As it was mentioned,
the difference between the nations was highlighted in the book by L. Kuchma, which be-
came a certain manifesto of the cultural tendency of demarcation with Russia. In our opin-
ion, the obtained data prove that Ukrainian experts who definitely represent the position
prevailing among the political elites of the borderlands are less categorical in declaration
of the cultural and civilisational singularity of their country. At the same time, their posi-
tion shows a precondition for moderate political-cultural delimitation.

The second delimitation model emerged in the post-Soviet period and formally
rested on the idea of the mutual constructive partnership. There were attempts to develop
a mechanism for new delimitation, for instance, in the form of the abovementioned Eu-

roregions. Still, despite numerous declarations of the necessity of interregional integration,
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few steps were taken to ensure the cross-border cooperation. The institution of Eurore-
gions did not receive a proper legal status and did not become a platform for cross-border
relations. When asked to give examples of decisions and actions of the Russian and
Ukrainian authorities which contributed to the formation of a cultural and civilisational
cross-border identity, only 16.7% of experts mentioned Euroregions.

Both models de facto ceased to function o the turn of 2013 and 2014, following the
military conflict in the East of Ukraine.

The Euromaidan and the subsequent events adversely affected the political and cul-
tural delimitation process in the Russian-Ukrainian borderlands. The new nation-centred
rhetoric of certain Ukrainian political figures and the military conflict in the Russian-
speaking Eastern Ukraine were painful for Russians. At the same time, the ablation of
Crimea from Ukraine and the ongoing conflict with Russia paired with pro-Russian views
of a part of the Ukrainian borderland residents evoked numerous phobias concerning
Russia.

The majority of experts participating in our poll agreed that the abovementioned
events deepened of cultural and civilisational split in the cross-border regions. This fact
was mentioned by 47.6% of Russian experts and by 50.0% of their Ukrainian colleagues.
Yet, the expert estimation was not unanimous and reflected the complexity and contradic-
toriness of this phenomenon. Some experts, on the contrary, expressed opinion that the
revolution in Ukraine revived the concept of the common past of two countries and em-
phasised the necessity of uniting. This opinion was expressed by 21.4% of Russian experts
and by 16.7% of the Ukrainian participants. Consequently, a number of experts (represent-
ing opinions of various social groups) still indicate to the ineffective models of political
and cultural legitimisation.

The ambiguity of the Euromaidan consequences for the formation of new cultural
and civilisational identities was noted by 28.6% of experts in Russian border regions and
by 31.0% in the Ukrainian borderland. On the one hand, pluralism of the expert opinions
reflected the complicated and stochastic process of the development of new meanings and
identities.

Most experts stressed that the cultural and civilisational differentiation in Ukraine,
especially in the borderlands, is more distinct than in Russia. For instance, 36.4% of Rus-

sian and 30.0% of the Ukrainian experts claimed that due to Euromaidan the optimal way
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of borderlands development was to increase their cultural and civilisational autonomy
within Ukraine. At the same time, Ukrainian experts were slightly less confident in the
positive outcome of political and cultural integration of these regions (50% and 45% of the
interviewees, correspondingly).

In their interviews, the Russian experts argued that the active political and cultural
delimitation of the Ukrainian and Russian border regions will be supported chiefly by
Ukrainian borderland residents because they believed that the latter were less inclined to
consider Ukraine and Russia as a single cultural and civilisational space. In particular,
63.6% of the Russian experts were confident that statements about common future of Rus-
sia and Ukraine would not be accepted by the majority of the citizens. However, this
statement was supported only by 40.0% of Ukrainian experts. It gives grounds to think
that the Euromaidan and the subsequent crisis significantly diabolised the image of
Ukraine in the minds of the Russian elites.

Experts gave a negative evaluation of the role of governments in the borderlands in-
tegration. Their integration was chiefly determined by historical and cultural factors and
the kinship. The importance of the historical-cultural tradition was emphasised by 81.0 %
of experts; of kinship - by 59.5%; and of the shared Soviet past - by 47.6%. Besides, 28.6%
of the experts mentioned the role of interregional economic cooperation and 11.9% - of ac-
tions of public authorities as factors contributing to integration. The experts claimed that
the state adversely affected the interregional cooperation: 47.6% of the experts mentioned
the state policy; 50.0% - the opposite vectors of the foreign policy; 66.7% - ill-considered
actions of politicians as major disintegrating factors. The Euromaidan as well as the earlier
history of the Russian-Ukrainian relations prove that the intolerance present in public and
private statements of a number of politicians is frequently used for the escalation of the ex-
isting conflict.

The challenges of interstate relations have greatly influenced the interregional co-
operation and socio-cultural integration of the border regions. As an answer to the ques-
tion: “Which trends of the past decade characterise the relations of the Russian and the
Ukrainian borderland residents the most accurately?’, the experts named opposite trends.
This reflects not only the contradictions and ambiguity of the present-day Russian-

Ukrainian relations but also the growing inter-group and even interpersonal distrust.
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For instance, whilst 19.1% of the experts mentioned the ‘growth of mutual interest’
as a trend of interregional relations, 28.6% of the interviewees mentioned the “decrease in
mutual interest’. Similarly, 21.4% of the experts talked about the ‘increase in mutual un-
derstanding’ and the same percentage - about the ‘decrease in mutual understanding’.
The “growth in detachment” was mentioned by 28.6% of the experts, and the ‘reduction of
detachment’ by 7.1%. The Ukrainian experts gave a more positive evaluation of the public
attitudes. For example, whilst the growth in detachment was noted by 27.3% of Russian
experts, the corresponding percentage of Ukrainian specialists reached 35.0. The decrease
in mutual interest was mentioned by 22.7% of the Russian interviewees and by 30.0% of
Ukrainian experts, which shows the general, though not very distinctive, trend of more
positive attitudes.

Therefore, the anti-Ukrainian and anti-Russian sentiments on either side of the bor-
der may not prevail but are clearly present in the public opinion polls and in experts” as-
sessments. Our interviews showed that a wide-spread occurrence of anti-Ukrainian senti-
ment in the Russian border regions was noted only by 4.8% of the experts and 64.3% indi-
cated its absence. At the same time, the situation in the Ukrainian border regions differed
significantly: wide-spread anti-Russian sentiment was noted by 21.4% of the experts, and
its absence by 35.7%. Obviously, this fact was mainly pointed out but the Russian experts.
Nevertheless, the presence of such sentiment is evident. At present, it is still marginal, but
such negative mass mobilisation when confronted with a real or an imaginary enemy is
very fast and radical ideas easily penetrate the public conscience.

Judging by these answers, a new model of political-cultural delimitation in the Rus-
sian and Ukrainian border regions will rest on confrontation. It is currently formed by the
new symbols and stereotypes: each opponent’s newsbreak undergoes verbal and semantic
interpretation which frequently transforms its meaning to the opposite. For example, the
‘anti-terror operation’ is transformed into “punitive” (Rossiyskaya gazeta, 2014), and ‘oppo-
nents of the central authorities’ into “terrorists” (Ukrayins’ka Pravda, 2014), etc.

The negative mobilisation and exploitation of public phobia by politicians is under-
standable. In this way they create conditions for putting pressure on the opponents, win-
ning the political game and proving their legitimacy. Still, in the long run, this policy leads
to the growth of the radical views. In this case, the mobilised public consciousness can

view any divergence from the declared principles and values as a weakness or even

117



The processes of political cultural delimitation in Russian and Ukrainian border regions

a treachery. As a result, politicians are caught in the situation they have created and have
to conform to the level of radicalism in society.

The rates of adopting of the new (confrontational) political-cultural delimitation
model vary, but for Ukrainian the situation changes faster. If Russians, even with the spike
of anti-Ukrainian public sentiment, still treat Ukraine as a country close in terms of the
shared history, culture, mentality, and priorities of further relations, Ukrainians are not
that positive in their evaluation of Russia. For instance, in Russia, according to data pro-
vided by Levada-Centre (April 2014) the statement “Ukraine and Russia should be inde-
pendent but friendly states - with open borders and no visas” was supported by 54% of
the respondents (and 8% wanted them to merge into one state) - (Levada-Centr, April
2014). On the contrary, according to data of the Razumkov Centre (April 2014), the share
of supporters of the priority of relations with Russia in Ukraine fell to 16.6%.

The interviews show a similar tendency, though smoothed due to the socio-cultural
unity of the border regions of two states. Answering the question “To what extent would
the Russian borderland residents accept the ideas of the common future of Russia and
Ukraine?’, 66.7% of the experts stated that they would be accepted by the majority of the
residents and only 16.7% that they would be accepted by the minority. Speaking about the
Ukrainian border regions, the experts gave another estimate with a more even distribution
of opinions: the statements about the common future of both states would be accepted by
the majority - (40.5%) and by the minority (32.4%).

The new political-cultural delimitation is underpinned not only by political, but
also by cultural and civilisational processes along with the formation of new cultural and
civilisational identities in the Ukrainian (to a greater extent) and Russian border regions.
In Ukraine, these identities differ from the national ones, provoking local and inter-group
conflicts. The future of Ukraine as an integral society remains unclear. For a large part of
the Russian society, especially for the political elites, the events in Ukraine became another
factor for the legitimisation of the conservative policy and confirmation of the statement

that ‘Russia is not Ukraine’.

5. Conclusions
This research has revealed that the process of political and cultural delimitation in

border regions has a symbolic nature but it becomes real in case of determination and de-
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marcation of their statuses. Its facets include the axiological self-determination of the re-
gional communities; determination of their pace in the historical-cultural process; the Us
vs Them opposition; institutionalisation of the authentic or accepted as authentic political
and cultural symbols and signs.

The political-cultural delimitation in the Russian-Ukrainian borderlands is condi-
tioned the newly developed socio-cultural identification processes characterised by a vari-
ety of underlying axiological patterns, new symbols and the stochastic nature. These proc-
esses are more evident in Ukraine than in Russia. The prevailing identification model re-
produces the patters of ethnocentrism with the Western/Central Ukrainian mentality pat-
tern spreading over the whole territory of Ukraine. Nevertheless, border regions do not
fully accept this model, though even these regions show greater confrontation in the
course of the socio-cultural identification and the political-cultural delimitation on either
side of the border.

The predominantly confrontational nature of delimitation in Ukrainian and Russian
border regions is caused by tactical interests of both sides and is increasingly supported by
the current cultural and civilisational trends. The escalation of confrontation deepens of
socio-cultural gaps in Russia and especially in Ukraine. As a result, Russia can lose leader-
ship in the post-Soviet space and abandon its hope for the ‘Russian world’. Besides, the
conservative policy can subdue the quest for innovation. On the other hand, Ukraine,
which strives to break the cultural and civilisational matrix it shares with Russia, is in
danger of strong socio-cultural marginalisation. The confrontation-based delimitation po-
tentially leads to a collapse of border regional systems and their reset to certain original
natural states. At present it is difficult to forecast the nature of such entities, hidden under

centuries-old strata of hybrid cultural matrices.
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Baltic and Black Seas, constitutes an area of particular importance. This is where noteworthy integra-

1 Autor kontaktowy

123



Geopolityka Tréjmorza

tion phenomena occur, which are aimed at improving the subjectivity of this region. The Three Seas
Initiative is an interesting project, both academically and politically. It is an attempt at creating a geo-
political initiative whose objective is to strengthen the subjectivity, security and position of its member
states. It stems, on the one hand, from the fact that the region is located between Germany and Russia.
On the other hand, it is also encouraged by the need to overcome the long-established division of
Europe into its ‘core” and ’(semi-)peripheral” states. Each of the twelve states collaborating within the
Initiative has its own, particular goals, which constitute a vital component of its raison d’état. In the
case of Poland, such additional factors are the fact that the idea was instigated by this very state (along
with Croatia) and an active promotion of the Initiative among the other countries located in the re-
gion. A challenge which all of the states face is, undoubtedly, the minimisation of the inherent differ-
ences. It needs to be emphasised that the Three Seas Initiative is a project aimed at the development of
Central Europe. It is not directed against anyone. In particular, its goal is not to compete with the EU.
The states belonging to the alliance are closely connected to the idea of integration on a European,
within the EU, and Euro-Atlantic, within NATO, scales. The Three Seas Initiative is not aimed against
Germany or Russia, either. The states located in the analysed area strive to accomplish common goals,
without limiting their inherent subjectivity. The paper attempts to give an account of the opportunities

and challenges in this area.

Key words: geopolitics, Central Europe, Three Seas Initiative, regional cooperation, international se-
curity
Stowa kluczowe: geopolityka, Europa Srodkowa, Tréjmorze, wspélpraca regionalna, bezpieczeristwo

miedzynarodowe
1. Wstep

W 1946 r. w Rzymie w ramach Klubu Federalnego Srodkowo-Europejskiego
powstala idea przyjecia Karty Wolnego Miedzymorza. Autorzy manifestu w 12 po-
stulatach wskazali kluczowe powody i obszary wspétpracy, jakie byly wspélnym in-
teresem panstw Europy Srodkowo-Wschodniej. Wéréd nich szczegdlnie istotne wy-
dawaly sie: (1) imperialnos¢ ZSRR; (2) podkreslenie tozsamosci i wspdlnej historii
narodéw Miedzymorza; (3) stworzenie konfederacji wolnych narodéw Miedzymorza
ze wspolna polityka zagraniczna, wspdlng obrona, wspélnie kierowana gospodarka;
(4) promowanie wspélnego dziedzictwa, kultury i historii (Miedzymorze 1946). Po-
nadto wyraznie podkreslono, ze od stabilnosci regionu zalezy los 160 mln Europej-
czykéw. Mimo uplywu ponad siedemdziesieciu lat od tego wydarzenia wydaje sie,

ze duza cze$¢ przyjetych zalozen jest wcigz aktualna.
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Wspblczesne uwarunkowania miedzynarodowe stawiaja przed Europg Srod-
kowa wiele szans i wyzwan. Wplywaja one przy tym zaréwno na podmiotowos¢ po-
szczegOlnych paristw, jak i na poziom bezpieczeristwa w obrebie Morza Adriatyckie-
go, Morza Battyckiego i Morza Czarnego. Koncepcja Miedzymorza (lac. Intermarium)
nie jest nagla i spontaniczng ideg ostatnich lat (Chodakiewicz 2016; Tomaszewska,
Starzyk, 2017; IStok i inni, 2018). Jej genezy mozna sie doszukiwac w epoce jagiellon-
skiej, do ktérej chetnie odnosza sie badacze regionu, oraz w okresie miedzywojen-
nym XX w. Idea Miedzymorza znalazla wéwczas swe miejsce w dyplomacji Polski
odrodzonej po 123 latach zaboréw. Wspoélczesnie, po dlugim okresie u$pienia spo-
wodowanego wybuchem drugiej wojny §wiatowej oraz podzialem zimnowojennym,
Miedzymorze odradza sie jako koncept gospodarczy w ramach projektu Tréjmorza,
forsowanego w ramach Unii Europejskiej (UE) i Sojuszu PéInocnoatlantyckiego
(NATO).

W niniejszym tekscie podjeto probe przyblizenia szans i wyzwan zwigzanych
z realizacja przedmiotowej idei. Z jednej strony skupiono sie¢ na perspektywach oraz
srodkach niezbednych do utrzymania podmiotowosci, suwerennosci i integralnosci
terytorialnej Europy Srodkowej, a takze wzmocnienia jej spéjnosci i efektywnosci
w UE i NATO. Z drugiej za§ wskazano na wyzwania geopolityczne, zwigzane
z konkurencyjnymi ideami forsowanymi przez srodowiska intelektualne i polityczne
w Niemczech i Rosji. Mozna wiec zapytaé, czy idea Tréjmorza ma szanse realizacji
oraz w jakim kierunku beda podaza¢ podejmowane dzialania.

Jedna z plaszczyzn analizy sa dwie zasadnicze tezy obecne w pracy badawczej
Zbigniewa Rykla. Pierwsza z nich jest zwigzana z artykulowang juz przez Romana
Dmowskiego zaleznoscia racji stanu Polski od geopolityki. Chodzi oczywiscie o po-
tozenie miedzy Niemcami a Rosja (Rykiel 2006: 39). Problem ten jest wskazywany
w kilku miejscach prezentowanego tekstu. Druga odnosi si¢ do zalozenn Immanuela
Wallersteina zwigzanych z obszarami semiperyferyjnymi. Kluczowe znaczenie ma
w tym wzgledzie koniecznoéé pokonywania przez Europe Srodkowa przekonan
obecnych w tzw. elitach politycznych Europy Zachodniej, opartych na kategoriach
,rdzenia” i, (semi)peryferii” (Rykiel 2006: 232 i dalsze).
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2. Miedzymorze jako idea ksztaltowania bezpieczefistwa
w Europie Srodkowej

Podstawa wspoélpracy panstw tworzacych Tréjmorze jest projekt Miedzymo-
rza, geopolitycznego tréjkata, wyznaczonego przez Adriatyk, Baltyk i Morze Czarne.
Region ten stanowi kluczowa przestrzeri w ksztaltowaniu bezpieczefistwa Europy.
Ludy zamieszkujace ten obszar byty sobie bliskie, dlatego wiec (chociaz nie zawsze
tatwo i jednomyslnie) podejmowaly wielostronna wspétprace. Podstawowe znacze-
nie dla zrozumienia specyfiki podejmowanych aktywnosci ma badanie epoki jagiel-
loriskiej (Korporowicz i inni, 2017). Zawigzana Unia Lubelska, bedaca podstawa
wspolpracy 6wczesnej Polski i Litwy, zainicjowala powstanie Rzeczypospolitej
Obojga Narodéw, parnstwa stanowiacego potege polityczno-militarng w Europie
przez ponad 200 lat (1569-1795). Rozbiory Rzeczypospolitej, marginalizacja politycz-
na oraz ucisk narodéw miedzy Rosja a Niemcami od konica XVIII do poczatkéw XX
w. uswiadamialy jeszcze bardziej potrzebe wspétpracy na rzecz podmiotowosci Eu-
ropy Srodkowej. Préby odbudowy panistwowosci, podejmowane w okresie zrywoéw
narodowowyzwolericzych XIX w., zostaly zrealizowane po pierwszej wojnie $wia-
towej. Wiele panstw lezacych w obszarze Miedzymorza uzyskalo upragniona nie-
podlegtosé. W latach 1918-1939 staraly sie one podejmowacé proby Scislejszej koope-
racji, zwlaszcza w celu utrzymania niezaleznosci od Niemiec i Rosji. Druga wojna
Swiatowa oraz porzadek pojalttariski zahamowaly rozwoéj wspoétpracy panstw Mie-
dzymorza na niemal 50 lat. Wspélnota interesow pozostawala jednak zywa. Po
przemianach politycznych korica XX w. (m. in. po upadku ZSRR) panstwa regionu
ponownie podjely wspoélprace na rzecz wzmocnienia swojej podmiotowosci
i niezaleznosci. Przykladem tego sa kolejne inicjatywy, m. in. Grupa Wyszehradzka
(Gizicki 2013), Bukaresztariska Dziewiatka i Tréjmorze (Polski Przeglad Dyplomatycz-
ny, 2017). Wszystkie te dzialania pozwalaja uzyska¢ pelniejszy wplyw na sytuacje
w regionie. Idea Miedzymorza nie jest wiec jedynie konstruktem teoretycznym. Sta-
nowi wartoé¢ opartg na trwalej wizji ksztalttowania fadu miedzynarodowego powia-
zang zaréwno wspoOlnymi interesami politycznymi i gospodarczymi (Soskin 2017),
jakkolwiek jednak spoiwem tejze jest swoista tozsamos¢, wspdlne dziedzictwo kultu-

rowe i historyczne. Fakt ten jest wyraznie dostrzegalny w pracach kilku myslicieli,
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m.in. Tomé&sa Masaryka, Oskara Haleckiego, Jen6 Szticsa i Milana Kundery. W wielu
kwestiach podobnie argumentuja wspotczesni badacze zajmujacy sie Europa Srod-

kowa, przede wszystkim Timothy G. Ash, Norman Davies i Gerard Delanty.

3. Tréjmorze jako szansa wzmocnienia podmiotowosci Europy Srodkowej

W latach dziewiec¢dziesigtych XX w., kiedy erozji ulegl zimnowojenny uktad
sit, czeé¢ érodowisk politycznych w Europie Srodkowej proponowala utworzenie
bloku wspétpracy panstw lezacych miedzy Niemcami a Rosja. W tamtym okresie
zrealizowanie podobnego konstruktu okazalo si¢ niemozliwe, miedzy innymi wsku-
tek stabosci politycznej panstw, ktore nie okrzeply w swej suwerennosci. Perspekty-
wa ta ulegta przeobrazeniu na skutek rozszerzenia UE o nowych cztonkéw w 2004
2007 roku. Skutkiem wzmocnienia panstw Europy Srodkowej jest obecna préba
stworzenia strefy wspoétpracy Tréjmorza. Zalozenia i cele tej inicjatywy maja sie sku-
piaé na rozwiazaniach pragmatycznych (Turczynski 2017).

Grupa Inicjatywna Panstw Tréjmorza powstala w 2015 roku. Jej celem jest
wzmocnienie podmiotowosci, bezpieczeristwa i wzrost poziomu gospodarczego
panistw Europy Srodkowej. Inicjatorami projektu byli prezydenci Polski, Andrzeja
Duda, i Chorwacji Kolinda Grabar-Kitarovi¢. Projekt jest szansa dla catego regionu
osiggniecia podmiotowe]j pozycji na arenie miedzynarodowej i stworzenie takiej ar-
chitektury bezpieczeristwa, ktéra da poczucie stabilnosci obywatelom dwunastu
panistw, jakie staly sie czedcig inicjatywy?. Pierwszy szczyt Tréjmorza odbyl sie
w dniach 25-26 sierpnia 2016 roku w Dubrowniku. We wspdlnej deklaracji okreslono
cele przys$wiecajace tej inicjatywie. Wéréd nich znalazta sie wspoétpraca w dziedzinie
energetyki, transportu i komunikacji cyfrowej (Wojcieszak 2018). Fundamentem
wspotpracy maja by¢ projekty gospodarcze. Drugi szczyt Tréjmorza odbyt sie
w dniach 5-6 lipca 2017 r. w Warszawie. Gosciem specjalnym spotkania byl prezy-
dent Stanéw Zjednoczonych, Donald Trump, ktéry wyrazil pelne poparcie dla pro-
jektu. Trzecie spotkanie przywoédcéw panstw Tréjmorza odbylo sie w dniach 17-18

wrzeénia 2018 r. w Bukareszcie. Gléwna decyzja podjeta podczas tego szczytu bylo

2 Austrii, Bulgarii, Chorwacji, Czech, Estonii, Litwy, Lotwy, Polski, Rumunii, Stowacji, Stowenii
i Wegier.
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powolanie specjalnego funduszu inwestycyjnego w dziedzinie infrastruktury
i energetyki, o budzecie w wysokoéci 5 mld EUR.

Panistwa, ktére zdecydowaly sie wiaczy¢ do projektu Tréjmorza, taczy tozsa-
mos¢ geograficzna, historyczna i polityczna. Istnieje jednak wiele wyzwan
i przeszkdéd mogacych utrudnia¢ caly proces wspétpracy (Eberhardt i inni, 2017).
Wséréd probleméw regionu nalezy wymieni¢ kryzysy etniczne (np. wegiersko-
rumunski w Siedmiogrodzie i serbsko-chorwacko-stoweriski w bylej Jugostawii),
graniczne (polsko-czeski o Slask Cieszyniski i rumunsko-bulgarski o potudniowa Do-
brudze), a takze jezykowe (spér stowacko-wegierski w poludniowej Stowacji) - (Ba-
ziur 2018). Przeszkody te schodza jednak na dalszy plan wobec wyzwan, jakie rysuja
sie przed calym regionem. Wynikaja one z r6znych przyczyn. Wsréd nich wymienia
sie zwlaszcza: (1) powr6t imperialnej polityki Rosji (wyrazonej przez aneksje Péiwy-
spu Krymskiego oraz wojne hybrydowa na wschodzie Ukrainy); (2) kryzys migra-
cyjny w UE; (3) coraz wieksze zagrozenie terrorystyczne. Powazna kwestig jest takze
kryzys tozsamosci europejskiej. Znajduje on wyraz w krytyce panstw narodowych
jako konstruktu przestarzalego i nieefektywnego, w ktérego miejsce ma wejs¢ poli-
tyka multikulturalizmu i mocniejszego sfederalizowania UE (Szczerski 2017). Z tych
powodoéw znaczenie konfliktéw historycznych i etnicznych ulega stopniowemu za-
tarciu na rzecz takiego unormowania wielostronnych stosunkéw, aby mozliwe byto
osiggniecie wzajemnie korzystnej wspoétpracy miedzynarodowej. Moze to wplynaé
na poprawe bezpieczefistwa regionalnego, zaréwno na pomoscie baltycko-
czarnomorskim, jak i baltycko-adriatyckim.

Przywoédcy panstw Tréjmorza zaznaczajg, ze ich inicjatywa nie jest alternaty-
wa wobec UE. Poziom poparcia dla integracji euroatlantyckiej jest w regionie wyso-
ki. Inicjatywa daje szanse wzmocnienia wiezi regionalnych i zwiekszenia efektywno-
Sci gospodarek panistw tworzacych Tréjmorze. Wynika to z koniecznosci odbudo-
wywania potencjalu ekonomicznego, zahamowanego w wyniku zalozeni systemu
gospodarki centralnie planowanej. W opinii Andrzeja Dudy, Tréjmorze to projekt
przede wszystkim gospodarczo-infrastrukturalny, nie za$ bezposrednio polityczny.

Sprawna realizacja tej idei przyczyni sie wiec zaréwno do wzmocnienia potencjatu
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ekonomicznego, jak i moze skutkowaé¢ wzrostem sily politycznej regionu (Sienkie-
wicz 2016).

Najwazniejsze miejsce w opisywanej koncepcji zajmuja: energetyka, transport,
cyfryzacja oraz nieskrepowana ucigzliwymi barierami wymiana handlowa (Ukielski
2016). Mimo ze koncepcja Tréjmorza jest stosunkowo nowa, istnieje juz kilka istot-
nych projektow inwestycyjnych podjetych przez panistwa wchodzace w sklad inicja-
tywy. Wsrod nich znajduje sie korytarz energetyczny przebiegajacy wzdtuz osi pot-
noc-potudnie, ktéry docelowo ma potaczyé terminal gazowy w Swinoujsciu ze znaj-
dujacym sie w Chorwacji odpowiednikiem. Ma to poprawi¢ bezpieczeristwo przesy-
tania tego surowca energetycznego. Drugim flagowym projektem jest szlak ladowy
taczacy wybrzeze Balttyku z Pélwyspem Batkariskim, o nazwie Via Carpatia. Droga
ta ma sie stac¢ czescig programu UE, zwanego transeuropejska siecig transportowa
(TEN-T) i przebiega¢ z Klajpedy przez Kowno, Biatystok, Lublin, Rzeszéw, Koszyce,
Debreczyn do Konstancy. Projektowany jest réwniez dalszy odcinek trasy, ktéry po-
taczy Baltyk bezposrednim szlakiem ladowym z Morzem Egejskim poprzez port
w Salonikach. Projekty infrastrukturalne maja w swych zalozeniach stuzy¢ rozwojo-
wi panstw Tréjmorza, s jednak korzystne réwniez dla inwestoréw z Europy Za-
chodniej, gdyz zwiekszaja atrakcyjnosé regionu, przyczyniajac sie do rozwoju kon-
kurencyjnosci w UE.

Filarem Tréjmorza sa panstwa nalezace do Grupy Wyszehradzkiej. Wspodlnie
z pozostalymi partnerami regionu maja znaczny potencjat gospodarczy i polityczny.
Wspdélny rynek parnistw V4 dostarcza Niemcom wiecej zyskow niz gospodarka Fran-
¢ji. Wymiana gospodarcza miedzy Niemcami a Polska osigga wyzsze wyniki niz
miedzy Niemcami a Rosja. Dla Polski eksport do Czech jest bardziej intensywny niz
do Rosji. Ponadto stabilnoé¢ wymiany, unikanie animozji politycznych, brak wza-
jemnie nakladanych sankcji i embarga oraz bliskos¢ geograficzna sprzyjaja osiaganiu
przez wszystkie strony relatywnie korzystnych wspétpracy gospodarcze;j.

Problemem, z jakim muszg mierzy¢ si¢ niemal wszystkie panstwa Tréjmorza,
jest uzaleznienie od importu surowcéw energetycznych z rynku rosyjskiego (Bielisz-
czuk 2017). Z tego wzgledu zywotna kwestig jest dywersyfikacja Zrédet pozyskiwa-

nia gazu i ropy. Po raz kolejny pojawia sie¢ wiec zagadnienie korytarza poéinoc-
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potudnie, ktéry docelowo ma taczy¢ terminale cieklego gazu ziemnego w Polsce
i Chorwagji. Scalenie tego projektu, biegnacego przez Czechy, Stowacje i Wegry,
z gazociagiem Baltic Pipe dostarczajacym gaz norweski oraz zwiekszenie dostaw
LNG z panstw trzecich (np. Stanéw Zjednoczonych) przyczyni sie do zwiekszenia
niezaleznosci regionu od monopolisty rosyjskiego. Calos¢ przedsiewziecia jest nie-
watpliwie korzystna dla Europy, gdyz wspomaga utworzenie jednolitego rynku su-
rowcowego. Potwierdzeniem tej tezy jest nadanie przez Komisje Europejska wyzej
wymienionej inwestycji statusu Projektu o Wspélnym Interesie. W tym kontekscie
wazne jest wsparcie, jakiego udzielil Tréjmorzu prezydent Stanéw Zjednoczonych
Donald Trump w Warszawie w lipcu 2017 roku. Zadeklarowatl przy tym poparcie
dla panstw europejskich w sprawie dywersyfikacji dostawcéw energetycznych. Jest
to korzystne z punktu widzenia gospodarek europejskich, ale takze amerykariskiej,

ktéra szuka odbiorcow dla produkowanego ciektego gazu ziemnego.

4. Tréjmorze w Swietle planéw i dzialan politycznych Niemiec i Rosji

Realizacja idei Miedzymorza napotykala w przeszlosci wiele trudnosci ze
strony Niemiec i Rosji. Dotyczylo to nie tylko faktycznych dzialan, ale takze teore-
tycznych wizji. Koncepcja zagospodarowania Europy Srodkowej byta prezentowana
w kilku teoriach filozoficznych i politycznych. Nierzadko jawnie gtosily one potrzebe
dominacji w Europie ze strony obu mocarstw. Fakt, ze ich cele byly zbiezne, rodzit
niebezpieczenstwo konfrontacji, w wyniku ktérej panstwa Europy Srodkowej tracity
podmiotowo$¢, a nawet niepodlegtosé.

Najbardziej znang wersja objecia Europy Srodkowej patronatem Niemiec byta
koncepcja Mitteleuropy. Projekt ten prezentowal réznoraka forme dominacji Nie-
miec. Jedne z nich byly odbierane jako konstrukt ideologiczny (Joseph Partsch), inne
jako realne wizje polityczne. W obu przypadkach mozna bylo odnalez¢ pomysty im-
perialistyczne (Friedrich List, Paul de Legarde), lub wrecz nacjonalistyczne, jak i bar-
dziej ukierunkowane mna stworzenie konkretnego programu polityczno-
terytorialnego (Freidrich Naumann). Punktem wspélnym bylo jednoznaczne wska-
zanie na wzmocnienie pozycji Niemiec w Europie (Eberhardt 2005). Nie zawsze mu-

siato sie to odbywaé kosztem narodéw i panstw Europy Srodkowej. Wspominany
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Friedrich Naumann wspominat w swojej koncepcji m. in. o odrzuceniu sity militarnej
i aneksji innych podmiotéw, w tym Polski. Podkreslal wrecz konieczno$¢ wilaczenia
do budowy silnej Europy (pod przywoédztwem Niemiec) rowniez niepodlegtej Pol-
ski. Nie uchronifo to jednak tego myséliciela od doszukiwania si¢ w jego idei uspra-
wiedliwienia dla niemieckich idei militarystycznych i ekspansjonistycznych oraz
krytyki ze strony czesci politykow we Francji i Wielkiej Brytanii, obawiajacych sie
marginalizacji wlasnych paristw.

System powersalski potozyl kres niemieckim aspiracjom geopolitycznym
w Europie Srodkowej. Powstanie nowych, niepodleglych panstw oraz dezintegracja
Monarchii Austro-Wegierskiej daly poczatek nowej architekturze bezpieczenstwa.
W polaczeniu z narzuconymi Niemcom rekompensatami zahamowano aspiracje
Rzeszy do przewodzenia wiekszemu blokowi panistw (Wolff-Poweska 1979). Burzli-
wy okres drugiej wojny $wiatowej takze nie przyniést Niemcom korzystnych roz-
strzygnie¢. Decyzje podjete przez Aliantow w Jalcie i Poczdamie na dziesieciolecia
przekreslity wszelkie plany niemieckich strategéw. Dopiero upadek systemu komu-
nistycznego w Europie, rozpad ZSRR i polaczenie dwoéch parstw niemieckich pod
koniec XX w. stworzyly nowg, korzystng z niemieckiej perspektywy sytuacje geopo-
lityczna.

Zjednoczone Niemcy staly sie sila przewodnig w formujacej sie coraz bardziej
na ksztalt superpanstwa UE. Akcesja do jej struktur panstw Europy Srodkowo-
Wschodniej jeszcze bardziej wzmocnila pozycje Niemiec, ktore staty sie ich gléwnym
partnerem gospodarczym. Mimo ze oficjalnie koncepcja Mitteleuropy nie wystepuje
w retoryce niemieckiej, warto przyjrze¢ sie jej zalozeniom i poréwnac ze stanem fak-
tycznym obowiazujacym w zjednoczonej Europie. Dla panstw lezacych w strefie
Miedzymorza geopolityka w mys$l zalozen koncepcji Mitteleuropy powinna by¢ trak-
towana jako wyzwanie ze wzgledu na jej dwuznacznos¢. Z jednej strony daje bo-
wiem impuls do rozwoju ekonomicznego, z drugiej zas kwestionuje kwestie nieza-
leznosci gospodarczej. Umiejetnie prowadzona polityka moze jednak doprowadzié
do tworczego wykorzystania tej niemieckiej idei, zwlaszcza ze reprezentuje ona te
sama cywilizacje zachodnig, w ramach ktérej funkcjonuje wieksza czeé¢ kontynentu

europejskiego.
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Wizje zagospodarowania ,bliskiej zagranicy”, w tym Europy Srodkowej, po-
jawiajace sie¢ w Rosji, byly jeszcze bardziej radyklane. Rosja przez wieki nie ukrywata
swoich imperialnych planéw wobec Europy Srodkowej (Eberhardt 2005). Jej polityka
zagraniczna, wzmacniana przez stuzby specjalne i wojsko, jest w praktyce antyeuro-
atlantycka. Kluczowa ideologia porzadkujaca system polityczny w Europie pod
przywodztwem Rosji jest eurazjatyzm. W jego ramach kluczowa role terytorialng
i demograficzng pelni Rosja, jako dominator na niepodzielnej przestrzeni kontynentu
Eurazji (Sykulski 2013). W wizji tej (opartej m. in. na pogladach Halforda Johna Mac-
kindera i Wladimira Lamarnskiego), Rosja spelnia role krzewiciela cywilizacji euro-
azjatyckiej oraz promotora swoich celéw politycznych za pomoca religii prawostaw-
nej (jako przeciwwagi dla destrukcyjnego, wedtug elit rosyjskich, katolicyzmu). Kon-
cepcja ta zaklada przy tym wyrazny podzial na trzy sfery wplywéw na kontynencie
eurazjatyckim: zachodnia, rosyjska (z wlaczona w nia w zdecydowanej wiekszosci
Europe Srodkowa) i azjatycka. Krzewienie nowej cywilizacji euroazjatyckiej pod
przywodztwem Rosji musi odbywac¢ sie na poziomie Scistej wspélnoty historycznej,
geograficznej i ekonomicznej. Zdecydowanym wsparciem tego celu jest ekspansja, si-
ta militarna i polityczna.

Lata trzydzieste XX w. i okres drugiej wojny $wiatowej doprowadzily do
spadku popularnosci koncepcji eurazjatyzmu. Okres powojenny takze nie przyniost
niczego nowego w jej rozwoju, a jej znaczenie systematycznie malato. Odrodzenie
Eurazji jako konstruktu geopolitycznego nastapilo juz po rozpadzie ZSRR (Sykulski
2017), w epoce nowego panstwa rosyjskiego. Jest to zwigzane z postacig Aleksandra
Dugina (Debski 1998; Dugin 2000), ktéry uwaza, podobnie jak prekursorzy eurazja-
tyzmu, ze zmiany polityczne i ekonomiczne, jakie nastapity w latach dziewiecdzie-
sigtych XX w. i doprowadzily do degradacji mocarstwowej pozycji Rosji, sa jedynie
etapem przejsciowym w procesie tworzenia imperium kontynentalnego. A. Dugin
prezentuje swoisty neoeurazjatyzm. Owa modyfikacja klasycznych wizji dominacji
Rosji w Eurazji wyraznie obejmuje takze Europe Srodkowa, w tym kontrole nad
utraconymi w wyniku rozpadu ZSRR panistwami spoza , bliskiej zagranicy”. Zatoze-
nie A. Dugina opiera sie takze na sojuszu Rosji i Niemiec. W tym przypadku chodzi

o umiejetne wsparcie obu mocarstw na poziomie politycznym i gospodarczym.
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W wizji tej szczegodlnie istotny wydaje sie los Ukrainy (wlaczonej do Rosji) i Polski
(podzielonej miedzy Rosje i Niemcy.

Ruch eurazjatycki we wspolczesnej Rosji staje sie coraz bardziej popularny,
zwlaszcza wéréd decydentow. W narodzie, ktéry doznal symbolicznej kleski
w poéredniej, zimnowojennej konfrontacji ze Stanami Zjednoczonymi i utracit impe-
rium, dokonuje sie inzynierii spolecznej nastawionej na poparcie idei odbudowy
dawnej potegi. Prezydent Wiadimir Putin odnosi sie pozytywnie do koncepcji eura-
zjatyzmu, podkreslajac rosyjska dwubiegunowosd, tj. silne oddzialywanie na system
polityczny, ekonomiczny, spoteczny i kulturowy Wschodu i Zachodu. Wedlug czesci
badaczy, eurazjatyzm to jedno z najwiekszych osiagnie¢ rosyjskiej mysli politycznej
XX w., ktére moze sie sta¢ odpowiedzig na zagrozenia, jakie stoja obecnie przed Ro-
sja. Idea ta staje sie zagrozeniem dla paristw, ktére w wyniku realizacji tej koncepcji
sa narazone na utrate swej niezaleznosci. Zagrozenie to dotyczy znacznej czesci
panistw z Europy Srodkowej.

Historycznie uksztaltowane polityczne idee zagospodarowania Europy Srod-
kowej sa wiec obecne we wspélczesnych Niemczech i Rosji. Stad tez kooperacja
panstw Tréjmorza budzi obawy w czesci niemieckich (Dahl 2018) i rosyjskich kre-
gow politycznych. Oba paristwa historycznie uznaja region Europy Srodkowej za
swoja strefe wplywoéw. W Niemczech obserwatorzy czesto wyrazaja zaniepokojenie
wynikajace z faktu, iz Tréjmorze moze zahamowac hegemonie gospodarki niemiec-
kiej w tej czedci kontynentu. Ponadto falszuje si¢ rzeczywistoé¢ przez wskazanie na
srodkowoeuropejskie zagrozenia nacjonalizmem i rzadami autorytarnymi (Sniarow-
ski 2017). Jednym z gtéwnych punktéw spornych pozostaje projekt gazociggu Nord
Stream II, przeciw ktéremu parnstwa Tréjmorza otwarcie wystepuja. Ma on kluczowe
znaczenie w rozwijaniu intereséw niemieckich i rosyjskich. Realizacja postulatow
Tréjmorza w dziedzinie dywersyfikacji dostaw surowcéw energetycznych niewat-
pliwie uderzy w interesy gospodarcze Rosji, opierajacej swoéj budzet gtéwnie na ich

eksporcie3, nierzadko z wykorzystaniem praktyki politycznego wplywu lub wrecz

3 Wedlug danych Ministerstwa Zasobéw Naturalnych i Ekologii Rosji, w 2018 r. sprzedaz surowcéw
naturalnych (ropy i gazu) osiagnela poziom niemal 53%. calego eksportu. Wartos¢ pieniezng okreslo-
no na niemal 240 mld USD.
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szantazu energetycznego. By¢ moze jednak Rosja zda sobie sprawe z prawa innych
panstw i narodéw do posiadania silnej podmiotowosci i suwerennosci.

Odpowiedzig na te zarzuty musza by¢ jasne deklaracje i rzeczowe dziatania.
Celem Troéjmorza nie jest dzialanie antyniemieckie ani antyrosyjskie, lecz utrzymanie
poprawnych stosunkéw wzajemnych przy jednoczesnej poprawie konkurencyjnosci
gospodarek panstw Europy Srodkowej. Wyzwaniem dla panstw regionu staje sie
utrzymanie dobrych relacji w ramach instytucji euroatlantyckich (UE, NATO), przy
jednoczesnym niedopuszczeniu do rozwoju strategicznego partnerstwa na linii Ber-
lin-Moskwa. Szansa osiagniecia tego celu jest che¢ udzialu w pracach Tréjmorza wy-
razona przez kanclerz Niemiec Angele Merkel w 2018 roku. Wskazuje to na potencjat

i znaczenie analizowanego projektu.

5. Wnioski

Tréjmorze ma szanse skutecznego prowadzenia wspoélnych projektoéw. Istotne
jest, by nie wychodzily one poza obszar zakreslony podczas powotania inicjatywy.
Jakkolwiek jednak, biorac pod uwage ztozonos¢ tego projektu oraz nielatwe uwa-
runkowania polityczne w regionie, perspektywy tej koncepcji nie sa jednoznaczne
i mozliwe do realizacji w krotkiej perspektywie. O ile inicjatorzy koncepgji, tj. Polska
i Chorwacja, bez watpienia beda dazy¢ do realizacji celéw stawianych Tréjmorzu,
o tyle postawa pozostalych panstw moze by¢ zmienna i podatna na wpltywy z ze-
wnatrz. W tym kontekscie zasadne wydaje sie ciggte lobbowanie za podstawowymi
zalozeniami Tréjmorza, zaréwno w samej Europie Srodkowej, jak i w najblizszym
sasiedztwie. Kluczowe bedzie stale poparcie Stanéw Zjednoczonych. Oprécz tego
uzasadnione z punktu widzenia gospodarczego i politycznego bedzie zaproszenie
do projektu panstw, ktérych percepcja podmiotowosci i bezpieczeristwa regionalne-
go jest zblizona do Tréjmorza. Wéréd takich wymienia sie panstwa skandynawskie,
ale tez Ukraine. Nie ulega watpliwosci, ze analizowany projekt jest ambitny. Moze
znacznie wplynaé na wzrost podmiotowosci Europy Srodkowej oraz szeroko rozu-
miane bezpieczenstw w regionie. Najblizsza przysztoé¢ pokaze, czy panstwa Tréjmo-
rza, lezace bezposrednio miedzy Rosja a Niemcami i inne, wykorzystaja szanse, jaka

stoi przed nimi dla zbudowania mocnej pozycji politycznej i ekonomicznej, takze
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w ramach UE. Moze to spowodowa¢ zmiane my$lenia i przekonania opartego na za-
tozeniu trwalego istnienia rdzenia i (semi)peryferii w Europie. Dla utrzymania stabi-
lizacji w regionie zasadnicze jest unikniecie bledéw z przesziosci, gdy ambitne idee
pozostawaly jedynie elementem retoryki politycznej, nie wychodzac poza zalozenia,

plany i projekty.

6. Literatura

Baziur G., 2018: Tréjmorze jako koncepcja bezpieczeristwa i rozwoju ekonomicznego
Europy Wschodniej: ,Przeglad Geopolityczny”, 23, 24-38

Bieliszczuk B., 2017: Tréjmorze: wspdlpraca na rzecz unijnego i regionalnego rynku
gazu: , Biuletyn PISM”, 63.

Chodakiewicz M. J., 2016: Miedzymorze. Warszawa. 3S Media.

Dahl M., 2018: The Three Seas Concept from the German Perspective: ,Studia Eu-
ropejskie”, 2, 59-72.

Debski S., 1998: Geopolityczna przyszitosé Rosji. ,Arcana”, 1, 88-101.

Dugin A., 1997: Osnowy geopolityki. Moskwa: Arktogeja.

Eberhardt P., 2005: Geneza niemieckiej koncepcji ,Mitteleuropy”. ,Przeglad Geogra-
ticzny”, 77, 463-483.

Eberhardt P., 2005: Rosyjski eurazjatyzm i jego konsekwencje geopolityczne. ,Prze-
glad Geograficzny, 77, 171-192.

Eberhardt P., Dobija M., Siedlecka S., Sutkowski M., Zurawski vel Grajewski P., 2017:
Ekonomiczne i kulturowe podstawy Tréjmorza. ,, Arcana”, 137, 19-39.

Gizicki W., 2013: A Security Community. Poland and Her Visegrad Allies: the Czech
Republic, Hungary, Slovakia. Lublin: Wydawnictwo KUL.

Istok R., Kozarova I., Polackova A., 2018: The Intermarium as a Polish Geopolitical
Concept in History and in the Present. ,Geopolitics”, 11.03.209;
https:/ /www.tandfonline.com/doi/full /10.1080/14650045.2018.1551206.

Korporowicz L., Jaskuta S., Stefanovi¢ M., Plichta P., 2017: Jagiellonian ideas towards
the challenges of modern Times. Krakow: Wydawnictwo U]

Miedzymorze, 1946: Rzym: Klub Federalny Srodkowo-Europejski.

135


https://www.tandfonline.com/doi/full/10.1080/14650045.2018.1551206

Geopolityka Tréjmorza

Rykiel Z., 2006: Podstawy geografii politycznej. Warszawa: Polskie Wydawnictwo
Ekonomiczne.

Sienkiewicz M., 2016: Koncepcja Tréjmorza w polityce zagranicznej Polski po 2015
roku. ,Dyplomacja i Bezpieczeristwo”, 1, 139-151.

Soskin O., 2017: «Intermarium» project: civilization, Christian and economic-regional
dimensions: ,, Economic Annals-XX1", 11-12, 86-92.

Sykulski L,. 2013: Integracja polityczna Eurazji we wspolczesnej rosyjskiej mysli geo-
politycznej; w: P. Eberhardt: Studia nad geopolityka XX wieku. Warszawa:
IGiPZ PAN; 349-365.

Sykulski L., 2017: Rosyjska mys$l geopolityczna po upadku komunizmu. , Przeglad
Geopolityczny”, 21, 88-100.

Szczerski K., 2017: Utopia europejska. Kryzys integracji i polska inicjatywa naprawy.
Krakéw: Bialy Kruk.

Sniarowski T., 2017: Miedzymorze to bylby koniec dominacji Niemiec w Europie.
»Stiddeutsche Zeitung”, 11.03.2019;

http:/ /wolnosc24.pl/2017/06/29/sueddeutsche-zeitung-miedzymorze-to-

bylby-koniec-dominacji-niemiec-w-europie/ .

Tomaszewska N., Starzyk A., 2017: Conception of Intermarium in Polish foreign Pol-
icy in XXI Century. , Torun International Studies”, 1, 15-28.

Gniazdowski M., 2017: Tréjmorze - nowy instrument w polskiej polityce zagranicz-
nej. ,Polski Przeglad Dyplomatyczny”, 4, 79-82.

Turczynski P., 2017: Potencjat militarny Europy Srodkowej - znaczenie w systemie
NATO, relacje w obrebie Unii Europejskiej, w kregu wlasnym i globalnym.
,,Wschodnioznawstwo”, 11, 57-71.

Ukielski P., 2016: Mapa Tréjmorza. Przeglad punktéw wspdlnych i rozbieznosci
w polityce 12 panistw regionu. ,Raport Centrum Analiz Klubu Jagielloriskie-
go”, 3, 8-10.

Wojcieszak L. 2018: Bezpieczenstwo energetyczne panstw Tréjmorza - wyzwania
i perspektywy; w: L. Karczewski, H. Kretek (red.): Biznes i zarzadzanie

a bezpieczeristwo w Polsce i na $wiecie. Opole: Wydawnictwo UO; 131-142.

136


http://wolnosc24.pl/2017/06/29/sueddeutsche-zeitung-miedzymorze-to-bylby-koniec-dominacji-niemiec-w-europie/
http://wolnosc24.pl/2017/06/29/sueddeutsche-zeitung-miedzymorze-to-bylby-koniec-dominacji-niemiec-w-europie/

W. Gizicki, P. tos

Wolff-Poweska A., 1979: Doktryna geopolityki w Niemczech. Poznan. Instytut Za-

chodni.

Wptyneto/received 08.04.2019; poprawiono/revised 25.05.2019

137






Artykuty FRZESTRZEﬁ Social
Articles Spoteczna SPACE

Przestrzenie zycia dorostych oséb niepelnosprawnych

- mozliwosci, bariery i wyzwania

Beata Jamrogiewicz

Instytut Socjologii, Uniwersytet Rzeszowski
al. Rejtana 16 ¢, 35-959 Rzeszoéw

beataagnieszka0l@wp.pl

Podziekowania

Autorka wyraza wdzigeczno$é Redakcji za pomoc merytoryczng przy publikacji artykutu. Ni-
niejsza praca zostala sfinansowana przez Ministerstwo Nauki i Szkolnictwa Wyzszego w ramach

grantu naukowego [508] - dla mlodych naukowcéw i uczestnikéw studiéw doktoranckich.

Abstract
Living spaces of disabled adults - opportunities, barriers and challenges

Every man functions in a specific living space - educational, professional, family, cultural and
economic and everyone wants to be its own co-maker. However, it turns out that the fact of belonging
to a group of disabled people significantly makes life’s roles more difficult, showing educational, pro-
fessional and social paths which contrast with those which are accessible to people with disabilities.
Paradoxically, it turns out that legal rules which have to promote integration activities are very often
their negation. Finally, all these things refer to the quality of life of people with disabilities. The article
pays a special attention to the functioning of disabled people in a family, professional and academic
background, emphasizing the most important problems of these spheres of life. It was described how
uncertain were the solutions that originally supposed to improve the situation of these people. The
presented consideration has proved that needs of disabled people are still marginalized. In order to

confirm this thesis, the author refers to the most important publications and reports.
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1. Wstep

Jednym z kryteriow, wedlug ktérego dokonuje sie klasyfikacji spoteczenstwa,
jest poziom sprawnoéci jednostki. Wyodrebnienie grupy oséb niepelnosprawnych
pozwolito okreéli¢ pozostalych mianem pelnosprawnych. Uruchomienie jednej kate-
gorii prowokuje powstanie kategorii przeciwstawnej: przymus - wolnos¢, choroba -
zdrowie, niepetnosprawnos$¢ - sprawnos$é. Jedno zjawisko wspolistnieje z drugim
(Olszewski i inni, 2012). Odnoszac powyzsze do kwestii niepelnosprawnosci, mozna
by stwierdzi¢, ze formalne wyodrebnienie grupy os6b niepelnosprawnych pociagne-
o za soba podzial jednostek w jej obrebie, a nastepnie, co podkresla Stawomir Ol-
szewski (2012), dokonano charakterystyki os6b niepelnosprawnych. Na skutek zde-
finiowania niepelnosprawnoéci doszto do podkreslania odrebnosci 0s6b niepeino-
sprawnych i wyeksponowania ich odmiennos$ci w pejoratywnym znaczeniu.

Obecnie, mimo spolecznego modelu niepelnosprawnosci, nadal dziatania po-
mocowe sa W znacznej czesci ukierunkowane na to, aby likwidowac¢ istniejace niedo-
skonatosci i braki u niepetlnosprawnych zamiast na dazenia do wilaczenia
i partycypacji spotecznej tych osob. Istota problemu polega wiec na tym, ze rozwia-
zania zakladane w mys$l idei modelu spolecznego, np. egzekwowanie praw, doradz-
two, samopomoc i usuniecie barier, niezupelnie znajduja odzwierciedlenie
w codziennej rzeczywistosci. W zwigzku z tym mozna domniemywa¢, iz wyznacz-
nikiem rozwigzan prointegracyjnych i normalizacyjnych jest wzorzec czlowieka pet-
nosprawnego jako modelu czlowieka idealnego (Olszewski i inni, 2012).

Wociaz istniejg bardzo duze dysproporcje miedzy poziomem realizacji potrzeb
zyciowych o0s6b niepelnosprawnych a petnosprawnych. Réznica funkcjonowania
tych 0s6b przejawia sie w praktykach wykluczenia na wielu poziomach: interperso-
nalnym, instytucjonalnym, kulturowym i spolecznym. Takie postawy opresji spo-
tecznej majg Zrédlo w przekonaniu o koniecznosci podporzadkowania sie ludzi nie-
pelnosprawnych z powodu ich ,ulomnosci”. W ramach nowej socjologii niepetno-
sprawnosci tego rodzaju postawy zostaly wyjasnione i zdefiniowane jako disabilizm

(Thomas 2001), tj. nakladanie ograniczeri na osoby ,uposledzone” przez osoby

140



B. Jamrégiewicz

,normalne”. Jest to swego rodzaju opresja, ucisk spoteczny. Disabilizm przejawia si¢
wladnie w utrudnionym dostepie do edukacji, opieki zdrowotnej lub pracy (Mikotaj-
czyk-Lerman 2013). Warto podkresli¢, ze o ile nauka okreélita i zdefiniowala problem
wprost, o tyle w codziennej rzeczywistosci nie obserwuje sie wyciagania z niego
wnioskéw. Dowartosciowuje sie odmiennos¢ oséb niepetnosprawnych, dostrzega ich
podmiotowo$é, ale nierzadko wynika to ze zwyklej poprawnosci politycznej. Praw-
dopodobnie z obawy przed zarzutem o nietolerancje ogranicza sie uzywanie sformu-
towan, ktére prawidlowo okreslaja sytuacje lub zjawisko.

Katarzyna Bleszyriska, odnoszac sie do wyzej wspomnianego zjawiska,
stwierdzila, ze zazwyczaj granice, zasady, reguly i warunki wspélistnienia miedzy
dwiema podgrupami okresla grupa dominujaca liczbowo. Tak jest w przypadku re-
lacji zachodzacych miedzy osobami petno- i niepelnosprawnymi. Cztonkowie mniej-
szosci, a tak jest traktowana grupa spoteczna oséb niepelnosprawnych, maja przy-
znawane gorsze miejsca W przestrzeni spolecznej (Bleszyriska 2001). Mozna by
uznad, ze takie uzasadnienie poniekad ociepla wizerunek czlowieka , modelu ideal-
nego”, o ktérym pisal Stawomir Olszewski (2012), a tym samym tlumaczy kwestie
gorszego usytuowania tych oséb w spoteczenistwie. Niemniej powyzsze stanowisko
warto poszerzy¢ o wyjaénienia, ktérych udzielaja Stan LeRoy Albrecht, Kurt Seelman
i Michael Bury (2001). Autorzy w kontekscie postawionego przez nich pytania, kim
wlasciwie sa ludzie z niepelnosprawnoscia i kto powinien méwi¢ w ich imieniu, od-
nosza sie w swoim ttumaczeniu do dwéch nurtéw: amerykarskiego i angielskiego.
W Stanach Zjednoczonych postrzega sie osoby dotkniete niepelnosprawnoscia jako
dyskryminowang mniejszos¢, ktéra we wlasnym imieniu przedstawia swoje proble-
my, nie rezygnujac przy tym z pomocy osob sprawnych i specjalistow (Wilinski
2010). Odmiennie na te pytania odpowiadaja przedstawiciele nurtu angielskiego,
w ktérym niepetnosprawnych widzi sie jako ofiary opresji ze strony otoczenia, za-
réowno fizycznej, jak i spotecznej. W zwigzku z tym postuluje sie¢ tam silny nacisk na
samoorzecznictwo, emancypacje i wzmacnianie (empowerment) oséb z réznymi ogra-

niczeniami sprawnosci (Wiliniski 2010).
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Mozna zatem wnioskowag, ze skutkiem tych skrajnie odmiennych stanowisk
jest znieksztalcenie zjawiska niepelnosprawnosci przez brak konsensu co do rzeczy-
wistego, pelnego i réwnego uczestnictwa 0s6b niepelnosprawnych w spoteczen-

stwie.

2. Niepelnosprawnos¢

Dane Narodowego Spisu Powszechnego z 2002 roku wykazuja, ze w badanym
okresie liczba 0s6b niepelnosprawnych prawnie i biologicznie w Polsce wynosilta
5456,7 tys., co stanowilo 14,4 % ogoétu ludnosci kraju. Oznacza to, ze co siédmy
mieszkaniec Polski byl wtedy osoba niepelnosprawna. Dla poréwnania, w 1988 roku
co dziesigty mieszkaniec byl niepetnosprawny, a w roku 1978 co czternasty (GUS
2003).

W ogolnej liczbie 5456,7 tys. 0s6b niepelnosprawnych wykazano 4450,1 tys. ze
stosownym orzeczeniem o niepelnosprawnosci (nazywanych niepelnosprawnymi
prawnie). Osoby o lekkim stopniu niepelnosprawnoséci stanowity 35%, umiarkowa-
nym 32%, znacznym 24%, pozostale to osoby bez zdefiniowanego stopnia. Rozktad
niepelnosprawnosci wedtug pici wskazywat z kolei na niewielka liczebng przewage
kobiet, ktére stanowily 52,9% wszystkich os6b niepetnosprawnych. Odnotowano
takze, iz najwigkszy odsetek niepetnosprawnych prawnie to osoby w wieku produk-
cyjnym. Przedkladajac powyzsze stwierdzenie na dane liczbowe, wykazano ze,
68,5% stanowili mezczyzni w wieku 20-64 lat oraz 49,5% kobiet w wieku 19-59 lat
(GUS 2003). Co istotne, wérdd oséb aktywnych zawodowo jedynie 15,3% calej popu-
lacji niepetnosprawnych wykonywalo prace zarobkowa. Gtéwne Zrédto utrzymania
dla niemal 70% gospodarstw domowych z osobami niepelnosprawnymi stanowity
emerytury, renty i inne §wiadczenia (GUS 2003).

Zagadnienie niepelnosprawnosci stanowi obecnie jedna z wazniejszych kwe-
stii spotecznych, podlegajacych licznym dyskusjom i rozwazaniom w zakresie nauki
oraz polityki. Majac na uwadze zachowanie pewnego porzadku, nalezy zacza¢ od
przedstawienia definicji niepelnosprawnosci, jednakze moze to nastreczy¢ nieco

trudnosci. Trzeba bowiem juz na wstepie zaznaczy¢, ze zaréwno teoria, jak
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i praktyka polska i miedzynarodowa nie wyksztalcita jeszcze jednolitej definicji nie-
pelnosprawnosci, mimo ze jest to termin powszechnie znany, pojawiajacy sie¢ w do-
kumentach polityki spotecznej, aktach prawnych oraz opracowaniach naukowych
(Breczewski 2010).

Obecnie w krajach Unii Europejskiej funkcjonuje kilka definicji niepelno-
sprawnosci, ktore stosuje sie do ré6znych celéw, np. rehabilitacji spotecznej, opieki
medycznej lub edukacji (Szluz 2007). Najwazniejsza role w porzadkowaniu rozu-
mienia tego terminu odgrywa Swiatowa Organizacja Zdrowia (WHO), ktéra w 1980
roku sformutowala oficjalna definicje niepelnosprawnosci. Definicja ta wprowadza
trzy pojecia okreslajace niepelnosprawnos¢: impairment, disability i handicap, opisujac
kazdy aspekt niepelnosprawnosci - fizyczny, psychologiczny i spoleczny. Tym sa-
mym czlowiek z niepelnosprawnoscig jest postrzegany jako biopsychospoleczna ca-
tos¢, ale kazda sfera rozwoju i funkcjonowania cztowieka niepelnosprawnego niesie
okreslone skutki dla jego aktywnosci. Za niepelnosprawnos¢ w ujeciu biologicznym
(impairment) uznaje sie kazda utrate sprawnosci lub nieprawidtowosci budowy oraz
funkcjonowania organizmu pod wzgledem psychologicznym, psychofizycznym lub
anatomicznym (Konarska 2015). Aspekt psychologiczny natomiast wyrazany termi-
nem disaility oznacza kazde ograniczenie badz niemoznosé¢ (wynikajace z niespraw-
nosci) prowadzenia aktywnego zycia w sposoéb lub w zakresie uznawanym za typo-
we dla cztowieka.

Niepetnosprawnosé¢ w kontekscie spolecznym (handicap) jest ujeta jako ograni-
czenia w odgrywaniu rél spolecznych - ulomnosé okreslonej osoby wynikajaca
z niesprawnosci lub niepelnosprawnosci, ograniczajaca lub uniemozliwiajaca petna
realizacje roli spotecznej odpowiadajacej wiekowi, plci oraz zgodnej z uwarunkowa-
niami spotecznymi i kulturowymi (Konarska 2015). Nie jest to pojecie jednoznaczne
i uniwersalne na gruncie wszystkich dziedzin nim operujacych. Z punktu widzenia
realizacji procesu integracji i aktywizacji zyciowej 0s6b z niepelnosprawnoscia
w Polsce za najtrafniejsza nalezaloby uznaé¢ definicje zawarta w ustawie z dnia 27
sierpnia 1997 r. o rehabilitacji zawodowej i spolecznej oraz zatrudnianiu os6b niepel-
nosprawnych, wedtug ktorej ,Niepelnosprawnymi sg osoby, ktérych stan fizyczny,
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psychiczny lub umystowy trwale lub okresowo utrudnia, ogranicza badZ uniemoz-
liwia wypelnianie rél spotecznych, a w szczegdlnoéci ogranicza zdolnosci [...] wyko-
nywania pracy zawodowej”.

Jednakze pojawiaja sie zalozenia integracji i inkluzji, wedtug ktérych miejsce
kazdego czlowieka - bez wzgledu na jego stan fizyczny i psychiczny - jest w jego na-
turalnym srodowisku rodzinnym, réwiesniczym, szkolnym i w miejscu pracy we-
dlug przygotowania zawodowego, a nie wedlug uznania spotecznego. Realizacja te-
go prawa wobec 0s6b niepelnosprawnych nie jest juz tak oczywista, jak wynikatoby
to z intencji prawodawcéw (Konarska 2015). Ustanowienie odpowiedniego prawa
jako wystarczajacego Srodka obligujacego wszystkie osoby, od ktoérych zalezy akty-
wizacja czlowieka z niepelnosprawnoscia na kazdym etapie jego zycia i rozwoju, nie
wystarcza, aby osoby niepelnosprawne w pelni uczestniczyly w zyciu spolecznym
i zawodowym.

Warto w tym miejscu podkreséli¢, ze Polska od czasu przystapienia do Unii
Europejskiej zostala zobligowana do podpisania wielu dokumentéw, w tym norma-
lizujacych zycie oséb z niepelnosprawnoscig. Ponadto Konstytucja Rzeczypospolitej
Polskiej (art. 30 i32) jasno wskazuj, ze ,Przyrodzona i niezbywalna godnos¢ czto-
wieka stanowi Zrédlo wolnosci i praw czlowieka i obywatela. Jest ona nienaruszalna,
a jej poszanowanie i ochrona jest obowigzkiem wladz publicznych” (art. 30) oraz
,Nikt nie moze by¢ dyskryminowany w zyciu politycznym, spotecznym lub gospo-
darczym z jakiejkolwiek przyczyny” (art. 32, pkt 2). Okazuje sig, ze niepelnospraw-
nosc jest tym problemem spotecznym, gdzie wcigz dominuje zwracanie szczegodlnej
uwagi na ograniczenia psychofizyczne u samych os6b dotknietych niepelnospraw-
noscig, a nie na prawa i wolnosci, ktére przystuguja im tak samo jak osobom petno-
sprawnym (Szluz 2007). Skutkiem tego jest utrzymujacy sie niski poziom wyksztatl-
cenia i zatrudnienia os6b niepetnosprawnych, niewystarczajace wsparcie w zakresie
edukacji seksualnej, blokowanie mozliwosci spelniania sie 0s6b niepelnosprawnych

w roli malzonkéw lub rodzicéow.
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3. Przestrzenie zycia 0s6b niepelnosprawnych

Swiat kazdej jednostki - jak pisal Kurt Lewin - jest dynamiczna przestrzenia
zycia, obejmujaca stany rzeczy oraz dazenia, cele, aspiracje i zachowania cztowieka.
Przestrzefi oznacza ogoél dynamicznych stosunkéw miedzy silami dzialajagcymi
w jednostce i poza nig, w Srodowisku, do ktérego jest ona aktywnie wlaczona (Izdeb-
ska, Szymanowska, 2013). Przestrzerr zycia, przyjmujac orientacje humanistyczng,
mozna okresli¢ jako pole psychofizyczne, ktére tworza ludzie i ich otoczenie. Jest to
wiec przestrzen fizyczna (Srodowiskowa) - materialna czes¢ otoczenia i przestrzen
mentalna ksztaltowana przez swiadomos¢ poszczegolnych oséb, ich mysli, przezy-
cia, doswiadczenia, relacje, zachowania, uznawane wartosci symboliczne (Izdebska,
Szymanowska, 2013). Dokonujac przegladu literatury w podjetym temacie, mozna
zauwazy¢, iz nierzadko nawigzuje sie takze do przestrzeni publicznej, ktora - jak sie
podkreéla - odgrywa istotna role w zagwarantowaniu jednostce odpowiedniej jako-
Sci zycia. To z kolei stanowi argument wskazujacy na to, ze zapewnienie mozliwosci
samodzielnego zaspokajania wlasnych potrzeb powinno by¢ jednym z najwazniej-
szych zadann wladz publicznych (Mikotajow 2015). Kolejnym pojeciem zwigzanym
z podjeta problematyka dotyczy przestrzeni spotecznej. W zwiazku z tym, ze nie ist-
nieje jedno okres$lenie dotyczace przestrzeni spolecznej, pojecie to jest przez badaczy
rozumiane i definiowane na rézne sposoby. W naukach spotecznych mozna wskaza¢
trzy ujecia przestrzeni spolecznej: ekologiczne, kulturalistyczne i metaforyczne (Ol-
szewski i inni, 2012). W ujeciu ekologicznym przestrzerr spoleczna jest postrzegana
jako realnie istniejgcy obszar, zajmowany i uzytkowany przez dang zbiorowosé. Kul-
turalistyczne rozumienie przestrzeni spotecznej uwzglednia znaczenie, jakie przypi-
suja jej jednostki i zbiorowosci (Olszewski i inni, 2012). Przestrzefi w tym aspekcie
nie musi sprowadzac sie do bytu materialnego, lecz moze by¢ ujmowana symbolicz-
nie, bez mozliwosci okreslenia jej za pomoca wymiaréw fizycznych i odleglosci.
Réwniez metaforyczne ujecie przestrzeni pomija jej materialnosé. W ujeciu tym prze-
strzeni spoleczna jest rozumiana jako uklad pozycji spotecznych i dystanséw pomie-

dzy nimi (Juza 2008). Ten trzeci spos6b rozumienia przestrzeni spotecznej, nawigzu-
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jacy do koncepcji humanistycznej, stanowi punkt odniesienia dla podjetej tematyki
niepelnosprawnosci. Koncepcja ta pomija fizyczne i matematyczne wlasciwoéci prze-
strzeni, kfadzie za$ nacisk na wlasciwosci uksztattowane przez cztowieka i jego dzia-
tania (Cobel-Tokarska 2011). Czltowiek staje si¢ twdrca przestrzeni, poniewaz w niej
zamieszkuje, zagospodarowuje ja, dzieli i odbywa w niej interakcje. Przestrzeni roz-
patruje sie zatem jako dzielo i arene zycia czlowieka. Wazny jest tu aspekt kulturo-
wy, a wiec znaczenia, jakosci i wartosci, jakie ludzie w réznych kulturach nadaja
przestrzeni (Cobel-Tokarska 2011).

Przestrzen spoleczna jest zr6znicowana, wielokulturowa i wieloelementowa.
Tworza ja jednostki, ktére charakteryzuja zaréwno réznice, jak i podobiefistwa. Po-
niewaz w przestrzeni tej nie ma dwoéch identycznych, tozsamych we wszystkich za-
kresach o0s6b, zasadne jest traktowanie kazdej osoby indywidualnie. W my3$l powyz-
szego stwierdzenia mozna by zatem uznad, ze przestrzen ta powinna sprzyja¢ funk-
cjonowaniu os6b niepetnosprawnych, ktérzy charakteryzuja sie co prawa réznorod-
noscia pod wzgledem schorzenia, ale podzielaja bardzo podobny rodzaj probleméw
wynikajacy z niepetnosprawnosci.

Obserwujac zmiany, jakie zachodza w kwestii postrzegania probleméw os6b
niepelnosprawnych, mozna by¢ pewnym, ze czas dwudziestowiecznych, funkcjona-
listycznych teorii, ktére wykreowaly obraz czlowieka niepelnosprawnego jako nie-
zdolnego do pelnienia waznych rél i funkcji spotecznych, minal bezpowrotnie.
Warto w tym miejscu odnies¢ sie do stéw Charlesa Wrighta Millsa (1970:76), iz , wy-
obraznia socjologiczna dokonala szczegélnego wkladu w zrozumieniu tego, ze nie-
ktoére pozornie ‘osobiste problemy’ moga by¢ lepiej rozumiane jako ‘kwestie spo-
teczne’, ktére odnosza sie do instytucji calego spoteczenstwa”. Gloéwnym celem
~jest dostrzezenie tego co spoteczne, w sprawach indywidualnych; tego co ogélne,
w kwestiach jednostkowych” (Barnes, Mercer, 2008:17). Podsumowujac ten watek
rozwazan, mozna by stwierdzié, ze z cala pewnoscia jesteSmy swiadkami korzyst-
nych przeobrazen, ktére dotycza istotnych sfer zycia oséb niepetnosprawnych. Pelny

optymizm w tej kwestii bylby jednak nieuzasadniony i przedwczesny, poniewaz po-
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zostalo bardzo wiele problemoéw, ktére w dalszym ciagu pozostaja dla spoteczeristwa

sporym wyzwaniem.

4. Osoba niepelnosprawna w przestrzeni zycia rodzinnego,

edukacji i pracy zawodowej

4.1. Zycie rodzinne

Niepetnosprawnoé¢ intelektualna nadal jest postrzegana przez spoteczeristwo
jako stan beznadziejny, a ludzie nia dotknieci sa jak dzieci zdolne jedynie do powta-
rzalnych, najprostszych czynnosci. Juz pierwsza kwestia dotyczaca samostanowienia
0s6b z niepelnosprawnoscia w sprawie ich seksualnoéci, w tym posiadania rodziny,
dowodzi, jak trudna jest sytuacja 0os6b niepelnosprawnych i jak powazny jest to pro-
blem. Gorzkie refleksje na ten temat przytaczaja m.in. Zbigniew Izdebski, Monika
Parchomiuk i Aleksandra Zawislak, ktérzy przeprowadzili badania w tym zakresie.

Jesli chodzi o spoleczne przyzwolenie na rodzicielstwo, to 76% badanych byto
zdania, ze osoby niepetnosprawne ruchowo nie moga opiekowac sie dzie¢mi, ani ich
wychowywaé. Nieco mniej badanych, bo 73%, zgadza sie, zeby osoby
z niepelnosprawnoscia mialy wtasne biologiczne dziecko, a jednoczeénie w opinii
50% Polakéw osoby z niepelnosprawnoscia intelektualng nie powinny mie¢ dzieci
(Izdebski 2005). Jak ustalila Aleksandra Zawislak, na podstawie badania poréw-
nawczego przeprowadzonego wséréd miodych dorostych niepetnosprawnych, nie-
pelnosprawni  intelektualnie nie podejmuja r6l malzeriskich na réwni
z pelnosprawnymi réwiesnikami (Zawislak 2003). Podobne wyniki uzyskata Monika
Parchomiuk, zbierajac opinie na temat zaspokajania potrzeb seksualnych przez doro-
ste osoby z niepelnosprawnoscia intelektualng. Wedlug respondentéw, nie powinny
one zawiera¢ zwigzkéw matzeniskich (80% wyraza bezwarunkowy zakaz), mimo ze
malzerfistwo moze by¢ Zrédlem szczescia dla os6b z niepelnosprawnoscia (Parcho-
miuk 2005).

Nagtasnianie problematyki zwigzanej z plciowoscia i realizacja w roli wspot-

malzonka oraz rodzica powinno sprzyja¢ budowie wlasciwego wizerunku spotecz-

147



Przestrzenie zycia dorostych oséb niepelnosprawnych - mozliwosci, bariery i wyzwania

nego dorostych 0s6b z niepelnosprawnoscia intelektualna. Najczestsze obawy doty-
czace rodzicielstwa 0s6b z niepelnosprawnoscia dotycza najczesciej faktu, ze ci lu-
dzie nie sg w stanie pelni¢ roli rodzicéw. Opinie te w wiekszosci opieraja sie na fak-
cie, ze rodzice z niepelnosprawnoscia intelektualng znacznie czeéciej niz pozostali
staja sie podopiecznymi stuzb socjalnych zajmujacych sie¢ wspieraniem rodzin i dzie-
ci oraz czeéciej niz innym na drodze sagdowej zabiera sie dzieci. Rzeczywiscie wiele
0s6b z niepetnosprawnoscia intelektualng w stopniu umiarkowanym funkcjonuje na
obnizonym poziomie intelektualnym, nie powinno to jednak ich dyskwalifikowac¢ ja-
ko potencjalnie dobrych rodzicow (Parchomiuk 2005). Warto bowiem wzia¢ pod
uwage fakt, ze od 2012 roku zaczela obowigzywac ustawa o wspieraniu rodziny
i pieczy zastepczej, ktorej glownym zalozeniem jest udzielanie pomocy i wsparcia
rodzinom przezywajacym trudnosci opiekuriczo-wychowawcze. Wyzej wymieniona
ustawa wprowadzila nowe rozwigzania, to jest ustuge asystenta rodziny i rodziny
wspierajacej, w celu wyeliminowania pejoratywnych zjawisk w rodzinie, w tym po-
prawienie jej sytuacji materialne;.

Rodzice z niepelnosprawnoscia intelektualng nierzadko przejawiaja niskie
kompetencje rodzicielskie i ogdlnie nizsza zaradnos¢ zyciows, dlatego stanowia jed-
na z grup docelowych ustawy o wspieraniu rodziny i pieczy zastepczej (Parchomiuk
2005). Nie zmienia to faktu, ze mozna da¢ im szanse zbudowania rodziny. W Polsce
zyje ponad 5 mln os6b z niepelnosprawnosciami. Nie wiadomo, ile z nich ma potom-
stwo, gdyz dotychczas nie prowadzono badan na ten temat. Ponadto do niedawna
temat seksualnosci 0os6b z niepelnosprawnosciami oraz ich potrzeby spelnienia sie
w roli rodzicéw byty bagatelizowane lub traktowane jako tabu. Powoli seksualnosc¢
i zwigzane z nig rodzicielstwo 0s6b z niepelnosprawnoscia zaczyna jednak intereso-
wacé badaczy. Pojawiaja sie konferencje i panele dyskusyjne poswiecone tym tema-
tom. Ponadto na forach internetowych niepelnosprawni rodzice dziela sie swoimi
doswiadczeniami zwigzanymi z wychowywaniem dzieci i udowadniajg, ze ograni-
czenie sprawnosci wlasnej, z ktéra si¢ zmagaja jako rodzice, nie stanowi przeszkody

w zalozeniu pelnoprawnej i prawidtowo funkcjonujacej rodziny.
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4.2. Praca zawodowa

Osobom niepelnosprawnym praca daje poczucie wartosci i uzytecznosci spo-
tecznej rozumiane jako wlaczanie sie¢ w tworzenie i pomnazanie débr potrzebnych
spoleczenistwu, ktérego sa czlonkami. Dzieki pracy te osoby identyfikuja sie ze
zdrowymi czlonkami spoleczeristwa (Majewski 2006). Dla wielu oséb niepelno-
sprawnych praca zawodowa ma réwniez znaczenie terapeutyczne lub psychotera-
peutyczne. Sytuacja 0s6b niepelnosprawnych na rynku pracy jest rozwiazana przez
polskie ustawodawstwo. Gwarantuje im ono pelnie praw, podobnie jak osobom pet-
nosprawnym. Jednakze wiele os6b niepelnosprawnych nigdy nie mialo szans podje-
cia zatrudnienia na otwartym rynku pracy, a w najlepszym wypadku podejmuje je
w warunkach pracy chronione;.

W $wiadomosci wielu pracodawcéw istnieje obawa przed formalnosciami
i dodatkowymi obowigzkami wynikajacymi z zatrudniania osoby niepetlnosprawne;j,
miedzy innymi konieczno$¢ dostosowania stanowiska pracy. Nie bez znaczenia dla
narastajacych trudnosci w tym kontekscie pozostaje stereotypowe myslenie
o osobach niepelnosprawnych jako pracownikach mniej wydajnych i niesamodziel-
nych. Tymczasem kazdy przypadek nalezy rozwazy¢ indywidualnie. Niepelno-
sprawno$¢ nie musi wptywac na jakos¢ wykonywanych czynnosci. Ré6zne stanowi-
ska wymagajg innego stopnia sprawnosci, dlatego niepelnosprawnos$¢é czasami moze
nawet w ogole nie utrudnia¢ pracy. Pracodawca, zatrudniajac osobe niepetnospraw-
na, zyskuje lojalnego i zmotywowanego pracownika. Nie jest prawda, ze pracownik
niepelnosprawny jest mniej wydajny w pracy, istnieja bowiem niewidoczne niepel-
nosprawnosci, jak np. cukrzyca albo choroby uktadu oddechowego. W takich przy-
padkach dostosowanie miejsca pracy nie jest konieczne. Izolacja jednostek
z defektami fizycznymi lub psychicznymi w zakladach pracy chronionej lub
w zakladach aktywnosci zawodowej nie jest jedyna metoda rozwigzywania proble-
mu bezrobocia 0s6b niepelnosprawnych. To wigczanie ich do normalnego Zycia spo-
tecznego poprzez prace daje wiele korzysci materialnych, a przede wszystkim spo-

tecznych.
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Pomimo wprowadzenia udogodniern dla pracodawcéw i pracownikéw
w przestrzeni zawodowej, znaczna czeé¢ os6b z niepelnosprawnosciami w wieku
produkcyjnym jest bierna zawodowo, czyli pozostaje bez pracy. Wiekszoé¢ osob
z niepelnosprawnoscia utrzymuje sie z rent z tytutu niezdolnosci do pracy (Krajowy
Raport Badawczy 2011). Dla przykladu, w 2009 roku 10% niepetnosprawnych wielo-
krotnie kontaktowato sie z pomoca spoteczng, co oznacza, ze §wiadczenia wyplacane
z tej instytucji pomocowej czesto stanowity ich podstawowe zZrédlo utrzymania. Kra-
jowy Raport Badawczy podaje natomiast, ze osoby, ktére nabyty niepetnosprawnosci
w wieku produkcyjnym, czesto napotykaja na przeszkody w kontynuowaniu pracy
zawodowej. Z kolei osoby starsze i niepelnosprawne moga mieé¢ trudnosci
z samodzielnym zaspokajaniem swoich potrzeb zyciowych w érodowisku zamiesz-
kania (Krajowy Raport Badawczy 2011). Wiekszos¢ osob niepelnosprawnych pozo-
staje poza rynkiem pracy i jest to zjawisko obserwowane od wielu lat, dotyczace tak-
ze 0s6b w wieku produkcyjnym (PFRON 2006).

W Systemie Obstugi Dofinansowan i Refundacji (SODiR), prowadzonym
przez Paristwowy Fundusz Rehabilitacji Os6b Niepelnosprawnych, w koricu grudnia
2015 roku odnotowano 245,8 tys. zarejestrowanych oséb niepetnosprawnych, w tym
121,4 tys. 0s6b zatrudnionych na otwartym rynku pracy i 124,4 tys. os6b pracujgcych
w zakladach pracy chronionej. W ciagu 2014 roku pracodawcy zglosili do urzedoéw
pracy 55,5 tys. ofert pracy dla oséb niepelnosprawnych. Wéréd tej liczby 11,4% ofert
(6,3 tys.) stanowily oferty pracy (Biuro Rzecznika ds. Oséb Niepelnosprawnych).
Problematyka zatrudnienia i aktywizacji zawodowej os6b niepetnosprawnych jest
istotng kwestig dla polityki spotecznej. Dynamika wspéiczesnego rynku pracy oraz
wzrastajaca liczba oséb niepetnosprawnych wyzwalaja potrzebe wspierania tych
0s6b w zyciu zawodowym. Pomimo licznych dziatari majacych na celu ulatwienie
uzyskania zatrudnienia na otwartym, jak réwniez chronionym rynku prac problem

ten jest nadal nierozwigzany.
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4.3. Edukacja os6b niepelnosprawnych na poziomie szkolnictwa wyzszego

W ostatnich latach wzrosto zainteresowanie problematyka niepetnosprawno-
§ci. Podejmowano liczne przedsiewziecia na rzecz oséb z niepelnosprawnoscia.
Jednym z pierwszych funduszy Unii Europejskiej przeznaczonym do tego typu
przedsiewzie¢ byt Europejski Fundusz Spoteczny (EFS), w ramach ktérego sfinan-
sowano m.in. szkolenia i przystosowania miejsc pracy dla oséb z niepetnosprawno-
Sciag. Na lata 2000-2006 zalozono realizacje projektow majacych na celu poprawe
szans edukacyjnych, zatrudnienia, rozw6j spoteczeristwa informacyjnego poprzez
podwyzszenie umiejetnosci korzystania z nowoczesnych technik informacyjno-
komunikacyjnych (Szluz 2007). Reforma szkolnictwa wyzszego z roku 2011 znacz-
nie ulatwita dostep do studiéow osobom niepelnosprawnym, nalozyta bowiem na
uczelnie, niezaleznie od ich statusu i rodzaju studiéw, obowiazek stworzenia do-
godnych warunkéw do nauki, miedzy innymi zapewnienia bezptatnego transportu,
tlumacza jezyka migowego i asyste transportowa. Stworzono tez system pomocy
materialnej dla niepetnosprawnych studentéw. Stypendium specjalne moga otrzy-
ma¢ niepelnosprawni studenci i doktoranci wszystkich rodzajéw, stopni studiow
oraz uczelni, bez wzgledu na wiek. W postepowaniu przyznajacym to stypendium
nie bierze sie pod uwage kryterium dochodowego. Warunkiem koniecznym jest po-
siadanie orzeczenia o niepelnosprawnosci i wypetnienie odpowiedniego wniosku.
Z badan aktywnosci ekonomicznej BAEL99 wynika, ze 20,1% pelnosprawnych Po-
lakéw ukoniczylo studia wyzsze, podczas gdy w grupie oséb niepelnosprawnych
jedynie 6,7% to absolwenci wyzszych uczelni. Brak dostepu do edukacji wyzszej
zaburza proces rehabilitacyjny, znacznie ograniczajac osobom niepelnosprawnym
mozliwo$¢ wyréwnania dysproporcji w zyciu spotecznym i zawodowym (Szczupat
2008:199). Prawo do edukagji nie jest w praktyce egzekwowane. Swiadczy o tym
fakt wystepowania w Polsce istotnych r6znic miedzy wyksztalceniem oséb spraw-

nych i niepetnosprawnych (tab.1).
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Tabela 1. Struktura wyksztalcenia 0s6b sprawnych i niepetnosprawnych

w Polsce w latach 2011-2013

Wedlug poziomu wyksztalcenia (%)

Gimnazjal-
1 ) Policeal- | Srednie I pods’Fa—
Wyszczegolnie- | Ogo- . . ) Zasadni- | wowe, nie-
. Wyz- | neisred- | ogélno-
nie tem . cze za- pelne pod-
sze nie za- | ksztalca- .
wodowe stawowe i
wodowe ce
bez wy-
ksztalcenia
Osoby sprawne 100,0 19,5 23,6 11,0 24,0 21,9
2011 rok
Osoby w wieku | 15041 199 231 10,5 24,8 226
15 lat i wiecej
Osoby niepel-
nosprawne 100,0 7,1 20,1 7,2 31,0 34,6
prawnie
Osoby sprawne 100,0 20,4 23,5 10,8 24,1 21,2
2012 rok
Osoby w wieku | 15061 197 23,0 10,4 24,9 22,0
15 lat i wiecej
Osoby niepet-
nosprawne 100,0 7,5 20,3 7,7 31,8 32,8
prawnie
Osoby sprawne 100,0 21,2 23,3 10,7 24,1 20,7
2013 rok
Osoby w wieku | 15041 96 23,1 10,4 24,6 21,2
15 lat i wiecej
Osoby niepel-
nosprawne 100,0 7,7 20,3 7,5 31,7 32,8
prawnie
Osoby sprawne 100,0 22,2 23,5 10,8 23,8 19,8

Zré6dto: Opracowanie wlasne na podstawie K. Gilga (2015)

Prawo to nie jest realizowane, co wida¢ w réznicach na poziomie wyzszego

wyksztalcenia w ciggu ostatnich lat. W 2011 roku réznica procentowa miedzy oso-

bami sprawnymi z wyksztalceniem wyzszym i niepelnosprawnymi wynosita 13,30

punktu procentowego, natomiast w 2013 roku juz 14,50 punktu procentowego. Sto-

sunkowo najmniejsza réznice procentowa w badanym okresie odnotowano na po-

ziomie ksztalcenia policealnego. Zdecydowanie czeSciej osoby niepelnosprawne
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koricza edukacje na poziomie gimnazjalnym albo pozostaja bez wyksztalcenia,
w przeciwienistwie do os6b petnosprawnych (2013 rok — 32% w stosunku do 19,8%).
Z jednej strony nalezy stwierdzi¢, ze dostepnosé szkolnictwa wyzszego w Polsce dla
0s6b z niepetnosprawnoséciami nadal odbiega od ideatu. Z drugiej strony jednak war-
to wspomnieé¢ o postepujacym procesie dostosowania polskich uczelni dla oséb nie-
petlnosprawnych poprzez dbalos¢ o poszanowanie fundamentalnych wartosci
i praw. W edukacji akademickiej poprawila sie takze jako$¢ zarzadzania i ksztalcenia,
bezpieczenistwo i infrastruktura dydaktyczna. Warto w tym miejscu przytoczy¢ sto-
wa Bengta Lindqvista, Specjalnego Sprawozdawcy Narodéw Zjednoczonych ds.
Standardowych Zasad Wyréwnywania Szans Oséb Niepelnosprawnych, a mianowi-
cie ze ,szkota lepsza dla oséb z niepelnosprawnosciami jest szkola lepsza dla
wszystkich” (Sztobryn-Giercuszkiewicz, b.d). Waznym wkladem w rozwoj syste-
moéw wsparcia 0s6b niepetnosprawnych na poziomie szkolnictwa wyzszego jest od-
danie glosu samym niepelnosprawnym studentom i uwzglednienie ich potrzeb edu-
kacyjnych: posiadanie oséb wspierajacych w tym procesie oraz likwidowanie barier
utrudniajgcych im normalne funkcjonowanie na uczelni. Istotng role ma tutaj nasta-
wienie nauczycieli i kolegéw do niepetlnosprawnych studentéw, a takze postawy
niepetnosprawnych studentéw wobec spolecznosci akademickiej oraz réznorodnych

aspektow funkcjonowania na uczelniach.

5. Zakonczenie

Wokét niepelnosprawnosci intelektualnej, ale takze fizycznej, krazy wiele mi-
tow i stereotypéw. MySlenie o braku mozliwosci rozwoju i bezcelowosci podejmo-
wania réznorodnych form aktywnosci przez osoby z niepelnosprawnoscia wywiera
destrukcyjny wplyw na postawy spoleczne, sposéb postrzegania niepelnosprawno-
Sci, a takze na szanse rozwojowe i wyréwnujace, co zreszta mocno podkresla Monika
Zima-Parjaszewska (2007). Nie ulega watpliwosci, Zze w okresie ostatnich kilkudzie-
sieciu lat zmienil sie stosunek do niepelnosprawnosci. Mozna uznaé, ze wspo6lczesne
spoteczeristwo jest o wiele bardziej partnerskie, otwarte na potrzeby oséb niepetno-

sprawnych, ale w dalszym ciggu dostrzega si¢ marginalizowanie potrzeb oséb nie-
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pelnosprawnych, nierespektowanie przystugujacych im praw w zyciu zawodowym,
rodzinnym i w edukacji.

Pewng szanse na poprawe sytuacji oséb niepelnosprawnych wigze sie
z wejsciem w zycie z dniem 1 stycznia 2019 roku ustawy dotyczacej utworzenia Soli-
darnosciowego Funduszu Wsparcia Os6b Niepetnosprawnych. Fundusz ten ma celu
wsparcie spoteczne, zawodowe lub zdrowotne oséb niepetnosprawnych. Na witry-
nie Ministerstwa Rodziny, Pracy i Polityki Spotecznej widnieje informacja o tym, ze
pod koniec stycznia 2019 roku minister rodziny, pracy i polityki spotecznej oglosita
plan dzialania na rzecz wsparcia 0s6b niepetnosprawnych (MRPiPS - Biuletyn In-
formacji Publicznej 2019 ). Chodzi tutaj o program wsparcia oséb niepelnospraw-
nych, gdzie do wazniejszych propozycji naleza: ustugi opiekuricze w ramach tzw.
opieki wytchnieniowej i pakiet trzech programéw pn. ,M6j dom”, w ramach ktérego
ma by¢ zagwarantowana poprawa warunkéw mieszkaniowych dla dorostych os6b
niepelnosprawnych, szczegélnie ze spektrum autyzmu i niepelnosprawnosciami
sprzezonymi. Warto takze wymieni¢ ustuge asystenta osobistego osoby niepetno-
sprawnej, co w zalozeniu ma pomoc osobie niepelnosprawnej w uzyskaniu optymal-
nie niezaleznego zycia (MRPiPS -Biuletyn Informacji Publicznej 2019).

Strona resortu podaje ponadto, ze na polskich uczelniach studiuje coraz wiecej
0s6b niepelnosprawnych. W 2005 roku byto ich nieco ponad 9 tys. w 2007 roku juz
niemal 20 tys., natomiast w 2010 niemal 30 tys. os6b niepelnosprawnych (BIP 2019).
Podkresla sig, ze dzieki rozwigzaniom wprowadzonym przez reforme szkolnictwa
wyzszego z 2011 roku uczelnie uzyskaly nowe mozliwosci pomocy niepetnospraw-
nym studentom. Gwarantuje si¢ studentom niepelnosprawnym peten dostep do
udzialu w procesie ksztalcenia i w badaniach naukowych. Podaje si¢ ponadto infor-
macje o finansowaniu kosztéw realizacji inwestycji stuzacych ksztalceniu niepeino-
sprawnych studentéw i doktorantéw: specjalistyczne szkolenia, wyposazenie wypo-
zyczalni sprzetu dla niepelnosprawnych oraz zakup specjalistycznych urzadzeni, ma-
terialow dydaktycznych i naukowych dostosowanych do potrzeb niepelnospraw-
nych. Zwrécono ponadto uwage na tak istotny element jak transport miedzy obiek-
tami dydaktycznymi uczelni (MRPiPS - Biuletyn Informacji Publicznej 2019). Powyz-
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sze informacje, uzyskane ze strony MRiPS wskazuja na bardzo dobra sytuacje doty-
czaca funkcjonowania oséb niepetnosprawnych w zakresie szkolnictwa wyzszego,
warto byloby natomiast powyzsze dane zweryfikowac o badania naukowe, do takich
jednak autorka nie dotarta.

Jesli chodzi o kwestie zatrudnienia oséb niepelnosprawnych, to zauwaza sie
pozytywny trend w tym zakresie. Informacje podawane przez BIP Ministerstwa Ro-
dziny i Polityki Spotecznej sa spéjne z wyliczeniami GUS za III kwartat 2018 r. (Ak-
tywnos$¢ Ekonomiczna Ludnosci Polski w wieku 15 lat i wiecej). GUS podaje, ze
w trzecim kwartale 2018 roku wspoélczynnik aktywnosci zawodowej oséb niepetno-
sprawnych w wieku produkcyjnym wynosit 30,2%, a wskaznik zatrudnienia 28,2%.
Dla poréwnania, wspotczynnik aktywnosci zawodowej os6b niepetnosprawnych na
koniec roku 2015 wynosit 26,8%, a na koniec 2017 roku 27,7%. Te dane rzeczywiscie
wykazuja poprawe sytuacji osob niepelnosprawnych pod wzgledem ich zatrudnie-
nia, niemniej nalezy pamieta¢, ze nadal jest widoczna znaczna réznica miedzy
wskaznikami w zakresie aktywnosci zawodowej oséb niepelnosprawnych i oséb
zdrowych.

Majac na uwadze ostatniag z omawianych kwestii, a mianowicie przestrzeni
zycia rodzinnego, trzeba podkresli¢, ze zauwaza si¢ brak informacji, a tym samym
dowodoéw, ktére moglyby wskazywac na istotne zmiany w tej dziedzinie. Szczegdl-
nie trudna sytuacja dotyczy tematyki malzeristwa 1 rodzicielstwa oséb
z niepelnosprawnoscia intelektualna. Dokonujac analizy polskiej literatury specjali-
stycznej, mozna zauwazy¢, ze zagadnienia odnoszace si¢ wprost do malzeristwa
i rodzicielstwa os6b z niepelnosprawnoscia intelektualna sa eksplorowane w mniej-
szym stopniu niz inne problemy dorostych niepelnosprawnych. Potwierdzeniem
stusznosci tej tezy moga by¢ stowa Doroty Kornas-Bieli, ze ,role malzeriskie i ro-
dzinne oraz prokreacja jest obok duchowosci i religijnoéci osob z niepetnosprawno-
Scig jednym z probleméw najczeSciej pomijanych w literaturze przedmiotu, jak tez
w praktyce zycia oraz w przedsiewzieciach podejmowanych na jej rzecz” (Kornas-
Biela 2015: b.s.).

Warto w tym miejscu stwierdzi¢, Ze nie bez znaczenia dla podkreslenia istoty
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i wagi tego problemu pozostaje dotychczasowy wklad naukowy badaczy takich jak:
Matgorzaty Koscielskiej (2000), Heleny t.as (2004), Zenona Gajdzicy (2004), Agnieszki
Zyty (2013) czy Beaty Borowskiej-Beszty (2013), niemniej kwestia malzenstwa
i rodzicielstwa 0s6b niepetnosprawnych wciaz wymaga szczegélnej uwagi i pelnego
zaangazowania si¢ w rozwigzywanie tych probleméw, zaré6wno ze strony naukow-
cow jak i politykow.

Jakos¢ zycia os6b niepelnosprawnych w bardzo duzym stopniu zalezy od
dostepnosci odpowiednich ustug i nalezytej ich jakosci oraz specyficznego, czesto in-
tensywnego wsparcia. Nadal wiele przeszkéd uniemozliwia osobom niepetno-
sprawnym pelne korzystanie z podstawowych praw i ogranicza ich udziat w zyciu
spotecznym na réwnych prawach z osobami petnosprawnymi. Do praw tych nalezy
prawo do swobodnego przemieszczania si¢, wyboru miejsca i stylu zycia oraz pelne-
go dostepu do edukacji oraz pracy.

Podsumowujac calo$¢ podjetego wywodu, mozna stwierdzi¢, ze wszystkie
dazenia os6b niepelnosprawnych moglyby by¢ spelnione, poniewaz z cala pewno-
Scig nie r6znia sie one od pragnient i dazen os6b zdrowych, a moze nawet sa mnie
wygorowane. Bardzo duzy wplyw na realizacje dazen, a zarazem marzen os6b nie-
pelnosprawnych maja czynniki zwigzane ze spotecznym odbiorem oséb niepeino-
sprawnych. Odzwierciedla sie to w postawach spolecznych oraz w podejéciu do po-
szanowania wolnosci 0s6b niepetnosprawnych pragnacych funkcjonowaé¢ na tych

samych prawach co kazdy czlowiek.
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Abstract

Spatial development of the Tadeusz Kosciuszko Park in Zgierz in the opinion of its users

Green areas perform many important functions for town inhabitants, affecting their lives both
directly and indirectly. One essential element of greenery in the urban spatial structure is represented
by parks, which ensure their users contact with nature. It is in the park where urbanites find relaxa-
tion from work and urban lifestyle as well as suitable conditions for leisure and social interaction. In
this study, it was decided to deal with the development of the urban park in Zgierz and check
whether its development is suitable for both active and passive recreation, it makes use of the envi-
ronment values, provides specialist equipment to be used by different social groups. Moreover, it was
important to check (following the physical inventory) whether the Tadeusz Kosciuszko Park in Zgierz
has a playground for children, picnic areas, spots for performances or fairs, toilets and car parks. Only
when park is an adequately developed may perform its function. Therefore the aim of the work was to
assess the development of the town park in Zgierz in the opinion of its users. The primary method
used in the work was (standardised) questionnaire survey conducted on the turn of August and Sep-
tember 2016 in the park in Zgierz. Besides, physical inventory of the park was conducted, in the
course of which all development elements on the given area were mapped. On the basis of the study,
it was concluded that the Tadeusz Kosciuszko Park in Zgierz is adequately developed. After its revi-

talisation, the park is again a representative area of the town.
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Stowa kluczowe: zagospodarowanie parku, tereny zieleni miejskiej, uzytkownicy parku, miasto,
Zgierz

Key words: spatial development of the park, urban green areas, users of the park, city, Zgierz

1. Wstep

Tereny zieleni oraz powierzchnie biologicznie czynne sa waznym elementem
zagospodarowania terenéw zurbanizowanych. Maja one wplyw na jakos¢ oraz pa-
rametry $rodowiska miejskiego (Groenewegen i inni, 2006; Escobedo i inni, 2011;
Grochulska-Salak i inni, 2018). R. Giedych (2005) definiuje tereny zieleni jako ogot te-
renéw niezabudowanych, co zbliza je do terenéw otwartych, badz jako obszary po-
kryte roslinnoscig, gdzie przewaza funkcja wypoczynkowa. Do terenéw zieleni nale-
za parki, ogrody, skwery i place, zielerr izolacyjna i ochronna. Tereny zieleni sa pod-
stawowym elementem tkanki urbanistycznej kazdego miasta, a ich rola ekologiczna,
estetyczna i spoleczna wzrasta wraz z rozwojem wspoélczesnych miast (Jakébczyk-
Gryszkiewicz, Tanas, 2008; Godzina 2015). Nalezy jednak podkresli¢, ze tereny ziele-
ni nie tylko odgrywaja najistotniejsza role w ksztaltowaniu przestrzeni przyrodniczej
miasta (Bozetka 2008), ale réwniez maja wptyw na warunki zycia jego mieszkancéow
(Bonaiuto iinni, 2003; Chiesura 2004; Tyrvdinen iinni, 2007).

Parki s jednym z elementéw zieleni miejskiej, ktére z lasami, cmentarzami
oraz ogrodami dziatkowymi stanowia baze systemoéw przyrodniczych miast (Nowak
2006). Struktura zieleni w parkach powinna wyglada¢ nastepujaco: powierzchnia za-
drzewiona - 20-30%, powierzchnia zakrzewiona - 10-15%, powierzchnia trawiasta -
49,5-54%, powierzchnia kwiatowa - 0,5-1%, za$ ciagi spacerowe w matych parkach
15-20%, a w wiekszych parkach 8-15% (Malczyk 2005). Z. Haber i P. Urbariski (2010)
stwierdzili, ze struktura zagospodarowania parkéw, oproécz zadrzewien
i trawnikéw, powinna zawieraé takze: drogi i place 8-18%, zbiorniki wodne do 10%
i elementy wyposazenia o funkgji kulturalno-ustugowej do 1,5% (w tym muszle kon-
certowq, place zabaw dla dzieci i urzadzenia sanitarne). f.acznie obiekty te nie po-
winny zajmowac wiecej niz 20% powierzchni terendw zieleni. Park to obszar ogdlnie

dostepny, przestrzennie zwarty, majacy na celu obsluge mieszkancéw zespotu jed-

164



M. Borowska-Stefariska

nostek mieszkaniowych (osiedli), ktéry jest wyposazony w urzadzenia wypoczyn-
kowo-sportowo-kulturalne (Pigtkowska 1983). Omawiany teren zieleni urzadzonej
jest potozony najczesciej przy zabudowie mieszkaniowej, jest przeznaczony do wy-
poczynku indywidualnego lub niewielkich grup (Szumarski, Niemirski, 2005). Parki
sa przeznaczone dla zréznicowanej grupy odbiorcéw, takze dla odwiedzajacych tu-
rystow. Wyposazenie parkéw jest urozmaicone, aby przyciagnac rézne grupy spo-
teczne. Parki sa miejscem waznych uroczystosci miejskich oraz sprzyjaja rekreacji
i wypoczynkowi. Waznym elementem zagospodarowania parku sa meble miejskie.
Naleza do nich tawki, oSwietlenie, kosze na $mieci (Zachariasz 2006; Pisarek, Garga-
ta-Polar, 2015).

W pracy analizie poddano cze$¢ parku im. Tadeusza Kosciuszki w Zgierzu,
ktéra jest zlokalizowana miedzy ul. Pigtkowska, zabudowa mieszkaniowa po potu-
dniowej stronie ul. Jozefa Pilsudskiego, ul. Norberta Barlickiego a zabudowa znajdu-
jaca sie po péinocnej stronie ul. Henryka Dabrowskiego, a takze fragment znajdujacy
sie miedzy ul. Leczycka a ul. Pigtkowska. W rzeczywistosci Park Miejski tworza tak-
ze tereny polozone wzdluz Bzury, po jej potnocnej stronie (Durecka 2017). Park
w Zgierzu powstatl w 1826 r. jako Ogrod Krélewski, a prace regulacyjne prowadzit tu
ogrodnik Jan Orzechowski (Durecka 2017; Informacje szczegétowe 2017). Pierwotnie
omawiany teren byl podzielony na dwie czesci: spacerowa oraz widokowa. Czes¢
spacerowa (zachodnia) byla uksztaltowana na wzoér francuskich ogrodéw z klom-
bami i szpalerami. W 1827 r. w czesci ,francuskiej” pobudowano altane z kopula,
wsparta na kolumnach. Czes¢ widokowa znajdowata sie na wschéd od drogi woje-
wodzkiej do stawu i byla wzorowana na ogrodach angielskich. Omawiany teren byt
obsadzony krzewami ozdobnymi i owocowymi, a takze drzewami. Otoczono go ba-
rierami z bramami, ktére pomalowano na kolory bialo-czerwone, a takze zielone
i stalowe. Obecna nazwa parku - Park im. T. Kosciuszki - istnieje od 1917 r.; park jest
zarzadzany przez Miejski Osrodek Sportu i Rekreacji (Durecka 2017).

W latach 2011-2014 park miejski w Zgierzu byl poddany rewitalizacji
wramach projektu pt. ,Rewitalizacja Historycznego Centrum Miasta Zgierza”.
W wyniku realizacji tego projektu utworzono promenade pieszo-rowerowa wokoét

stawu Cylkego, zmodernizowano czes¢ Sciezek pieszych, wybudowano nowe,
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utwardzone Sciezki piesze i rowerowe, wraz z elementami malej architektury, wy-
remontowano istniejaca nawierzchnie parkingowa oraz wydzielono nowe miejsca
parkingowe, przebudowano i zmodernizowano istniejacy plac zabaw dla dzieci,
zbudowano nowe miejsca zabaw dla dzieci wraz z niezbedna infrastruktura, elemen-
tami matej architektury i ogrodzeniem oraz dokonano rewitalizacji zieleni (Rewitali-

zacja historycznego..., 2018).

2. Cel pracy i metoda badan

Tereny zieleni pelnig wiele waznych funkcji dla mieszkaricow miast oraz maja
wplyw na zycie ludzi. Omawiane tereny sprzyjaja aktywnosci fizycznej, dobremu
samopoczuciu i zdrowiu mieszkaricow miast (van den Berg i inni, 2010; Wolch i inni,
2014). Istotnym elementem systemu zieleni w strukturze przestrzennej miast sg par-
ki, ktére zapewniaja ich uzytkownikom kontakt z przyroda. W czasach, gdy ludzie
zyja w cigglym pospiechu, bardzo wazna jest dla nich mozliwo$¢ odpoczynku, relak-
su, rekreacji i miejsca umozliwiajacego spedzanie czasu wolnego w ten sposéb (Cho-
jecka 2014). Dlatego wiec w pracy zajeto sie zagadnieniem zagospodarowania parku
miejskiego w Zgierzu i przeanalizowano, czy jest ono przeznaczone zaréwno do ak-
tywnej, jak i pasywnej rekreacji, w pelni wykorzystuje walory srodowiska (w tym la-
sy i faki, a w szczegolnosci wszelkiego rodzaju tereny wodne), czy w granicach par-
ku wystepuja specjalistyczne urzadzenia, przeznaczone do uzytkowania przez ré6zne
grupy spoleczne, czy wystepuja w nim miejsca interesujace i identyfikujace obiekt
(place, wejscia, bramy, fontanny, altany itd.). Ponadto na skutek inwentaryzacji
sprawdzono, czy park im. T. Kosciuszki w Zgierzu jest wyposazony w plac zabaw
dla dzieci, tereny piknikowe, tereny wystepéw, tereny targéw (zwykle rozlegte
trawniki, czasami za sceng lub placykiem pod estrada), toalety oraz parkingi (Zacha-
riasz 2006). Tylko woéwczas, gdy park miejski jest odpowiednio zagospodarowany,
moze spetni¢ swoja funkcje. Celem pracy byla ocena zagospodarowania parku miej-
skiego w Zgierzu w opinii jego uzytkownikéw.

Podstawowa metodq wykorzystang w pracy byl wywiad kwestionariuszowy
(standaryzowany) przeprowadzony na przetomie sierpnia i wrzesnia 2016 r. (bada-

nia prowadzono zaréwno w dni robocze, jak i weekend, w réznych godzinach)
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w parku w Zgierzu. Lacznie przeprowadzono 75 wywiadéw z uzytkownikami ba-
danego obszaru. Byly to wszystkie osoby, ktére w badanym okresie znajdowaly sie
w parku i zdecydowaly sie na wziecie udzialu w badaniach. Kwestionariusz wywia-
du skladat sie z 11 pytan (w tym 3 otwartych) oraz metryczki. Pytania opracowano
przy wykorzystaniu pracy D. Cohen i innych (2006).

Dodatkowo, aby zrealizowa¢ postawiony w pracy cel, przeprowadzono in-
wentaryzacje terenowq w parku, w trakcie ktérej naniesiono na mape wszystkie ele-
menty zagospodarowania znajdujace sie na badanym obszarze.

Badania spoleczne, w zakresie podjetym w tej pracy, w granicach badanego
obszaru nie byly dotychczas prowadzone. Odpowiednio zagospodarowany park

moze przyczynic sie¢ do podniesienia jakosci zycia mieszkaricow miasta.

3. Wyniki wywiadu
3.1. Zagospodarowanie parku
Park im. T. Kosciuszki w Zgierzu zajmuje powierzchnie ok. 15 ha (analizowa-
ny fragment). W jego granicach najwiecej jest terenéw zieleni. Na drugim miejscu
pod wzgledem zajmowanej powierzchni sa tereny wod (staw Cylkego i rzeka Bzura)

- (tab. 1).

Tabela 1. Struktura zagospodarowania parku w Zgierzu

Forma uzytkowania ziemi | Udziat (%)
Tereny zieleni 52,85
Tereny wod 38,60
Tereny komunikacyjne 4,00
Tereny sportowo- 3,00
rekreacyjne

Tereny ustugowe 1,55

Zrodto: opracowanie wlasne

W granicach badanego obszaru znajduja sie liczne elementy matej architektu-
ry, do ktoérych zaliczono: fawki, kosze na $miecie, latarnie, kwietniki, stojak na rowe-

ry (przy sitowni zewnetrznej w potudniowej czedci parku), scene (wzdluz gtéwnej
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alejki spacerowej w zachodniej czesci parku), dwa pomniki (T. Kosciuszki
i W. Lukasinskiego - oba wzdluz gléwnej alejki spacerowej, w zachodniej czesci par-
ku), stoly do gry w szachy, murki z miejscami do siedzenia (wzdluz gléwnej alejki
spacerowej), toalete (w zachodniej czesci parku). Ponadto w poblizu placu zabaw -
na zachod od zbiornika wodnego, zostala wyznaczona strefa grillowa o powierzchni
ok. 0,4 ha. Na rycinie 1 przedstawiono zagospodarowanie parku wedlug stanu na
sierpien 2016 r.

© ki
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Rycina 1. Zagospodarowanie parku w Zgierzu

Zroédlo: opracowanie wlasne

3.2. Ocena zagospodarowania parku w opinii uzytkownikéw

3.2.1. Charakterystyka respondentéw
W grupie badanych oséb odsetek kobiet wynidst 53%, zas mezczyzn 47%.

Struktura respondentéw, wyrazona danymi w metryczce, jest reprezentatywna dla

struktury uzytkownikow parku (ryc. 2).
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Rycina 2. Wiek respondentow

Zrodlo: opracowanie wlasne

Najwiecej respondentéw ma wyksztalcenie wyzsze oraz Srednie. Znaczny od-

setek uzytkownikéw parku stanowily osoby mlode, uczace sie badz studiujace.

Wszystkie badane osoby mieszkaja w Zgierzu, zdecydowana wiekszos¢

w zabudowie wielorodzinnej (49 oséb), od urodzenia (41 osob).

3.2.2. Wyniki wywiadu kwestionariuszowego

Najwiecej oséb odwiedzajacych park im. T. Kosciuszki w Zgierzu mieszka
w izochronie 10-15 minut od niego (37%) oraz powyzej 15 minut (27%). Wynika to
z faktu, ze park jest potozony na péinoc od strefy centralnej miasta, przede wszyst-
kim w otoczeniu zabudowy jednorodzinnej, a to wlasnie osoby mieszkajace w zabu-
dowie wielorodzinnej przede wszystkim go odwiedzaja. Uzytkownicy parku docie-
raja do niego gléwnie pieszo (63%) lub rowerem (21%), gdyz w parku sa éciezki ro-
werowe.

Uzytkownicy badanego obszaru zieleni urzadzonej w wiekszosci przychodza
do parku kilka razy w roku (26 os6b), badz kilka razy w miesigcu (25 0s6b) i najcze-
Sciej spedzaja w parku od 30 minut nawet do 2 godzin (lacznie 65% respondentow).

Kolejne pytania zawarte w kwestionariuszu dotyczyly dostepnosci parku, za-
rowno pieszej, rowerem, samochodem, jak i srodkiem komunikacji miejskiej. Re-
spondenci mogli ocenia¢ dostepnosé¢ réznymi Srodkami transportu w skali od 1 do
5 (1 - bardzo Zle, 5 - bardzo dobrze). Uzytkownicy parku im. T. Ko$ciuszki

w Zgierzu zdecydowanie najlepiej ocenili dostepnos¢ piesza oraz rowerem do bada-
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nego obszaru. Znacznie gorzej oceniono natomiast dostepnoé¢ parku samochodem
oraz $rodkiem komunikacji miejskiej.

W kwestionariuszu uzytkownicy parku oceniali réwniez poczucie bezpieczen-
stwa (w skali od 1 do 5). Zdecydowana wigkszos¢ uzytkownikow parku (75%) czuje
sie w nim bezpiecznie.

W kolejnym pytaniu respondenci odniesli sie do ciszy i spokoju w parku, kto-
re rowniez mogli ocenia¢ w skali od 1 do 5. Zdecydowana wiekszos¢ osob (60 osob)
przyznata w tym przypadku 4 albo 5 pkt. Respondenci uwazaja, ze w parku mozna
wypoczaé, mimo ze przecina go droga wojewddzka.

Uzytkownicy parku ocenili réwniez czystos¢ w nim, w skali od 1 do 5. Zdecy-
dowanie najwiecej 0os6b przyznata 3 lub 4 pkt (odpowiednio 25 i 31 respondentéw).

Kolejne pytanie, zamieszczone w kwestionariuszu dotyczylo okreslenia celu,
w jakim uzytkownicy przychodza do parku, a takze z jaka czestotliwoscia wykonuja
wskazane czynnosci. Udzielone odpowiedzi byly bardzo zréznicowane. Na podsta-
wie przeprowadzonych ankiet stwierdzono, ze respondenci czesto spacerujg, siedza
lub odpoczywajq. Nigdy nie graja w szachy lub warcaby, ani nie fowig ryb. Rzadko
rowniez korzystajg z organizowanych imprez oraz spotykaja sie z przyjaciéimi (tab.

2).

Nastepnie respondenci oceniali zaréwno stan techniczny (stan utrzymania)
poszczegdblnych elementéw zagospodarowania parku im. T. KoSciuszki w Zgierzu,
jak i ich rozmieszczenie. W grupie elementéw matej architektury najlepiej oceniono
pod wzgledem zaréwno rozmieszczenia, jak i stanu technicznego latarnie oraz tawki.
Nieco stabiej respondenci ocenili kosze na $miecie. Z elementéw sieci transportowej
najlepiej oceniono $ciezki rowerowe. Najgorzej uzytkownicy parku ocenili liczbe
miejsc parkingowych znajdujacych sie w poblizu. Wysoko oceniono z kolei plac za-
baw i silownie zewnetrzna. Stabo oceniono natomiast stan utrzymania stawu Cylke-

go. Stan utrzymania zieleni réwniez otrzymat wysokie oceny (tab. 3).
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Tabela 2. Liczba ankietowanych wykonujacych wymienione czynnosci

w parku w Zgierzu z okreélong czestotliwoscig

Czestotliwosé

Czynnosci wykonywane w parku Nigdy | Rzadko | Czesto | Zawsze

Liczba respondentéw

Spacerowanie 2 27 33 13
Siedzenie w parku, odpoczywanie 8 32 31 4
Czytanie 53 20 2 0
Jazda rowerem 33 25 15 2
Bieganie 56 13 6 0
Cwiczenie (korzystanie z sitowni ze-

wnetrznej) 47 21 7 0
Granie w pitke nozna, siatkowg, koszyko-

wa itp. 69 5 1 0
Spotykanie sie z przyjaciétmi 16 37 16 6
Wychodzenie z psem 59 11 4 1
Wychodzenie z dzie¢mi, wnukami 38 8 17 12
Korzystanie z organizowanych imprez 12 45 16 2
Korzystanie z parku linowego 57 14 4 0
Korzystanie ze zbiornika wodnego 56 16 3 0
Jazda na rolkach 66 3 6 0
Granie w szachy, warcaby 72 3 0 0
Lowienie ryb 70 2 2 1

Zrodlo: opracowanie wlasne
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Tabela 3. Ocena w skali od 1 do 5 poszczegdlnych elementéw zagospodarowania

w parku w Zgierzu

Cechy Skala ocen
1 2 3 4 5
Liczba respondentéw
Liczba i rozmieszczenie latarri 0 0 11 37 27
Liczba i rozmieszczenie koszy na
Smiecie 1 2 23 29 20
Liczba i rozmieszczenie tawek 1 3 17 34 20
Stan techniczny latarni 0 0 12 45 18
Stan techniczny koszy 0 0 23 42 10
Stan techniczny lfawek 2 3 12 39 19
Stan nawierzchni alejek spacerowych 0 3 14 29 29
Stan nawierzchni éciezek rowerowych 0 0 5 28 42
Stan utrzymania placéw zabaw dla
dzieci 0 0 8 34 33
Liczba miejsc parkingowych w poblizu 16 22 30 6 1
Stan utrzymania zieleni (m.in. trawni-
kow) 0 2 16 46 11
Stan utrzymania zbiornika wodnego 11 10 27 26 1
Stan utrzymania sitowni zewnetrznej 0 0 15 32 28

Zroédlo: opracowanie wlasne

Na koniec uzytkownicy badanego parku mogli wskaza¢, co nalezaloby zmie-
ni¢ w jego zagospodarowaniu oraz funkcjonowaniu. W odniesieniu do zagospoda-
rowania uzytkownicy parku chcieliby, zeby w jego poblizu bylo wiecej miejsc par-
kingowych. Poza tym, zdaniem respondentéw, powinien by¢ dostep do wyspy na
stawie (o ktéry rowniez nalezy zadbac). Przy zbiorniku wodnym mozna by postawié¢
lezaki. W odniesieniu do funkcjonowania badanego obszaru respondenci sa zdania,

ze w granicach parku powinno sie¢ bardziej dba¢ o czystos¢.
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4. Dyskusja
Tworzenie publicznych ogrodéw w Polsce rozpoczeto sie w XVIII w., a od XIX
w. zwiekszono réznorodnos¢ form zieleni oraz faczono je w zorganizowane systemy
(Durecka 2017). W XIX w. parki pojawialy sie zaré6wno w planach miast istniejacych,
jak inowo budowanych, w tym przemystowych i osadach rzemie$lniczych. Zaktla-
dano je najczesciej w poblizu gtéwnych traktéw komunikacyjnych, co zapewniato ta-
twy do nich dostep; takim przykladem jest park w Zgierzu (Kimic 2012).

Wedlug danych GUS na 31.12.2014 r. liczba mieszkanicow Zgierza wynosita
57 390, pod wzgledem liczby o0séb jest to zatem miasto zaliczane do grupy miast
Srednich (Wojnarowska 2017). W zwiazku z tym, jak podaje I. Durecka (2017),
wskaznik powierzchni parku na jednego mieszkarica nie powinien by¢ tu mniejszy
niz 2 m?/o0s. W przypadku analizowanego miasta wielkosé¢ ta wynosi 2,7 m?/o0s., co
oznacza, ze wymog ten zostal spelniony. Jedynie wieksza powierzchnia w grupie
miast £odzkiego Obszaru Metropolitalnego dotyczy Lodzi (8,5 m?2/0s.), Pabianic (4,8
m?2/o0s.), Brzezin 4,5 (m?2/0s.) i Koluszek 3,8 (m2/o0s.) - (Durecka 2017).

Park powinien optymalnie zaspokaja¢ potrzeby uzytkownikéw w zakresie za-
bawy, wypoczynku oraz kontaktu z przyroda (McCormack i inni, 2010; Adamiec,
Trzaskowska, 2012; Borowska-Stefariska, Wojtczak, 2017), co w przypadku omawia-
nego terenu zieleni dzieki przeprowadzonej rewitalizacji udato sie osiagna¢.

Dla ok. 40% respondentéw badany park stuzy wypoczynkowi. Uprawianie
sportu ma dla respondentéw mniejsze znaczenie, co w tym przypadku moze wyni-
ka¢ nie z braku odpowiedniej infrastruktury, lecz ze struktury wiekowej responden-
tow, jedynie bowiem niewielki odsetek os6b wzietych do badania (3%) stanowity
osoby ponizej 18 lat. Jak pokazuja réwniez inne badania, uzytkownicy parkéw gltow-
nie w nich wypoczywaja, spotykaja z ludZmi, spedzaja czas na zabawie z dzie¢mi
(McCormack i inni, 2010; Szumacher, Ostaszewska, 2010 Wendel i inni, 2012; Szuma-
cher, Malinowska, 2013; Borowska-Stefariska, Wojtczak, 2017).

Analizujac z kolei zagospodarowanie parku, nalezy podkresli¢, ze w jego gra-
nicach kluczowgq role odgrywaja budowle i obiekty matej architektury, nie tylko bo-
wiem zdobig one przestrzen, zwiekszaja range obiektu i przyciagaja uzytkownikow,

ale réwniez sprzyjaja wypoczynkowi, ulatwiaja poruszanie si¢ po nim oraz stuza
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bezpieczetistwu jego uzytkownikéw (Borcz, 2000; Peckowska, 2007; Stepka, 2007; Ka-
sinska, Sieniawska-Kuras, 2009; Zachariasz 2011; Durecka 2017). Sposr6éd obiektow
wypoczynku biernego (lawek, altan, stoléw piknikowych, miejsc do grillowania,
muszel koncertowych) najistotniejszym elementem wyposazenia parku sa lawki
(Durecka 2017). Jak pokazuja badania A. Lis i]. Burdziniskiego (2000), P. Adamiec
i E. Trzaskowskiej (2012), M. Borowskiej-Stefariskiej i M. Wojtczak (2017) oraz I. Du-
reckiej (2017), odpowiednia liczba tawek i innych miejsc siedzacych wplywa na kom-
fort spedzania czasu w parku, a ich brak zniecheca do wizyt w parku (Global Garden
Report 2012). Pod tym wzgledem park im. T. Kosciuszki w Zgierzu zostal oceniony
przez respondentéw bardzo dobrze. W jego granicach zinwentaryzowano az 88 la-
wek oraz murki z miejscami do siedzenia (wzdluz gléwnej alejki spacerowej), kto-
rych zaréwno stan techniczny, jak i rozmieszczenie uzytkownicy oceniaja dobrze.
Z kolei wséréd obiektéw przeznaczonych do wypoczynku czynnego jako najwazniej-
sze respondenci wskazuja zazwyczaj place zabaw (Jankowski i inni, 2013; Borowska-
Stefariska, Wojtczak, 2017; Durecka, 2017). Pod tym wzgledem analizowany park
rowniez spelnia wykazywane przez uzytkownikéw zapotrzebowanie. Nalezy pod-
kredli¢, ze plac zabaw znajdujacy sie w granicach omawianego obszaru jest mocno
zréznicowany pod wzgledem dostepnych elementéw, przeznaczonych do zabaw dla
dzieci, ponadto elementy te sa utrzymane w bardzo dobrym stanie, co zacheca do
spedzania tam wolnego czasu z dzie¢mi (na co wskazuja réwniez przeprowadzone
badania).

W grupie obiektéw dekoracyjnych i innych, wzbogacajacych wnetrze parku,
najistotniejsze i najczesciej wystepujace w ich granicach sg kosze na $émiecie (Durecka
2017). To wlasnie one przyczyniaja sie do zachowania czystoéci w parkach, a roz-
mieszczenie koszy nawigzuje zazwyczaj do rozmieszczenia tawek. Na analizowa-
nym obszarze uzytkownicy zwrdécili uwage, ze czes¢ z tych elementéw jest bardzo
zniszczona, wymaga wiec renowacji badZ wymiany.

Ponadto, jak stwierdza I. Durecka (2017) na podstawie przeprowadzonych
badann w parkach Loédzkiego Obszaru Metropolitalnego, teren zieleni urzadzonej
w Zgierzu jest dostatecznie wyposazony w obiekty wypoczynku biernego oraz

obiekty dekoracyjne i inne wzbogacajace wnetrze parku, a jednoczednie obficie wy-
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posazony w obiekty wypoczynku czynnego, co réwniez potwierdza przeprowadzo-
na inwentaryzacja terenowa.

W zakresie funkcjonowania parku zdecydowanie stabo oceniono czystos¢. Jak
pokazuja jednak badania A. Lis, ]J. Burdziniskiego (2000), czysto$¢ na obszarach zielo-
nych jest istotna dla uzytkownikéw (az 90% badanych uznatlo, Ze jest ona dla nich

bardzo wazna).

Ponadto w wyniku przeprowadzonych badan nalezy stwierdzi¢, ze polozenie
parku im. T. Kosciuszki w Zgierzu nie nawigzuje do rozmieszczenia terenéw zabu-
dowy mieszkaniowej, w szczegdlnosci wielorodzinnej, co potwierdzaja rowniez inne
badania (Durecka 2017). Dlatego wiec w tym przypadku znaczenie ma dostepnosc
do badanego obszaru. Jak jednak pokazuja wyniki przeprowadzonego wywiadu,

uzytkownicy najlepiej oceniaja dostepnosé piesza.

5. Zakonczenie

Na podstawie przeprowadzonych badan stwierdzono, ze park miejski im.
T. Kosdciuszki w Zgierzu jest dobrze zagospodarowany, chociaz, wedtug klasyfikacji
Z. Habera i P. Urbanskiego (2010), w strukturze uzytkowania badanego parku zbyt
duza powierzchnie zajmuja tereny wod, ktérych potencjal nie jest wykorzystany,
kosztem terenéw zieleni i terenéw komunikacyjnych. Wiekszo$¢ respondentow po-
zytywnie ocenia liczbe i rozmieszczenie elementéw matej architektury. Sa one przy-
stosowane zarowno do rekreacji czynnej, jak i biernej. Park im. T. Kosciuszki w Zgie-
rzu jest przystosowany do potrzeb mieszkaficow w ré6znym wieku i o réznych po-
trzebach, dzieki przeprowadzonej rewitalizacji. W granicach analizowanego parku
zinwentaryzowano tawki, sciezki piesze i rowerowe, silownie zewnetrzna, plac za-
baw, park linowy, wypozyczalnie kajakéw i stoly do gry w szachy. Na badanym ob-
szarze znajduja sie obiekty interesujace i identyfikujace ten obszar, miedzy innymi
zbiornik wodny, gtéwna aleja spacerowa i park linowy. Sa tam ponadto rozlegte
trawniki z wyznaczonymi miejscami do grillowania, toaleta oraz parkingi w okolicy
(chociaz, zdaniem uzytkownikéw, liczba miejsc parkingowych jest zbyt mata).

Uzytkownicy badanego obszaru sg zdania, ze zarzadcy parku powinni zwro-

ci¢ wieksza uwage na stan koszy na $miecie oraz poprawic zagospodarowanie wokot
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zbiornika wodnego i zapewni¢ dostep do wyspy na stawie. W zakresie funkcjono-
wania parku najgorzej oceniono czystoé¢. Dlatego wiec wladze miasta oraz zarzadcy
parku powinni wzigé¢ te postulaty pod uwage, aby poprawi¢ zagospodarowanie
i trzymanie analizowanego terenu. Ponadto wladze miasta powinny zwrdcié¢ szcze-
golna uwage na kwestie dostepnosci do analizowanego terenu, gléwnie z obszaréw

zabudowy wielorodzinne;.
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